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| _ Wychodzi codziennie o godzinie 5. po południu 
t wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 10 Kal, 
Pocztę 16 hal. — Biura Redakcyi i Administracyi 
Slića Czarnieckiego 1. 12, — Eks edycya miejscowa 
w Agencyi dzienników St. Sokołowskiego, Pasaż 

iusmanna 1. 9. -— Listy należy frankować, 


Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcyi nr. $$ 


Prenmaerata z przesyłwą pocztow: 
miesięcznie Ż K. 49 b. — 
miesięcznie 2 


i półroczni abonenci bezpłatnie, jedn 


CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


Edykt. 


C. k. Namiestnietwo podaje niniejszem 
do „Powszechnej wiadomości, że w sprawie 
projektowanej regulacyi rzeki Tanwi od klm. 
0:000 do kim. 3000 odbędzie się wodno. 
prawne dochodzenie wraz z rozprawą eks- 
Propryacyjną w Ulanowie i Wnlce tanew- 
skiej oraz wodno-prawne dochodzenie w Dą- 
Tówce dnia 20 grudnia 1905 i rozpocznie 
SIę w powyższym dniu o godzinie 9 przed 
południem przy ujściu Tauwi do Sanu. 

Projekt regulacyjny wraz z opisem 
echnicznym wyłożony będzie w e. k. staro- 
stwie w Nisku, zaś wykazy gruntów, które 
Mają być wywłaszczone, wraz z planami wy- 
0żone będą stosownie do przepisu $ 21 roz- 
porządzenia wykonawczego dla regulacyi 
Tzek z 21 kwietnia 1904 Dz. u. kr. nr. 52i 
§ 14 ustawy z 18 lutego 1878 Dz. p. p. nr. 

w urzędzie gminnym w Ulanowie i Wul- 
ce tanewskiej, począwszy od dnia 4 grudnia 
905 przez 14 dni do przejrzenia dla ogółu. 

_ Zarzuty przeciw projektowi względnie 
Zaraierzonemu wywłaszczeniu można wnieść 
w agu powyższych 14 dni na ręce e. k. 
starostwa w Nisku lub przy komisyi na 
miejscu, 

. Zarzuty późniejsze nie będą uwzglę- 
nione. 

Z c. k. Namiestnictwa. 


——— 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA. 


Lwów, 30 listopada. 


Reforma wyborcza. 


Oświadczenie Rządu, złożone przez P. 
Prezydenta Ministrów w sprawie reformy 


FLAJSG LR. 


W POGONI. 


CZĘŚĆ TRZECIA. 


PPP 


IV. 
(Ciąg dalszy). 


POŁ 


Nadmiar wrażeń nie pozwala mu ko- 

Tzystać z praktycznej rady pana Walters- 
runa. Myśl, że w tej chwili Ala znajduje 
Się może pod jednym z nim dachem przy- 
prawia go o zawrót głowy. 
A jeśli go nie pozna?... Jeśli nie ze- 
chce opuścić tej obcej kobiety, która dziś 
stała się dla niej najbliższą... Jeśli mu przyj- 
zi8 odwoływać się do prawa, aby odzyskać 
tę, dla której dotąd był całym światem ?... 

Ogarnia go lęk i wstręt nisopisany. 

„, Dotąd myślał tylko o tem, aby ją zna- 
leść żywą czy umarłą; na tym punkcie za- 
trzymywały się wszystkie jego dążenia. 

Teraz jednak, gdy zdaje się być blizkim 
celu, poczyna go dręczyć straszydło tragicz- 
nych powikłań przyszłości. 

W jaki sposób ukształtuje się życie z 
ta odnalezioną, która już nie będzie sobą? 
WAR poradzi z jej niechęcią lub obo- 

Pm ; a 
o znający jedynie jej wielką 
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wyborczej ns posiedzeniu Izby posłów dnia 
28 b. m., wywarło — jak przewidzieć było 
można silne wrażenie na wszystkich 
stronnietwach Izby i było żywo omawiane 
w klubach. 

Wedle jednej z korespondencyj. wie- 
deńskich, Koło polskie zachowuje się w o- 
bec oświadczenia P. Prezydenta Ministrów 
z rezerwą. Mianowicie oświadczają przywód- 
cy klubu, że trudno dziś mówić o usposo- 
bieniu Koła, gdyż Rząd nie objawił dotąd 
jasno swych zamiarów, a Koło, jako ciato 
nie mogło wypowiedzieć jeszcze swego zda- 
nia. Opinia nie miała jeszcze czasu się 
skrystalizować. Na ogół biorąc, Koło pol- 
skie, jako takie, nie sprzeciwia się roz- 
szerzeniu prawa wyborczego na dalsze war- 
stwy, ale jako stronnictwo polityczne i po- 
ważne może zastanawiać się tylko nad pro- 
jektem szczegółowo opracowanym. Wszystko 
zależy od szczegółów ustawy. 

W dalszym ciągu miano ze strony Koła 
polskiego wyrazić zdanie, że równolegle z 
zaprowadzeniem powszechnego prawa gł080- 
wania w Austryi, należy rozszerzyć autono- 
mię tak w Gralicyi, jak i w innych krajach 
koronnych, oddać Sejmom część ustawodaw- 
stwa państwowego. 

Jeden zezłonków Koła polskiego pod- 
niósł jaro dadatni objaw to, że P. Prezydent 
Ministrów liczy się także z ewentnalsościa 
wprowadzenia systemu pinrsinego, dalej 7a- 
powiedź, iż analfabeci nie będą wyklnczedi 
od prawa pluralnego, oraz zapowiedź, że Rząd 
dba o to, aby t. zw. Staaiserhaltende Pav- 
teien nie poniosły krzywdy. 


Koło polskie onzgdaj i wczoraj pro- 
wadziło przy niezwykłym komplacie dysku- 
syę nad sprawa reformy wyborczej. Poufne 
obrady jeszeże się nie skończyły, a zapawna 
nie skończą się i na dzisiejszem posiedzeniu. 
W dyskusyl biorą ndział także członkowie 
Izby panów: dr. Biliński, dv. Madeyski i br. 
Piniński, którzy kilkakrotnie głos zabierali. 
Przemawiał także P. Minister dr. Piętak. Nie 
było dotychezas sprawy, któraby do tego 
stopnia poruszyła była wszystkie stronnictwa 
Kola, Przermawiali prawie wszyscy członko- 


wie Kola, — niektórzy kilkakrotnie. Dotąd 
niepodobna ocenić, jaka zapadnie uchwała, 
bo zdania nie starły się jeszcze należycie z 
sobą. 

Z Wiednia donoszą, że prezydyum klu- 
bn szlachty wiernokonstytucyjnej 
odbyło wczoraj wspólną naradę z Prezydyum 
Koła polskiego o reformie wyborczej. Koło 
polskie po połućniu toczyło dalej rozpoczętą 
wczoraj naradę. 

W kole szlachty wiernokon- 
stytucyjnej obawiają się, by do głosu 
nie przyszły teraz żywioły wrogie kulturze i 
że dotychezasowa pozycya Niemców nie da 
się utrzymać, 

Stronnictwo chrześciańsko- 
społeczne przyjęło mowę bar. Gautscha 
z zadowoleniem, a wybitni przywódcy tego 
stronnictwa oświadczają, że mowa P. Prezesa 
gabinetu jest prawie zupełnie identyczną z 
dążnościami stronnictwa. Jakoż na wezoraj- 
szem posiedzeniu tej partyi uchwalono wy- 
trwać w obronie powszechnego i równego 
prawa głosowania, przy pięcioletniej osia- 
dłości i przymusie wyborczym. 

Wedla Politik, Młodoczesi niebardzo są 
zadowoleni z nacisku, położonego przez P. 
Prezydenta Ministrów na ekonomiczne, kul- 
turalne i historyczne właściwości, Będą oni 
stanowczo protestować. aby za pomocą po- 
wszechnepo głosowania petryfikować starą 
krzywdę. P. Prezydent Ministrów wogóle mó- 
wi: bardzo mało, o wiele mniej, miż wyma 
oala sytuacya. 

W.niemieekiem stronnicetwie 
postępowem zasadniczo nie podniesiono 
przeciw powszechnemu prawu głosowania 
trudności. jednakże zaakcentowano z wielu 
stron. iż konieczną jest przedtem gwaran- 
cya, że niemiecko-narodowe interesy nie u- 
cierpią. W dalsxym ciagu obrad osazała się 
wielka rozbieżność zdań. Jedai mowcy prze- 
mawiali za proporeyonalnym systeimnem, dru- 
dzy za pluralnym, iani znów za równem pra- 
wem głosowania. Na ogó? jednak uznano, że 
br. Gautsch życzliwie odnosi się do życzeń 
Niemców i że ches uczysić ich żądaniom za- 
dość przez odpowiedni podział okręgów wy- 
porezych w oleęzach mieszanych. 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal., 
kilkorazowa po 1% hal. od. miejsca i wiersza miarą 
pelitową, ogłoszenia zé tabelaryczne i liczbowe 
po 20 kal, od jeduego wiersza miary połitowej. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dziennikow Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmaena l. 9. i w biurze 
Ludwika Plohna ulice Karola Ludwika 1. 9; wa 
Francyi w Paryżu wyłącznie Agencya pana Adama 
38 Rua da Varaune 


Deutsch. Nat. Corr., która jest zazwyczaj 
dobrze poinformowana o usoosobieniu w ko- 
łach niemieckich, powiada: P. Prezydent Mi- 
nistrów przy omówieniu powszechnego głoso- 
wania postawił zasadę, którą Niemcy pochwa- 
lić muszą, mianowicie, że powszechne głoso- 
wanie nie może odnosić się do Sejmów, jako do 
ciał autonomicznych. Co do prawa powszech- 
nego głosowania, P. Minister trzymał się za- 
sady, że już nabyte prawa nie powinny być 
naruszone. Z tego stanowiska zwrócił się 
przeciw wykluczeniu analfabetów, co, jak już 
teraz trzeba wskazać, nie odpowiada życze- 
niom stronnietw niemieckich, bo daje przewa- 
gę krajom o niższej kulturze. Uwagi P. Prezy- 
denta Ministrów o ochronie narodowości, mogą 
być w części przez nas akceptowane. Wartość 
miałoby wprowadzenie wyborów proporcyo- 
nalnych. Decydujące znaczenie ma kwestya 
ustanowienia małych, narodowo rozgraniczo- 
nych okręgów; Niemcy powinni trzymać się 
tej zasady z całą stanowczością i dążyć do 
jej zwycięstwa. Wreszcie zapytuje D. N. ©., 
czy ta zamierająca Izbą może jeszcze w o- 
statniej chwili zająć się reformą wyborczą, 
czy ma zresztą prawo przyszłej Izbie, obra- 
nej na całkiem innych zasadach, reformę na- 
rzucać. „Jeżeli P. Prezydent Ministrów sta- 

ja uchwalenie koniecznosci w pewnym zwią- 
zku z reformą wyborczą — kończy swo u- 
wagi ów organ — to musimy powiedzieć, 
że stronnictwa niemieckie tego związku nie 
widzą i w kwestyi konieczności państwowych 
zachowują sobie zupełnie wolną reke“. 

Wreszcie grupka Wszechnism- 
ców wolfowskich oświadcza się w długim 
komunikacie za powszechnen prawem gło- 
sowania, ale równocześnie stawia cały szereg 
warunków. Przedewszystkiem jako conditio 
sine qua non domagają się Wszechniemcy wy- 
odrębnienia Galicyi, dalej przyznania dla niej 
znacznej liczby mandatów ze szkodą Cze- 
chów, uznania języka niemieckiego za język 
obrad w parlamencie itp. Nadto zapowiadają, 
iż nie dopuszczą do obostrzenia regulaminu. 

Pisma wiedeńskie ragestrują też głosy 
parlainentarzystów o projekcie reformy. 

Pos. Marchett oświadczyć miał, iż 
uzaać wypada, że P. Prezydent Ministrów 
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Oldaniecki obu dłońmi ściska czoło, 


Jasne kspelusze mężczyza i barwne pà- 


pod którem mózg zdaja sie kipieć i rozsa- | rasolki kobiet migają wskróś zieleni jak ru- 


dzać tkanki, Czujs się sam blizkim obłędu. 

Zycie! życie! czem ty czasem potra- 
fisz być! 

Podchodzi do okna i zaczyna patrzeć 
w ogród. 

Z dolu dolatują dźwięki fortepianu. 
Ktoś gra Romanzę Rubinsteina. Na tarasie 
obwiedzionym, złocistym płotkiem kwitnących 
chryzantemów dwie strojne dziewczynki pro- 
wadzą lalkę nie wiele od nich mniejszą. 
Srebrzysty ich szczebiot miesza się ze słodką 
melodvą Romanzy. 

Uśmiechnięty czar włoskiej jesieni ply- 
nie nad dziećmi, muzyką i kwiatami; wy- 
złocony łagodnem słońcem, wonny od doj- 
rzewających pomarańcz. 

Oldaniecki patrzy na dziewczynki i my- 
sli, że Ala tak samo bawiła się lalką, gdy 
była małą... 

A dziś?! 

Któż zdoła powiedzieć, co czeka te 
szczęśliwe, wytworne, jak żywe, cacka istotki? 
Może jedna z nich skończy na barłogu, a 
druga popełni zbrodnię lub samobójstwo ? 

Króż zdoła powiedzieć, że będzie tak 
lub inaczej... Życie! o! Życie! 

Dyskretna pukanie. 

Akuratny jak febra, zjawia się pan 
Waltersbrnn z zawieszoną przez kratkowane 
plecy lornetką. * 

Wychodzą. 

Bellagio w tej porze roku święci pełny 
sszon. Wszędzie roi się od stałych gości i 
przygodnych turystów, 

Wytworna klijentela Grand Hótelu roz- 
sypała się po amfiteatralnych tarasach par- 
kowej góry, pod arkadami palm i wśród 
świerkowych szpalerów. 


chome kwiaty. 

Sam park wygląda jak stożkowata wy- 
spa, ujęta w obie odnogi jeziora. 

W miarę, jak Oidaniecki z panem Wal- 
tersbrunem pną się w górę, coraz więcej 
roztoczy wodnej odsłania się pod ich sto- 
pami. 

Jej błękitna toń mieni się w stubar- 
wne centki, jak gdyby jaki bajeczny paw 
pogubił tu pióra w przelocie. 

We wszystkich kierunkach mkną po 
niej chyże łódki z postawionymi różnokoło- 
rowymi daszkami niby wielkie ptaki; i suną 
majestatyczne parowce ciąpnąc za sobą sze- 
roki gościniec srebra. 

I gdzie spojrzeć, na ziemi i na wodzie 
tłumy turystów, rozradowane twarze, wesole 
śmiechy, wykrzykniki zachwytu, jasne stroje, 
jakiś ogólny byt bez troski, jakieś bohater- 
stwo wielkiej radości życia. 

Sniegi Alp dalekieh, pod szafirami nie- 
bios błyszczące, zdają się stać na straży i 
bronić dostępu nędzom i brzydotom świata 
do tego zakątka szczęśliwości. 

Dusza Ołdaaieckiego zapływa gorżką 
falą wyGziedziczenia, Zdaje mu się, że on 
jeden tylko wszedł tu ze swojem nieszczę- 
sciam, jak trędowaty pomiędzy zdrowych. 
Zdaje mu się, żę wszyscy to widzą i prze- 
prowadzają go spojrzeniami upokarzającej 
litości. 

Podnosi głowę i patrzy niemal wyzy- 
wająco na rozmijające się z nimi grupy. Przy- 
kry uśmiech wykrzywia mu usta. Bjże! czy 
to nie on raczej jest w błędzie? Czy ci po- 
godni i zadowoleni ludzie nie obnoszą tak 
samo ukrytych wrzodów swych egzystencyi 
po zakrzach tego czarownego parku?.. Czy 


ten i ów z pomiędzy nich nie idzie tak sa- 
mo na spotkanie rzeszy tragicznych, mają- 
cych rozstrzygać o całem jego życiu, choć 
z pozoru wygląda jakby spieszył tylko po- 
dziwiać widok Cadenabii ? 

Wszak i pan Waltersbrun ze swoją lor- 
netką i on sam w swem eleganckiem palcie 
i prawdziwem panama, niczem na zewnątrz 
nie różnią się od innych turystów. 

Więc wszystko kłatn.... pozór... owoc 
Martwego Morza! 

Jedno tylko nie zawodzi; w jednem 
tylko prawda życia leży: Wiara artysty w 
jego sztukę; miłość twórcy dla własnego 
dzieła. 

Po za tem — czy wario?.. Czy warto? 

— Zbliżamy się! — szepcze pan Wal- 
tersbrun. — Tam za tymi oleandrami widzę 
suknię młodej osoby... Młoda osoba zwykła 
ubierać się błękitno, 

— A! 

Oldanieckiemu przypomina się nagle u- 
przedzenie Ali do błękitnego koloru; naiwna 
waga, jaka przywiązywała do przepowiedni 
cpganki. Lecz ostateczności stykają się czę- 
sto, więc może teraz... Serce poczyna mu wa- 
lić w piersiach jak młotem... 

— Potrzebujemy tylko okrążyć ten 
klomb, a znajdziemy się naprost tych pań. 
Czy mam towarzyszyć dalej szanownemu 
panu? 

— Nie! nie! 

Angielskim ruchem pan Waltersbrun 
zdejmuje binokle, wydobywa lornetkę i, na- 
regulowawszy ją 4 wielką dokładnością, po- 
czyna studyować przeciwległy brzeg jeziora 
Turysta w każdym calu! 


(Cigg dalszy nastąpi). 


wziął sobie za cel ochronę niemieskich in- 
teresów. Należy tylko czekać, ezy mn się to 
uda. Stanowczo niekorzystną dla niem sekieh 
interesów jest ta okoliczność, że Rząd do- 
puszcza analfabetów. 

Inny członek niemieckiego stronni- 
etwa postępowego powiedział: Nie da się 
zaprzeczyć, że bar. Gautsch ima dobrą wolę 
liczyć się Z historycznemi prawami Niem- 
ców. Można mieć nadzieję, że mu się uda 
przezwyciężyć trudności. 

Pos. Prade oświadczył, że bez nie- 
mieckiego języka parlamentarnego Niemcy 
nigdy nie zgodzą się na tę reforimę. 

Prof. Bendel wystąpił przeciwko za- 
miarowi przyznania prawa wyborczego anal- 
fabetom i zamiarowi wprowadzenia warunku 
dłuższej osiadłości. 

P. dr. Deh mel zastrzegł się również 
przeciwko dopuszczeniu analfabetów. 

P. Mastalka (Młodoczech) wyraził 
wątpliwość, czy przedłożenie tak skompliko- 
wane da się w tej Izbie przeprowadzić. — 
P. Prezydent Ministrów chce zadowolić tak 
wiele pragnień i podniósł tak wiele poszcze- 
gólnych kwestyj, że może to zaszkodzić pro- 
jęktowi. 

P. Ploj jest naogól zadowolony z za- 
powiedzi barona (autscha. Reformy osobi- 
ście pragnie, jednakże zastrzega się przeciw 
temu, aby zawierała ona zbyt ostre posta- 
nowienia. 

P. Sylvester bierze jako punkt wyj- 
ścia wydarzenia na Węgrzech. Od chwili za- 
powiedzenia przez Kristofliego reformy wy- 
borczej, nie można się było w Austryi przed 
nią uchronić. Nie będziemy zwalczać po- 
wszechnego głosowania, musimy jednak żą- 
dać, aby proporcya między reprezentacyą 
narodu niemieckiego, a innymi, nie została 
złamaną. 

Nakoniec zarejestrować wypada jeszcze 
kilka głosów prasy wiedeńskiej. 

Fremdenblatt za szczęśliwą uważa oko- 
liczność, że baron Gautsch nie zdał tak wa- 
żnej sprawy, jak reforma wyborcza na los 
przypadku, lecz wprowadził ją na gruntownie 
utorowane szlaki. Sfinks reformy przestał 
być groźną zmorą; reforma odpowiadać ma 
istotnemu stanowi rzeczy i temu stądyum 
rozwoju, w jakiem znajdują się dzisiaj sto- 
sunki publiczne. JB Z największych, a 
słusznych, obaw nasuwa fakt. że panowanie 
cyfry kończy się tam, gdzie rozpoczynają się 
prawa mniejszości narodowej. W ogóle mo- 
żliwość przeprowadzenia reformy wyborczej 
ogromnie zyskała, dzięki tym zarysom, jakie 
nadał jej P. Prezydent Ministrów. Wszystko 
zależy dziś od tego, by stronnictwa pod prze- 
wodem Rządu zgodnie zajęły się tak trudnem 
i odpowiedzialnem zadaniem. 

N. W. Tagblatt doradza Rządowi, by 
dla projektu swego obmyślił możliwie naj- 
prostszą formułę, by mianowicie nie próbo- 
wał sporządzenia nazbyt dokładnej „fo: 
tografii Państwa”. I jedno jeszcze: Nie- 
chaj zreformowana ordynacya wyborcza nie 
będzie „metalową szatą“, ale niech nie bę- 
dzie także puklerzem... z kauczuku. 

N. Fr. Presse podnosi rozmaite oba- 
wy co do skutków powszechnego głosowa- 
nia. Doświadczenia, jakie poczyniono z piątą 


kuryą, każą się obawiać jeszcze większego 
npałku poziomi parlameutarnngo, jeszeze 
silniejszego | tazam tsesak fuiyzna i wpro- 
wadzeuia insiytuevi, dawn» już wyelimixo- 
wanych z z „hodniej Europy. Dziwi się da- 
lej N. Fr. Presse, dlaczego Rząd obok re- 
formy wyborczej podniósł także haslo re- 
formy regulaminu. W razie takiej zmiany 
dopiero zachodzić będzie słuszna obawa po- 
gnębienia narodowych mnlejszoset 1 wyda- 
nia tyca mmiejszosci zupełnie na pastwę 
większości. 


mai 


Lwów, dnia 30 listopada. 


Gazeta Narodowa w artykale z dala 
wczorajszego p. t. „Pod terrorem“ — czyni 


zarzut, iż c, k. Rząd w obec deraonstracyj 
socyalistycznej w dnia 28 b. m. okazał się| 
„bezeczynnym* i „bezgranicznie słabym“. 

Na te zarzuty czujemy się w obowiązku 
z calą stanowczością stwierdzić: 

liże. k. Rząd w obec zapowiedzianej 
demonstracyi w d. 28 b. m. poczynił wszech- 
stronne i bardzo stanowcze zarządzenia i wy- 
dał ścisłe polecenia w tyin kierunku, aby 
każdy kto chciał w tym duiu praco wać. mógł 
to uczynić bez żadnej dla siebie szkody. 

2. Zarządzenia te nie mogły wszakże 
nie powinny były iść tak daleko, aby i 
ujawniały tam, gdzie nie było wybryku lub 
gdzie nikt interwencyi e. k. władzy nie wzy- 
wał, W ogóle zaznaczyć należy, iż jeżeli 
Lwów w dniu tym wyglądał — wedle twier- 
dzenia Gaz. Nar. — jak „miasto umarłych*, 
to nie mogło być zadaniem e. k. Rządu za- 
stępować swoją interwencyą braku solidar- 
nego postępowania i cywilnej odwagi ze stro- 
ny bezpośrednio interesowanych w ożywie- 
niu ruchu, Zadaniem i obowiązkiem ce. k. 
Rządu było utrzymanie porządku i zagewnie- 
nie bezpieczeństwa publicznego. Bezpieczeń- 
stwo publiczne było wszechstronnie Zapo- 
wnione, a porządek w ogóle utrzymany, na- 
wet w czasie niezwykle tłunnych pochodów, 
które były przedtem zgłoszone i do zakazu 
których nie było Żadnej prawnej podstawy. 


KORESPONDENCYE. 


Wiedeń, 28 listopada. 
(Otwarcie parlamentu. — Reforma wyborcza. -— 
Deklaracya Rządu — Wiec katolicki. ). 


zasłona podniosła się: oczekiwane z tz- 
kiem naprężeniem od kilku tygodni pierw- 
sze posiedzenie Izby posłów odbyło się a 
turniej parlamentarny o reformę wyborczą 
niezwłocznie się rozpoczął. 

W obec doniosłości tej reformy, chwila 
otwarcia parlamentu miała już sama przez 
się charakter jakby dramatyczny; wielka i 
tak ważna inauguracyjna mowa P. Prezy- 
denta Ministrów br. Giautscha nadawała dzi- 
siejszemu posiedzeniu Izby posłów szczegól- 
ne znaczenie i sprawiła, że posiedzenie to 
zajmie w nowoczesnej historyi Anstryi nie- 
zawodnie wyjątkowe miejsce. — Ale partya 


socyalno-demokratyczna chciała przy tej spo- 
R. ze swojej strony zamanifestować na 
rze «szechnego głosowania; uderzyła 
wine E Sali „tametam* i urządziła de- 
moustrać ye, rozmiarami niezwyk lą. Zastępy 
socyalistyczne w Wiedniu sa karne; gdy 
więe zarząd partyi wydal h sto, aby demon- 
strar aye odbyła sie w spokoju — w spokojn, 
porządku i ciszy ea sielotysięczne tfu- 
my przed parlamentem. — Na dwa dni zaś 
przedtem, w uiedzielę. urządziło także stron- 
nieswo chrześciańsko-socyalne wielką demon- 
stracyę w sprawie reformy wyborczej a w 
czasie zgromadzenia, które się wówczas od- 
było, żądano powszechnego prawa głosowa 
nia do parlament z zastrzeżeniem, “iz tytuł 
do wykonywania prawa głosowania przysłu- 
giwać ma tylko tym pełnoletnim mężczy- 
znom, kt a przynajmniej od pięciu lat prze- 
bywają w daaym okręgu wyborczym; pod- 
noszono też energiczne zarzuty przeciw tak- 
tyce stronnictwa *socyalno -demokratycznego. 


Dzisiaj zaś zabra! glos parlament. Na 
niego teraz kolej, bo Rząd przemówił już 
przez usta swego Szefa, Stronnictwa poli- 
tyczne zajiią po części już w najbliższych 
dniach stanowisko w obee deklarazy! Rządu. 
ah przyszedł da przekonania, że jest jego 

ielkim obowiązkiem skierować na drogę le- 
A i spokojną potężny ruch, który opa- 
nował uiysły a dąży do zmiany podstaw 
życia publicznego w Austryi, Dla tego zde- 
cydował się Rząd podjąć sprawę reformy wy- 
borezej i dzieło to doprowadzić do końca. 
Jakie myśli przewodnie Rząd wziąć sobie 
przytem za podstawę swej akeyi, to wynika 
z dzisiejszej dek!aracyi. 

Ponieważ — wedlug oświadczenia P. Pre- 
zydeata Ministrów — projek t reformy wybor- 
czej będzie dopiero wypracowany i zapewne 
w latym wniesiony, przeto stronnietwa maj} 
jeszcze dość czasu do przeprowadzania ro- 
kowań z Rządem. 

Nawal materyatu w ostataiin tygodniu 
obrad Sejmu nie pozwolił zająć się obszer- 
niej odbywającym się podówuezas w Wiedniu 
pią 5 ogólno - austryackim wiecem katoli- 
ckim. A była to ważna i potężna manifesta- 
cya, wymowny objaw siły uczuć i przeko - 
nań katolickich, ożywiających miliony a mi- 
liony ludności Austryi w wieka XX, z równa 
mocą, jak po czasy i wieki dawne. W ma- 
nifestacyi tej brali zaś udział także przed- 
slawiciele naszego społeczeństwa i narodu, 
zawsze tak szczerze katolickiego: Książęta 
Kościoła, uczeni, politycy, przedstawiciele 
rozmaitych stanów, rozmaitego wieku i roz- 
maitych zawodów. Na wiecu omawiano wy- 
czerpująco zagadnienia, łączące się scisle tak 
z duchowem życiem społeczeństwa katoli- 
ckiego, jak i z jego urządzeniami i jego or- 
ganizacyą. Bo rzeczą jest jasną, że gdy or- 
ganizują się przeciwnicy, — organizować się. 
a raczej zacieśnieć i udoskosalić organiza- 
cyę swą Inuszą także przedstawiciele katoli- 
cyzmn, Odbycie się i doniosłość tego wiecu 
trzeba było choć w kilku słowach podnieść 
dodatkowo na tem miejscu. 


A Chaosu. 


Stan umysłów 
w Królestwie Polskier 

maluje bardzo trafnie zwykla dob zi poin- 
formowany warszawski korespondent Ceausu. 
Delegacya — pisze on — m udała się 
do Petersburga w sprawie autonomii, po- 
wróciła już, o ile jej członkowie nie udali 
się na zjazd ziemsów do Moskwy. Powróci- 
la z uczaciem zawodu, nie osiązaąwszy re- 
zuitata swej podróży. Dsklsracygę bowiem. 
ogłoszoną w pis.nach, tak samo ułożyć bydło 
można w Warszawie jak w Peter burgu, 
Utoszono, opierając się na najlepszych jako- 
by informacyach z Petersburga, Że autono- 
mia Królestwa Polskiego jest już gotowa, 
potrzeba tylko przyjechać po nią i zabrać, 
Tymezasem w drodze do Petersburga otrzy- 
mali delegaci wiadomość o rozszerzeniu sta- 
nu wojennego na całe Królestwo Polskie i 
zawieszeniu swobód konstytucyjaych. W Pe- 
tersburgu zaś zastali w kolach rządzących 
usposobienia tak nieprzychylne. że uznali za 
najodpowiedniejsze nie starać się weal» o 
posłuchsnie u hr, Wittego 


Obecnie całe nadziej» polładaae si w 
ziemcach. Podług prywatnych wiadomo ści. 


które nadeszły dzisiaj z Petersburga, w va- 
sudzie nastąpiło już porozmulenie pomiędzy 
br, Wittem a ziemcami. W skutek tego po- 
rozumienia zmniejszyło się oczywiście nie- 
bezpieczeństwo reakeyi; kwestyą jest jednak 
wielką, czy nowa era wewnętrznej polityki 
rossyjskiej zaznaczy się od razu i w Króle- 
stwie Polskiem. 

Jak dotąd, krążą tylko pogłoski o bli- 
skiem jakoby zniesianiu stanu wojennego. 
Waktycznia zaś represaya > się, Z coraz 
więk szą a ujawnia się przadź stkism 
w bezustannych prawie o Gana ZA- 
równo w Warszawie. jak i na prowineyi. Ta 
tylko zachodzi różnica, że aresztowani w 
Warszawie rekrutują się” wyłącznie prawie 
Z Ba socyalistów, po części Z wypuszezo- 

yeh przed kilku zaledwie tygodniami na 
mocy amaestyi, na prowincji zaś ofiarą are- 
sziowań padają przeważnie osoby, oskarżone 
o agitacyę narodową. 

Poza tem panuje spokój, jeżeli mówi- 
my o Warszawie i innych miastach, na wsi 
bowiem agitacya  socyalistyczna z jednej 
strony, a narodowa z drugiej, wytworzyła w 
umysłach włościan taki zamęt i chaos, że — 
zwłaszcza w gubernii lubelskiej — obawiać 
się można na seryo poważnych rozruchów 
ngracnych, do czego niemałą podnietą są 
niezawodnie echa dolatujące o rebelii chłop- 
skiej w cesarstwie. 

Obok tego sprawi nowy zamęt rozpo- 
częty właśnie 

strejk urzędników telegraficznych, 
którzy na hasło, rzucone z Petersburga, i 
w Królestwie zaniechali pracy. Powiększy on 
jeszcza bardziej i bez tego grożącą już Rossyi 
katastrofę ie. wą. 

Przyczynę wszelkiego zła najtrafaiej 
odczuli ziemcy, żadając od nowega »abinetu, 
by już raz przystąpił do wprowadzania w 
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M, 


-— Piotrze! Piotrze ! 

— Mamo ?... 

Przypinał właśnie na bladobłękitnej 
batystowej krawatce, dopasowanej do teni- 
sowego kostiumu drobniutki kwiatuszek lilii 
złotej (szpilkę, kupioną umyślnie dla przy- 
podobania się Glos ssevillom). Odwrócił się od 
zwierciadła i dodał: 

Ubieram się do ciotki... Proszę, 
niech mama wejdzie! 

I znowu, obrócony twarzą do lustra, 
delikatnym szyldkretowym grzebieniem gła- 
dził swoją jedwabistą i fryzowaną bródkę. 
Ale pani Urtrel, w obramowaniu drzwi na 
progu pokoju, odbijała się w źwierciedle 
taka poważna, z listem w ręku, źe Piotr po- 
spieszył położyć grzebień i przystąpił do niej. 

— (o się stało ? 

— List z Hawany... Och! nie wiele 
więcej, jak to, co wiemy, ale ostatecznie wy- 
jaśnienie ostatnich wiadomości... Czytaj sam. 

Gdy Piotr, nieco zafrasowany zatopił 


się w czytaniu, matka usiadła kolo normandz- 
kiej szafy, w nowożytnym fotelu. I jak za- 
zwyczaj. westchnęła : 

— Boże! jakże źle siedzieć na tych 
sztywnych krzesłach... Ach! jakież to były 
fotele za moich czasów.... takia miękkie... 

Piotr podniósł głowę. Spojrzeli na sie- 
bie z poza listu... 

— Przedstawmy sobie w krótkich sło- 
wach, jak rzeczy stoją... — rzekła pani Ur- 
trel. — Pan Ferro jest z dobrej rodziny hi- 
szpańskiej, dziś wygasiej, Jedna z jego cio- 
tek wyszła za ostatniego z Glosssville, z 
miodszej linii; to ta sama Mercédès, która 
umarła w 1873 r. w dwa lata po swoim 
mężu i której syna wzięto w opiekę do Saint- 
Aignan.... Miiatki chłopezyna, który w rok 
później zmarł na cholerynę.... Oto co do po- 
krewieństwa pomiędzy Luizą a Glossevills- 
mi... Nie zbyt ono bliskie, ale wystarczają- 
ce, aby cały majątek paua Ferro, bardzo 
ZNACZEY.... 

— Siędm milionów -= objaśnił Piotr 
w zamysleniu, rozkładsjąc list, aby raz je- 
szcze sprawdzić cyfrę... 

— Aby caly teu majątek przeszedł w 
ręce Głosseviliów, gdyby Luiza nie istniała... 

— Istnieje jednak... 

— Oto w tem sekl.. 
pewne, czy ona isinieje legalnie. Swiade- 
ctwo jej urodzenia brzmi : ojciec nieznany... 
Nazywa się w rzeczywistości, do tego czasu, 
póki nie dowiemy się, że nastąpiło u- 
znanie, Luiza Pinchal... nazwiskiem matki; 
urodzona jest w Final del Rio, z pewnej 
Maryi - Conception, kochanki pewnego hi- 
szpańskiego urzędnika, po którym następnie 
ślad ginie... Punkt pauza i oto wszystko. 
Czy znajduje się w jakim urzędzie publi- 
cznym w Hawanie, lub w jakiem innem mie- 
ście, mam nadzieję — ho pan Ferro jest 


Nie wiemy na 


wielkim podróżnikiem i bardzo być może, iż 
podczas pobytu we Włoszech, albo wę Fran- 
cyi, uregulował przyszłe losy swojej córki — 
czy znajduje się gdzie jaki formalny doku- 
ment, nadający Luizie na własność nazwisko, 
które nosi, lub jaki testament, zapewniający 


jej majątek, do którego ma prawo?... Taje- 
mniea... Jeżeliby się miało sądzić według 
brutalności faktów, ona nie ma żadnej racyi 
bytu, obecnie: nasze prawo cywilne ją igno- | 0 
ruje. Jest tylko pierwszą lepszą mulatką, nie 
lepsza ani gorszą od braci jej, raurzynków, 
którymi obdarzył świat pan Ferro w ciągu 
swego awanturniczego życia, a o których ani 
om, ani nikt inny się nie troszczy... 

Piotr wzruszył ramionami. 

— Gdyby Luiza była tem, eo mówisz, 
nie znalibyśmy ją taką, jak jest. Względy, 
jakimi otoczona jest w Saint-Aignan, Za- 
miary, oparte, przyznasz sama, mamo, nie 
na jej osobie wyłącznie, ale na nazwisku 
Ferro, dowody przywiązania w listach ojea... 

— Zapewne! — przyznała pani Ur- 
trel — RUA wne. Nie mogę twierdzić wbrew 
oczy wistośt. Uważam jednak, że najpier- 
wszym AM obowiązkiem jest zabezpie- 
czyć się tym razem wszelką gwarancją... 


Trzeba mieć pewność — przycisnęła na 
tem słowie — rozumiesz mnie, pewność, że 


pewnego pięknego poranku nasza śliczna 
Luiza Ferro nie obudzi się Luizą Pincbal, lub 
po prostu Luizą.. i że miliony ojca przejdą, 
jak słusznie możemy mieć nadzieję, na jego 
córkę... 

Piotr przyznal słuszność słowom matki: 

Bezwątpienia... 

Pymezasem skupiał się w sobie: jakim 
sposobem się zabrać, aby się dowiedzieć... 
przynajmniej o wszystkiem tem, co Luiza o 
sobie samej wiedziała ?... 

Serdecznie, jak rozsądna matka, 
Urtreł dalej ciągnęła: 


pani 


— To też, drogie dziecko, muszę cie- 
bie pochwalić, że unikasz wszystkiego co 
mogłoby pobudzić złośliwość ludzką. Ciexa- 
wych jest caly legion, a prawie tyle Samo 
ich bywa co zazdrosnych. Cieszę się, że nad- 
to widoczne staranie nie wyjawiło twoich 
uczuć. Ludzie mieliby wyborną sposobność 
do obmowy, t tak samo ze względu na przy- 
czynę jak i skutek, jeżeliby zawiódł nasze 
oczekiwania... Już raz, nasze postę powanie 
tak okrutnie przekręcone zostało w tej nie- 
szczęsnej sprawie z Josserant'ami. .. Na szczę- 
ście, ci wszyscy, którzy mnie znają i wie- 
dzą, jakie powinny być prawdziwe obowiąz- 
ki, wszyscy ci oddali mi, lub oddadzą spra- 
wiedliwość, .. 


Piotr naciągał w miłezeniu białą kurt- 
kę, w niewidzialne prawie błękitne paseczki 
i ubierał się w kapelusz panama. Zamyślo- 
ny, ucałowałt czolo pani Urtrel. 

— Nie obawiaj się niczego... 
wiedział... W każdym razie... 


Szerokim ruchem dopowiedział 
swoją... Pani Urtreł zrozumiuta: Kochany 
chłopiec będzie ostrożny... Pełna dumy ra- 
dość pozłaskała stare jej, czułe serce... Ma- 
chwycała się Piotrem, że umie tak panować 
nad sobą, kochając.... Przywykła do uległo- 
ści kobiecej, za którą 1, Co Się jej samej ty- 
czyło, tyle razy nagrodzoną została, zdumie- 
wała się, w głębi duszy, patrząc na tego 
orła z niej zrodzonego, jak szybował wynio- 
śle, chociaż pełen namiętności, po nad sła- 
bemi i spłoszonsami goląbkami. 


Idź — rzekła, oddając pocałunek — 
zobaczy my się nie długo ; powiedz Józefinie, 
że przyjadę dopiero na obiad. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


Będę 


myśl 


życie tak pięknie w słowach wyglądających 
przyrzeczeń, Niestety jednak w Rossyi, jak 
dotąd, wszystko kończy się na ponętnych 
obietnicach, którym przestano wierzyć na ca- 
łej linii, 

Z dalszych dochodzeń okazało się, że 
zamordowany podpułkownik Aleksiejew, jak 
również jego towarzysz, przybyli do Warsza- 
wy celem zawiązania tam „czarnych sotni”, 
Wypatrzono ich i skazano sądem doraźnym 
na śmierć. Urzędnik Spasskij padł tylko 
przypadkowo ofiarą złego towarzystwa, 

Dyrekcya naukowa w Łodzi otrzymała 
Z ministerstwa oświaty okólnik zawiadamia- 
Jący, że w szkolach rządowych i prywatnych 
wykłady prowadzone być mogą w języku 
polskim, z wyłączeniem jedynie nauki histo- 
ryi i geografii. 

Banicya. 

Delegaci pracowników warszawskiego 
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń, refe- 
renci Józef Kysmond i Ignacy Jabłoński — 
jak donosi Kuryer Polski — wywiezieni zo- 
Stali prosto z więzienia do Połtawy. 

Do dziejów inicyowanych przez niższe 
organa administracyi 

pogromów żydowskich 
przybywają nowe, bardzo charakterystyczne 
dokumenty. Oto Słowo warszawskie, tak 
bardzo umiarkowane zwykle w szafowaniu 
ostrzejszymi wyrazami krytyki, opisuje w 
ten sposób rozruchy antiżydowskie w Hu- 
maniu: 

Już dnia 2 b. m. (n. st.) zaczęły krą- 
żyć pogłoski, że zbliża się chwila krwawych 
rozrachunków z żydami za to, że wielu z 
nich, należących do stronnictwa demokraty- 
cznego, urządziło szereg wieców w teatrze 
miejscowym, wygłaszając mowy w duchu re- 
wolucyjnym. Owe mityngi odbywały się przy 
olbrzymim napływie publiczności i za po- 
zwoleniem władzy. Ostatni dnia 1 b. m. Na- 
zajutrz rozpoczęły się na ulicach manifesta- 
cye kontrrewolucyjne. Tłum niósł portret 
monarchy, na czele w dorożce jechał „ispra- 
wnik*. Tłuszeza, złożona z najgorszych szu- 
mowin, krążąc po mieście, roznosiła pogło- 
skę, że żydzi buntują się przeciw władzy, 
że „chea mieć własnego króla“; wzywano do 
„dania im srogiej nauki“. 

Wieczorem w miejscowym klubie ze- 
brała się inteligencya rossyjska. Zaproszono 
„isprawnika", aby dowiedzieć się od niego, 
jakie zamierza przedsięwziąć kroki, dla stłu- 
mienia nieporządków. „Isprawnik* upewnił 
zgromadzonych, że niema przyczyn do oba- 
wy, że jest dość wojska do stłumienia wszel- 
kich rozruchów. 


Dnia 8 b. m. od samego rana ujawniło 
się wrzenie. Przed soborem zebrał się tłum, 
rozprawiający głośno, że trzeba „nauczyć“ 
żydów. Policya zachowywała się z całą obo- 
jętnością. Po skończonem nabożeństwie, tlum 
z portretem monarchy, począł sunąć ulica- 
mı miasta. Zaczęto rozbijać okna sklepów. 
„Prystaw* Malinowski patrzył na to spokoj- 
nie. W pierwszej chwili, gdy nie rozhulały 
się jeszcze namiętności, łatwo je było stłu- 
mić, ale policya nie uczyniła żadnego usiło- 
wania w tym kierunku. 

Pogrom z każdą chwilą przybierał 
grożniejsze rozmiary. Do wieczora zburzono 
sklepy i domy najuboższej ludności żydow- 
Skiej na Starym Bazarze i część magazynów 
w środku miasta, wreszcie tlum skierował 
się ku odleglejszym dzielnicom, zamieszka- 
łym przez bogatych mieszkańców, niszcząc 
meble, fortepiany, obrazy. Strwożeni żydzi 
opuszczali domy i mieszkania, chroniąc się 
bądź u chrześcian na strychach i w piwni- 
cach, bądź uciekając na dworzee kolejowy. 

Noe zeszła wśród popłochu. Nazajutrz, 

4-g0, żydzi w obee oddania ich przez wła- 
dzę na pastwę motłochu, postanowili bronić 
Się sami; w tym celu „na przeprosiny” z 
chrześciańską ludnością, urządzili pochód pa- 
tryotyczny z portretem monarchy, W chwili, 
gdy pochód krążył po mieście, zdążał do 
Humania, od strony przedmieścia Zwino- 
grodzkiego, tłum chłopów, lecz na moście, 
w pobliżu kolei, zatrzymał ich patrol woj- 
skowy z kilkudziesięciu żołnierzy. Nie przy- 
puszczając, że wojsko może do nich strze- 
lać, chłopi szli naprzód. Oficer zakomende- 
tował, Rozległa się salwa. Chłop, idący na 
czele z portretem cara, padł, zabity na miej- 
Scu, dwóch, powalonych kulą, zmarło nieba- 
wem, kilku było rannych. Rozwścieczony 
tłum w liczbie około 600 ludzi, rzucił się 
na patrol z kijami, wołając: „Tak, to nas 
Przyzwaliście, a teraz strzelacie!* /ołnierze 
cofnęli się i wtedy żydowstwo zostało oddane 
na pastwę motłochu, który wpadł na nie z 
Jami. „Czarna sotnia“ bez wszelkiej prze- 
szkody wtargnęła do miasta i zaczęła gra- 
sówać bezkarnie, burząc i niszcząc domy i 
sklepy. Trwało to przez cały dzień. 

Zrządzone w Humaniu szkody wynoszą 
Ponad półtora miliona rubli. 


W ciągu ubiegłej nocy otrzymałiśm 
następujące Boo l A f ; 
etersburg. Onegdaj w elektrowni 
wej uwięziono 230 ludzi za udział w 
ach na rodziny ofiar ruchu polityczne- 


wojsko 
składk 


go. Aresztowanych osadzono w twierdzy Pe- 
tropawlowskiej, Dzienniki donoszą, że dwa 
pułki gwardyi wzbraniały się dokonać are- 
sztowania swoich towarzyszy. 

Petersburg. Generał-gubernator fin- 
landzki, tajny radca Gerard, będzie dziś u 
cara na posluchania w sprawie mianowania 
nowych senatorów. Były minister Finlandyi, 
Linder, mianowany członkiem Rady państwa. 

Kraków. Nowa Reforma donosi z War- 
szawy, że posłuchanie deputacyi polskiej w 
Carskiem Siole nie doszło do skutku. 

Urząd telegraficzny warszawski zawia- 
domił tutejszy urząd o strejku, wskutek któ- 
rego depesz na razie przyjmować nie może, 

Berlin. Od wczoraj popołudnia prze- 
rwane było wszelkie połączenie telegraficzne 
z Rossyą. 


Przegląd ogólny. 


Magyar Nemzet wskazuje na to, że po- 
stępowanie koalicyi węgierskiej wy- 
maga nieodzownie pewnych represyj ze strony 
rządn: 

Jeżeli sabat czarownie koalicyi dalej 
potrwa, to niedługo staną Węgry u wrót 
epoki, w której ustawy stracą moc swą wobec 
powszechnej anarchii i nie da się utrzymać 
porządku publicznego. I czy koalicya szale- 
jąca naprawdę mniema, że rząd z lekkiem 
sercem rzuci kraj i całą kraju przyszłość na 
jej pastwe? I ezy w ogóle znajdzie się rząd, 
który byłby gotów dla pięknych oczu dzie- 
sięcin, dwudziestu, a choćby i trzydziestu 
municypiów zrzec się przysługujących mu 
prawnych środków dla złatnania oporu? 

Mowa tronowa ces. Wilhelma, 
wygłoszona przy otwarciu parlamentu Rzeszy 
dnia 28 b. m., wywołała w kołach polity- 
ków niemieckich niezwykła wrażenie. Nigdy 
jeszeze cesarz nie zaakcentował tak silnie 
trudności położenia ogólnego. W kołach bli- 
skich rządowi zaprzeczają, jakoby mowa ude- 
rzyła w surmę dla zjednania zwolenników 
przedłożeniu flotowemu, ten bowiem projekt 
ma zapewnione poparcie. + - 6 

Nat. Ztg. podnosi, że cesarz nie miał 
zamiaru nikogo oskarżać, ani wyzywać, jeno 
chciał rozbudzić w narodzie poczucie własnej 
siły. Naród musi być w każdej chwili gotów 
do odparcia niezasłużonych ataków. 

Voss. Zły. pochwala. że mowa tronowa 
nie wskazała, z której strony zagraża Niemeom 
niebezpieczeństwo. To jest przecie rzecz po- 
wszechnie znana. Zaprzeczyć się nie da, że 
pomimo harmonii co do sprawy marckkań- 
skiej, pokój może każdej chwili pójść w ro- 
sypkę. Cesarz mówił: „Rzeczą świętą dla 
mnie troska o zachowanie pokoju narodowi 
niemieckiemu. Ale“... To „ale“ wszystko wy- 
powiada. Tak poważnego tonu nieczęsto u- 
żywa się w czasie pokoju. Rząd widocznie 
zapatruje się bardzo ponuro Ra stosunki swe 
do innych mocarstw. 

Parlament 


rumuński zaga- 


jony został również dnia 28 b. m. mową, 


tronową, którą w zastępstwie niedysponowa- 
nego króla Karola odczytał prezydent mini- 
strów. Mowa tronowa podnosi doskonala 
stosunki Rumunii z innemi państwami, Z u- 
bolewaniem zaznaczając dalej, że tylko z 
Greeyą ma się rzecz inaczej, a to z powodu 
krzywd, jakich doznaje rumuńska ludaość w 
Macedonii od Greków. Mowa wyraża na- 
dzieję, że rząd grecki w uznaniu słuszności 
przyczyni się ze swej. strony do usunięcia 
tych ubolewania godnych stosunków i tym 
sposobem umożliwi przywrócenie dawnych 
węzłów. Wreszcie wyraża mowa nadzieję, 
że parlament nie dmówi środków na ule- 
pszenie uzbrojenia armii. 

Z Zielonej Wyspy nadchodzą złowrogie 
dla Anglii wieści. Zamiar Balfoura ograni- 
czenia liczby mandatów irlandzkich w par- 
lamencie oburzył do najwyższego stopnia 
całą Irlandyę. 

Rach dzisiejszy nie ma już owego agrar- 
no-rewolucyjnego charakteru, jaki miał za 
czasów Parnella; jest to na szeroką skalę 
zorganizowana agitacya polityczna, dążąca 
do wywalczenia niezależności Irlandyi. Ru- 
chem tym kieruje „Liga gaelicka*, której 
przywódca dr. Douglas Hyde odegra, zdaje 
się stanowczą rolę w losach swojej ojczyzny. 
Wszyscy członkowie i przyjaciele tej Ligi 
zobowiązali się w stosunkach zarówno z Ír- 
landczykami, jak z urzędnikami angielskimi 
używać jedynie starojrlandzkiego (gaelickie- 
go) języka. Przy każdej uroczystości, podczas 
której angielski hymn królewski („God saw 
the king) bywa grany lub śpiewany, Irland- 
czycy zawodzą swój dziko brzmiący śpiew 
narodowy, Praktykują to nawet studenci Uni- 
wersytełu dublińskiego przy wielkiej uro- 
czystości abituryencekiej. 

Obok tego w całej Irlandyi panuje strejk 
żandarmski i rekraeki. Każdy Irlandczyk stu- 
żący w Żandarmeryi bywa bojkotowany, a 
który raz zaciągnie się do armii angielskiej, 
nie waży się już nigdy wracać do ojczyzny. 

Główna waga jednak pada na postano- 
wienie Ligi, ażeby, w razie jeżeli naprawdę 
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postawiony zostanie wniosek zmniejszenia 
cyfry irlandzkich okręgów wyborczych, ża- 
dnego deputowanego irlandzkiego noga nie 
postała w parlamencie londyńskim, 

Reprezentanci narodu irlandzkiego mają 
się zgromadzić w Dublinie i utworzyć par- 
lament narodowy, który bezzwłocznie ogłosi 
niepodiegiość lIrlandyi. Amerykańscy ziom- 
kowie Irlandczyków złożyli znaczny już fun- 
dusz na tę agilacyę. 

W tych dniach przyszedł do skutka 
traktat japosko-koreański, który — w myśl 
zresztą ukladu pokojowego w Portsmoucie — 
oddaje Koreę pod zupełne i wylączne pa- 
nowanie Japonii. 

Traktat ten pozwala Japonii na za- 
mianowanie generalnego gubernatora japoń- 
skiego, który stanowić będzie organiczną 
część rządu koreańskiego i będzie kierował 
całą administracyą; na przeniesienie wszel- 
kich spraw dyplomatycznych do Japonii, 
która przyrzeka solennie przywrócenie Korei 
praw dyplomatycznych z chwilą, gdy kraj 
ten osiągnie pewien stopień rozwoju; dalej 
na to, że wszysey funkcyonaryusze clowi w 
portach wolnych będą urzędnikami japoń- 
skimi; wreszcie zastrzega, że Korea nie mo- 
że nawiązywać stosunków miądzynarodowych 
bez zezwolenia Japonii. 


KRONIKA. 


Lwów, 30 listopada. 


— Kalendarz. 

Piątek (1 grudnia): 

Eligiusza, — Samosławy. — Platona M. 

Wschód słońca o godzinie 7:35 rano, za- 
chód słońca o godzinie 408 po południu, 

— Przepowiednia pogody. Wie- 
deńska stacya meteorologiczna zapowiada na 
dziś, czwartek: w Galieyi wschodniej, na Buko- 
winie i w Galicyi zachodniej: Naprzemian po- 
chmurno i pogofinie, ciepłota blisko zera, rano 
mgła. 


— Komendantem 93 pułku piecho- 
ty zamianował Najj. Dan Najd. Areyksięcia Jó- 
zefa Ferdynanda, pułkownika tego pułku. 

— Z c. i k. armii. Geverał-porucznik 
Franciszek Steinitzer, przydzielony do komendy 
XT. Korpusu, przeniesiony na własną prośbę w 
stan spoczynku, otrzymał przy tej sposobności 
charakter generał-zbrojmistrza ad honores. Ge- 
neral-major Józef Tappeiner, komeudant 31 bry- 
gady piechoty, przydzielony zostať do komendy 
XI. korpusu a general major Karol br. Pflan- 
zet-Baltin, komendant 3% brygady piechoty, prze- 
niesiony w tym samym charakterze do 31 bry- 
gady piechoty. 

Podpuikownicy Hugo br. Kliatsehek-Sie- 
bienburg z 93 p. p., August Konschegg z 95 
p. p. i Gustaw Pacher z 9 batalionu pionierów 
przeniesieni w stan spoczynku. 


— Z okazyi rocznicy powstania 
listopadowego urządziła młodzież tutejszych 
szkół średnich wczoraj rano za zezwoleniem dy- 
rektorów Zakładów patryotyczne obchody; ucze- 
stuiczyła mianowicie gremialnie w nabożcń- 
stwach w kaplicach Zakladów lub najbliższych 
kościolach, a później w umyślnie urządzonych 
odezytach, poczem odbywała się prawidłowa 
nauka przez resztę godzin szkolnych. Tak było 
we wszystkich Zakładach, Tylko młodzież 5, 6 
i 7 klasy I. szkody realnej nadużyła swobody, 
mimo przestróg i kategorycznego zakazu dyre- 
ktora Zakładu, mianowicie wyszedłszy z kościo- 
ła Klarysek, nie słuchając wezwania dyrektora 
i profesorów, zamiast powrócić do budynku 
szkolnego, rozwinęła na ulicy amarantową cho- 
rągiew z Orłem bialym i udała się w pocho- 
dzie przez miasto do wszystkich innych zakła- 
dów, aby zniewałać młodzież do przyłączenia 
się do pochodu, a opuszczenia nauki szkolnej. 
Manifestująca młodzież poczynała sobie przytem. 
zbyt hałaśliwie i terorystycznie, szerząc popłoch 
wśród kolegów młodszych i zaniepokojenie 
wśród rodziców. Najpierw tedy poszli studenci 
ku gimnazyum V-temu, a spotkawszy wracają- 
cą z innego kościoła młodzież tego zakładu, zdo- 
dai niewielką część ich odciągnąć. Wróciwszy 
na ulieę Łyczakowską, nie zastali w gimna- 
zgum VI. młodzieży tego zakładu, lecz zeszli 
się z nią na ulicy Głowińskiego. Także grupę 
uczniów tego Zakładu pomimo sprzeciwienia się 
przełożonych, po krótkiej utarczce pociąguęli 
manifestanci za sobą, reszta wróciła do szkoły, 
celem odbycia nauki. Zastęp młodzieży, liczący 
obecnie około 800 glów, podążył teraz przez 


całe miasto do gimnazyum IV., kolo Polite- 
elmiki. Tu zażądano od obu dyrektorów, aby 


natychmiast uwolnili młodzież od nauki. Mani- 
festanitom przodowałlo trzech młodzieńców, z 
nich tylko jeden w muandurku, wszyscy zaś 
trzej nie byli uczniami szkól średnich. Demon- 
stranci w sposób niewłaściwy, z papierosami 
w ustach, w wyzywającym tonie żądali bezawło- 
czego przerwania nauki w zakładzie. Gdy nie 
uczyniono zadość ich żądaniu i wejście do gma- 
chu TV. gimnazynm zamknięto, udali się dalej 
do IT. szkoły realnej, gdzie elówne drzwi za- 
stali zamknięte; mimo to niektórzy poprzeska- 


kiwali przez plant i ogrodzenie i od tyłu do- 
stali się do izb szkolnych, usilując młodzież z 
najniższych klas zmusić wprost do udziału w 
pochodzie. Nie nie uzyskawszy, odeszli dalej. 
Na placu św. Jura zatrzymała ich połicya i 
odebrala chorągiew, zwróciła ją jednak, gdy 
demonstranci zobowiązali się, iż pójdą tylko 
pod pomnik Mickiewicza, poczem rozejdą sią w 
spokoju. Tak też się stało. Garstka jeszcze tyl- 
ko młodzieży poszła przez Wały (ruberna- 
torskie przed II, uimnazyum, gdzie odśpie- 
wała pieśni patryotyczne. Noca tegoż duia wy- 
bito 64 szyb w gmachu gimnazyum IV. 

Jak widać 4 powyższego przedstawienia 
rzcezy, uczniowie, którzy urządzili ową de- 
monstracyę, nietylko wystąpili rażąco przeciw 
zarządzeniu przełożonych i samowolnie opuścili 
godziny obowiązkowe nauki, ale nicpokoili spo- 
kojnych uczniów innych zakładów, aby ich na- 
mową i groźbą odwieść z drogi obowiązku, a 
nawct w karygodnej swawoli pod wodzą indy- 
widuów nie należących do szkoly, dopuścili się 
wprost napadów na inne zakłady, zaburzając 
spokój publiczny. 

Wobec tak jaskrawych wykroczeń prze- 
ciw karności szkolnej i zachowania się wstyd szko- 
le przynoszącego, Rada szkolna krajowa uznała 
konieczność zamknięcia kilku wyższych klas I. 
szkoły realnej, do których należeli ekscedenci i 
zarządzenia nowych wpisów. 

Spodziewać się należy, że to stanowcze 
wystąpienie władzy przeciw wybrykom godnym 
najgłębszego ubolewania, nietylko samym obała- 
muconym, ale także ich rodzicom otworzy oczy 
na smutne następstwa, jakie uleganie podszep- 
tom niepowołanych doradców ściągnąć może na 
młodzież, która pielęgnując szlachetne ideały, 
tylko przez spokojną i karną pracę może speł- 
nić wytkniote szkole zadanie. 

— Z Uniwersytetu. P. Samuel Fen- 
dler, kandydat adwokatury, rodem z Krakowa, 
otrzymal na Uniwersytecie Jagiellońskim sto- 
pień doktora praw. 

— Powszechne wykłady uniwer- 
syteckie. W piątek, dnia 1 grudnia, Dr. J. 
Łukasiewicz: „O metodach badania naukowe- 
go“. Sala XIV. Uniwersytetu, św. Mikołaja 4. 
IL p. Początek o godzinie pół do 8. 

— Z dyrekcyi kolei państwo- 
wych otrzymaliśmy następujący komunikat : 
W zamiarze umożliwienia publiczności bezpo- 
średniego zetknięcia się z Zarządem kolejowym 
i ustnego przedstawienia swych życzeń i zaża- 
leń, oraz zasiągnięcia informacyj, dotyczących 
spraw komereyalnych i taryfowych, odnoszących 
się do przewozu na szlakach austr. kolei pań- 
stwowych, — objeżdżać będą delegaci dyrekcyi 
kolejowej stacye o znaczniejszym ruchu towa- 
rowym, celem ustnego porozumienia się z inte- 
resentami. 

Delegaci będą przyjmowali interesentów 
z miejscowości poniżej wymienionych, oraz 2 o- 
kolicy tychże, w biurze naczelnika stacyi, od 
godziny 9 rano; a mianowicie: w Brodach dnia 
4 grudnia 1905 i 7 lutego 1906; Podwołoczy- 
skach dnia 5 grudnia 1905 i 5 lutego 1906; 
Tarnopolu dnia 6 grudnia 1905 i 6 lutego 
1906; Przemyślu dnia 18 grudnia 1905 i 12 
lutego 1906; Jarosławiu dnia 19 grudnia 1905 
i 13 lutego 1906; Przeworsku dnia 20 grudnia 
1905 i 14 lutego 1906; Drohobyczu dnia 8 
stycznia 1906 i 19 lutego 1906; Skolem dnia 
9 stycznia 1906 i 20 lutego 1906; Stryju dnia 
10 stycznia 1906 i 21 lutego 1906; Ustrzy- 
kach dnia 11 stycznia 1906 i 22 lutego 1906: 
Lubaczowie dnia 16 stycznia 1906 i 21 marca 
1906; Rawie ruskiej dnia 17 styeznia 3906 i 
22 marca 1906; Sokalu dnia 18 stycznia 1906 
i 28 marca 1906 i w Samborze dnia 24 sty- 
cznia 1908 i 28 marca 1906. 

— Z Akademii weterynaryi PP. 
Dawid Bick, miejski lekarz weterynaryjny w 
Bóbrce i Gustaw Reichmann, miejski lekarz we- 
terynaryjny w Bołszowcach, złożyli egzamin fi- 
zykacki. 

— Uzupełniające wybory członków 
i zastępców członków komisyi szacunkowej po- 
datku osobisto-docliodowego dla okręgu szacun- 
kowego „Lwów-miasto“ w miejsce ustępujacych 
6 członków i 6 zastępców członków tejże komisyi, 
przeprowadzi magistrat m. Lwowa przez swych 
komisarzy wyborczych. Wybory te odbędą się 
mianowicie: a) z I. koła wyborczego w dniu 
18 grudnia b. r. w małej sali posiedzeń Rady 
miejskiej; b) z IL. koła wyborczego w dniu 20 
grudnia b. r.; c) z II. koła wyborczego w dn. 
Al grudnia b.r. 

— Egzamina państwowe z mu- 
zyki. W lwowskiem konserwatorynn muzy- 
canem złożyły przed komisyą, ustanowioną przez 
Ministerstwo oświaty, egzamin państwowy z 
harmonii, historyi muzyki, gry na fortepianie i 
śpiewu panny: Miroslawa Balawelderówna, Hen- 
ryka Braunscisówna i Michalina Uryszówna, a 
panna Emilia Fuglewiczówna z harmonii, histo- 
ryi muzyki i gry na fortepianie. 

— Nowa składnica pocztowa. 
Z dniem 1 grudnia b. r. zaprowadza dyrekcya 
poczt i telegrafów w miejscowości Kobylany, 
należącej do okręgu doręczeń urzędu pocztowe- 
go w Ohorkówce, składnicę pocztową ze zwy- 
kłym zakresem czynności. 

— Wieczorek listopadowy urządza 
dais, we czwartek, o godzinie 730 wieczorem 
stowarzyszenie „Skała“ w sali własnej przy ul. 
Mickiewicza. 


— Zasiłki na cele oświaty. Sejm | „Skała“ 200 K., bursie polskiej w Szczercu 


krajowy na jednem ze swych posiedzeń przy- 
znał w dalszym ciągn z budżetu krajowego na 
r. 1906 następujące zasiłki na cele oświaty: 
teatrowi polskiemu w Krakowie 16.000 koron; 
dyrektorowi teatru miejskiego w Krakowie p. 
Ludwikowi Solskiemu 4.000 koron; na opłatę 
procentów od pożyczki 300.000 koron, zacią- 
gniętej przez gminę miasta Krakowa na budo- 
wę teatru w Krakowie, 15.000 koron; teatrowi 
polskiemn i operze polskiej we Lwowie 48.400 
koron; dyrektorowi teatru lwowskiego 8.000 
koron; na pokrycie raty amortyzacyjnej od po- 
życzki 600.000 koron, zaciągniętej przez gminę 
miasta Lwowa na budowę teatru we Lwowie. 
388.696 koron; teatrowi ruskiemu pod zarządem 
Towarzystwa „Ruska Besida* 18.500 koron; 
Towarzystwu „Ruska Besida* na inwestycye po- 
trzebne dla sceny ruskiej 4.000 koron; na na- 
grodę za napisanie najlepszych utworów see- 
nieznych ruskich 1.500 koron; Towarzystwu tea- 
tru ludowego we Lwowie 2.000 koron; teatro- 
wi ludowemu w Krakowie 2.000 koron; Aka- 
demii sztuk pięknych w Krakowie, na ratę umo- 
rzenia pożyczki 200.000 koron zaciągniętej na 
budowę gmachu 14.000 koron; Towarzystwu 
sztuk pięknych w Krakowie na budowę wła- 
snego gmachu 1.000 koron; Towarzystwu przy- 
jaciół sztuk pięknych we Lwowie na urządze- 
nie nowego lokalu wystawy 2.000 koron; gmi- 
nie miasta Krakowa na zarząd domu imienia 
Jana Matejki w Krakowie 1.000 koron: dla 
młodzieży kształcącej się w naukach i sztukach 
6.000 koron; Towarz. muzycznemu we Lwo- 
wie 13.000 koron (z tego 8.000 koron na bu- 
dowę własnego domu na pomieszczenie Kon- 
serwatoryum wraz z salą koncertowa); Towa- 
rzystwu muzycznemu w Krakowie 1.600 koron; 
konserwatoryum Towarzystwa muzycznego w 
Krakowie 8.400 koron: Towarzystwu „wyższy 
Instytut muzyczny we Lwowie“ 2.5 0 koron; 
Towarzystwu muzycznemu w Brodach 400 ko- 
ron: Towarzystwu muzycznemu w Samborze 
200 koron; Towarzystwu muzycznemu „Harmo- 
nia“ w Krakowie 1.000 koron; Towarzystwu 
przyjaciół muzyki w Tarnopolu 6 0 koron; To- 
warzystwu „Kapela narodowa* we Lwowie 400 
koron; Wydziałowi krajowemu do rozporządzał- 
ności i przyznania zasiłków, po zbadaniu isto- 
tnych potrzeb, działalności i pożyteczności pod 
względem nauki śpiewu i muzyki Towarzy- 
stwom muzycznym „Lutni“, „Bojanowi”* i „Echu“ 
we Lwowie, „Lutni“ w Krakowie, Towarzy- 
stwom imienia „Moniuszki* w Kołomyi i Sta- 
nisławowie i „Harmonii* w Jaśle, ryczałt w 
kwocie 8.06 9 koron; p. Józefie Zboińskiej, wdowie 
po artyście sceny polskiej 100 koron; p. Michali- 
nie Romanowej, wdowie po artyście sceny pol- 
skiej 200 koron; p. Emilianowi Baczyńskiemu, 
długoletniemu dyrektorowi sceny wędrownej ru- 
skiej i tegoż żomiep. Teofili 40° koron; Salomei 
Lipińskiej wdowie po skrzypku Feliksie Lipiń- 
skim, 800 koron. 

Z rubryki budżetu na r. 1906 „Pomniki 
historyczne* przyznał Sejm krajowy zasiłki 
względnie subwencye: na utrzymanie kancela- 
ryj konserwatorskich we Lwowie i Krakowie, 
oraz ma sporządzanie i publikacye naukowych 
spisów pomników znajdujących się w naszym 
kraju 8.000 koron; na badanie i ocalanie za- 
bytków starożytnych, piśmiennych i archeolo- 
gieznych dla Zakładu narodowego im. Ossoliń- 
skich we Lwowie 1.000 koron; Muzeum naro- 
wemu w Krakowie stałą subwencyę 10.000 
koron, a na reorganizacyę, adaptacyę i rozsze- 
rzenie Muzeum 6.000 koron; krajowemu Archi- 
wum aktów grodzkich i ziemskich we Lwowie 
i w Krakowie 25.360 koron; na restauracyę 
zabytków artystycznych w kościele św. Florya- 
na w Krakowie 4.000 koron; na restauracyę 
kościoła św. Piotra i Pawła w Krakowie 4.000 
koron; na restauracyę kościoła parafialnego rz. 
kat. w Drohobyczu 8.000 koron; na konserwa- 
cyę zamku w Olesku 600 koron; na restaura- 
cyę starożytnej synagogi w Chodorowie 1.000 
koron; na restauracyę kościoła 00. Franciszka- 
nów w Krośnie 2.000 koron; na dalszą restau- 
racyc kościoła Bożego Ciała w Krakowie 3.009 
koron; p. Annie Szaraniewiczowej, wdowie po 
profesorze Uniwersytetu i konserwatorze dla 
Galicyi wchodniej, 720 koron; na restaurację 
kościoła św. 'Trójey w Okopach 2.000 koron; 
Gronu konserwatorów dla Galieyi zachodniej na 
studya i wydawnictwo przygotowawcze do re- 
stauracyi Zamku królewskiego na Wawelu 4.000 
koron; na restauracyę kościoła w Felsztynie 
8.000 koron; na restauracyę katedry ormiań- 
skiej we Lwowie 4.000 koron; na restauracyę 
wieży Maryackiej w Krakowie 7.000 koron; na 
restauracyę kościoła parafialnego w Brzozowie 
2.000 koron; na restauracyę kościoła pojezu- 
ickiego w Przemyślu 4.000 koron; na restau- 
racyę kościoła św. Katarzyny w Krakowie 7.000 
koron; na sprawienie trumien dla hetmana Sta- 
nisława Żółkiewskiego i Jakóba Sobieskiego, 
w podziemiu kościoła w Żółkwi kwotę 1.000 
koron, oraz na podmurowanie starożytnej dzwon- 
nicy przy cerkwi w Jaworowie 200 koron. 

+ Zakład hydropatyczny. Dr. Zip- 
per, nowonabywca łazienek „Diany“, wniósł po- 
danie o koncesyę na urządzenie tam zakładu 
hydropatycznego. Magistrat uchwalił? przychy- 
lié się do tej prośby ze względów zdrowotnych 
w mieście. 

+ Subwencye. Magistrat Iwow..* u- 
chwalił wczoraj udzielić następujących subwen- 
cyj: Tow. św. Józefa z Arymatei 400 K., Tow. 


200 K. Dla muzeum szkolnego, które prosiło o 
lokal w gmachu Muzeum przemysłowego, z po- 
wodu braku odpowiedniego lokalu, uchwalił ma- 
gistrat 500 K. subwencyi. 

++ Kostki brukowe. Celem zapewnie- 
nia dostawy kostek brukowych na lata 1906 i 
1907, uchwalił? magistrat zawrzeć umowę z p. 
Stankiem z Wiszenki, który zobowiązał się, 
ulepszywszy swą fabrykacyg, dostarczać kostek 
tych po 10000 sztuk rocznie. 

4 Tanie mięso. Mięsa prowincyonal- 
nego dowieziono dziś 1807 kg. Ogółem dowóz 
w listopadzie wynosił w 29 dniach — gdyż w 
dniu strejku masowego nie nie dowicziono — 
41.824 kg., t. j. przeciętnie po 1443 kg. dzien- 
nie. Wobee konkureneyi mięsa końskiego jest to 
odbyt bardzo duży w porównaniu z miesiącem 
październikiem, w którym przeciętny zbyt wyno- 
sit 1500 kg. 

+ Nauka umysłowo upośledzo- 
nych. Komisya budżetowa lwowskiej Rady 
miejskiej uchwaliła we wtorek kredyt na szkoły 
dla dzieci umysłowo npośledzonych. Szkoły takie 
istnieją już od ćwierć wieku w miastach nie- 
mieckieh, jak Elberfeld, Brunswik, Lipsk i i. 
Myślą przewodnią takich szkół jest ułatwić na- 
ukę dzieciom umysłowo nienależycie rozwinię- 
tym, skoro plan naukowy ogółny jest dla nich 
nieprzystępny, a przeto takie dziecko czuje się 
nieszczęśliwem w szkole, nabiera nawet do niej 
poniekąd wstrętu i wychodzi z niej nieszcezęśli- 
we, fizycznie niedołężne, umysłowo zaniedbane, 
zdane na laskę dobroczynności publicznej, albo 
zdecydowane na chleb zbrodniczy. Zasadą szkół 
dla umysłowo upośledzonych jest przedewszyst- 
kiem nauka poglądowa w jak najobszerniejszej 
mierze. Nie się mie przyjmuje za wiadome, 
wszystko się uzmysławia o czem tylko wśród 
nauki jest mowa. Hasłem i niemal kardynal- 
nym planem naukowym jest cierpliwość w po- 
wtarzaniu ustawicznem, póki uezniowie uie opa- 
nowali całkowicie pojęć o każdym najdrobniej- 
szym szczególe nauki. — Szkoła taka baczy ró- 
wnież pilnie na uzdolnienie jednostronne i roz- 
wija je dalej, nie siląc takiego umysłu do na- 
łamywania się do pojąć i tematów, do których 
on nie objawia skłonności. Kierunek praktyczny, 
nwzględniający korzyści ua przyszłość n. p. w 
rzemiosłach, ma tam teź szerokie zastosowanie. 

W Lipsku n. p. szkoła taka liczy cztery 
oddziały oraz wstępny, czyli przygotowawczy, 
na który przyjmuje się najbardziej umysłowo 
upośledzonych; jeśli się okaże, że uczeń jest w 
takim stopniu upośledzony. iż nauka wszelka 
byłaby bezeclową, uwalnia się go już na tym 
kursie przygotowawczym od nauki dalszej. — 
Szkoła lipska miała w 19 3 roku 14 oddzia- 
łów, każdy najwyżej po piętnaścioro dzieci; ogó- 
łem zaś 172 uczniów i uczenie; w r. 1898 by 
ły już w 56 miastach niemieckich szkoły dla 
umysłowo upośledzonych o ogólnej liczbie 202 
klas. Skuteczność tej pracy okazuje się bardzo 
wydatną, a ma tę doniosłą wagę, że w imię 
prawdziwej miłości bliźniego szkoła taka niesie 
garść wiedzy i tam, gdzie wielkiego wysilku i 
dosłownego poświęcenia potrzeba, aby rzucone 
ziarno zdołało się przyjąć. Miasta niemieckie 
nie szczędzą ofiar na takie szkoły, a nauczy- 
cieli też nie brak; przygotowań do tego 0so- 
bnych nie potrzeba; trzeba jedynie chęci i pe- 
dagogii, a nadto zachętą jest lepsze uposażenie 
materyalne nauczyciela. W Lipsku szkoła dla 
umysłowo upośledzonych kosztuje rocznie prze- 
szło 66.000 marek, ogólny zaś wydatek na 
lipskie szkoły ludowe wynosi blisko 6 i pół 
miliona marek. 

— Z kasyna miejskiego. We wto- 
rek, dnia 5 grudnia b. r. o godzinie 6 wie- 
czór dla dzieci (św. Mikołaj). Lista otwarta do 
poniedziałku w?acznie. Późniejsze zgłoszenia nie 
będą uwzględnione. 

— Z kasyna urzędniczego. W so- 
botę, dnia 2 grudnia, o godzinie 7 wieczorem 
odbędzie się uroczysty wieczór w rocznicę li- 
stopadową, 5 grudnia zaś o godzinie 6 wieczo- 
rem uroczystość św. Mikołaja. 

— Z gal. Tow. muzycznego. W naj- 
bliższych dniach odbędzie się koncert I. za rok 
1905/6, którego program złożony będzie wyła- 
cznie z dzieł orkiestralnych, poczem jeszcze w 
pierwszych tygodniach grudnia, nastąpią: wie- 
czór kwartetowy i II. koncert, w którego pro- 
gram wchodzi Schumanna „Raj i Peri“. 

— Na cmentarzu Łyczakowskim 
zebrała się wczoraj po południu, jako w roczni- 
ce listopadowa, młodzież szkół średnich i ręko- 
dzielmicza i odśpiewała u stóp pomnika Ordona 
kilka pieśni patryotycznych, poczem w pocho- 
dzie udała się do miasta pod pomnik Mickie- 
wieza, skąd rozeszła się spokojnie do domów. 

— Dla głodnych Warszawian zło- 
żyły na listę Adama Krechowieckiego panie lu. 
i H. Rozwadowskie z Kosowa za Kołomyją 
kwotę 4 K. 

— Poświęcenie sztandaru Towa- 
rzystwa kuchmistrzów „Zgoda*. Z powodu zmia- 
ny programu tej uroczystości, zwraca komitet 
uwagę, że zebranie członków i delegatów w lo- 
kalu Towarzystwa, ul. Ossolińskich 4, odbędzie 
się w niedzielę, dnia 8 grudnia, o godzinie 
pół do 10 rano, a uroczyste nabożeństwo i po- 
święcenie sztandaru przez Najprzew, ks. Arcey- 
biskupa Webera nie o 9, lecz o godzinie 11 
przed południem; poezem goście, członkowie i 
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delegaci udadzą się pochodem do sali Towarz. 
„Skała“, ul. Mickiewicza 28, gdzie odbędzie się 
zakończenie uroczystości i uczta na cześć gości 
i delegatów. Ze względu na pożyteczny cel To- 
warzystwa „Agoda“, pragnącego rozwijać ku- 
charstwo przy uwzględnianiu postępu hygieny, 
oraz pielęgnować zawodową łączność, opartą na 
podstawach wzajemnej pomocy, tak w materyal- 
nym jak moralnym kierunku, uprasza komitet 
tych wszystkich, którzy otrzymali drukowane 
osobiste zaproszenia, o łaskawe wzięcie udziału 
w uroczystości wbijania gwoździ i poświęcenia 
sztandaru; ktoby zaś zaproszenia przez przeo 
czenie lub z innego powodu nie otrzymał, raczy 
reklamować pod adresem lowarzystwa, ul. Osso- 
lińskich 4. Towarzystwo to przez 10 lat istnie- 
nia dalo dowody poważnej pracy, wydając za- 
wodowe pismo, utrzymując — jak dotąd — 
biuro informacyjne i wspierając wspólzawodow- 
ców radą i czynem. 

A Sam się ukarał. Woźnica Isaak 
Bernhardt jadąc wczoraj przez plac św. Teodo- 
ra, znęcał się w straszny sposób nad swym 
koniem, który nie mógł uciąguąć przeładowa- 
nego towarami wozu. Znosił biedny koń dlugi 
czas katusze, a gdy mu było tych już za wiele, 
wierżgnał i uderzył tak silnie Bernhardta ko- 
pytem w twarz, iż złamał mu kość nosową, 
wybił oko i kilka zębów. 

Wezwane pogotowie Towarzystwa ratun- 
kowego udzieliwszy Bernhardtowi pierwszej po- 
mocy, odwiozło go następnie do szpitala po- 
wszechnego. 

A Kronika policyjna. Do sklepu 
kupca Izaaka Laufera przy ul. Haliekiej l. 8 
zakradł się wczoraj w nocy jakiś rzezimieszek 
i skradł dwa futra i kilka paltotów, ogólnej 
wartości 390 koron. W zamian pozostawił zło- 
dziej swoje stare palto. 

U Oleksy Bałandziuka, zarobnika, zakwe- 
styonowała wczoraj policya dwa woreczki zdaw- 
kowej monety, jako pochodzące, według wszżel- 
kiego prawdopodobieństwa z kradzieży. Jeden 
z woreczków zawierał 99 koron, drugi zaś 60 
koron 14 hal. 

W oddziale wekslowym Banku hipoteczne- 
go skradziono wczoraj p. E. R. laskę ze złotą 
rączką, wartości 50 koron. 

Fotograf Maks Apisdorf złożył wczoraj w 
polieyi dwa objektywy fotograficzne, wartości 
około 400 koron, które chciał mu sprzedać za 
16 koron jakiś mężczyzna, przedstawiający się 
jako Czesław Rożański, dezerter rossyjski. 

Z przedpokoju mieszkania pani IL. M. 
przy ul. Kopernika 1. 387 skradziono wczoraj 
dłngie zimowe palto granatowe. 

Zgubiono w ulicy Grodeckiej grubą ple- 
cioną bransoletkę złotą. 

Na kradzieży kieszonkowej schwytano 
wczoraj w przechodniej kamienicy Andriollego 
chłopca sklepowego Hersza Silbermanna, 

— Amarli w ostaśuich dniash: we Lwo- 
wie Tekla z Litwińskieh Kalapus, wdowa po 
likwidatorze krakowskiego Tow. wzaj. ubezpie- 
czeń, w 84 r. życia; Michał Denega, w 77 r. 
życia. 

— Aresztowanie defraudanta. Z Opa- 
wy donoszą: Aresztowano tu niejakiego Ruehl- 
manna, ściganego listami gończymi za to, iż 
jako rządca hr. Platera sprzeniewierzył na je- 
go szkodę znaczne sumy. Przybył on do Opa- 
wy pod obcem nazwiskiem na pogrzeb siostry, 
ale tu go poznano i aresztowano. 

— O półwiekowej rocznicy zgonu 
Adama Mickiewicza, nie zapomniała Warszawa. 
Od rana do wieczora mniej lub więcej liczne 
gromady spieszyły na Krakowskie Przedmieście, 
ażeby kwiatami i zielenią przystrolć pomnik 
Wieszczą. Większych zebrań, ani przemówień 
żadnych przy pomniku nie było, ile zaś razy 
zebrały się znaczniejsze ilości osób, posterunki 
policyjne i wojskowe zmuszały zebranych do 
rozejścia sie. Wieczorem w kilku domach iza- 
kładach naukowych urządzono zebrania, po- 
święcone pamięci Mickiewicza. W teatrze „loz- 
maitości* obchód Mickiewiczowski wywołał ol- 
brzymi entuzyazm tłumnie zebranej publiczności. 

— Szkoła im. Adama Mickiewicza. 
Grono obywateli warszawskich z Henrykiem Sien- 
kiewiczem i mecenasem Antonim Osuehowskim 
na czele, powzięło niedawno zamiar założenia z 
funduszów publicznych pod egidą „Macierzy 
szkolnej“ takiej szkoły polskiej, która dostę- 
pna byłaby nietylko dla uboźszej młodzieży i nie 
tylko w języku ojczystym zwiastowała słowo 
nauki, lecz nadto kształciła w duchu narodo- 
wym swoich wychowańców na uświadomionych 
i pożytecznych Polaków-obywateli. Nowy zakład 
naukowy postanowiono nazwać „Szkolą im. Ada- 
ma Mickiewicza“. Myśl inieyatorów znalazła od- 
dźwięk w społeczeństwie, popłynęły składki na 
urzeczywistnienie projektu. Między innemi wię- 
ksze sumy złożyli: Henryk Sienkiewicz 100 
rubli, Antoni Osuchowski 500 rubli, dr. Stani- 
sław Ilassewiez 5000 rubli, Narcyz Krzeczuno- 
wiez 1000 rubli, Feliks Bobrowski 500 rubli, 
Wincenty Urbański 500 rubli, Julia Wiemano- 
wa 2000 rubli i inni. W zbieraniu składek po- 
średniczy warszawski Bank handlowy, oraz re- 
dakcye pism. 


Kronika prowincyonalna. 


PANNA 


$ Sejmik relacyjny. W tych dniach 
odbyło się w Łoweach, koło Radymna, zgroma- 


dzenie ludowe, na którem ks. Włazowski, poseł 
do Rady państwa z mniejszej własności Cieszą: 
nów - Jarosław, złożył sprawozdanie poselskie. 
Zgromadzenie, po wysłuchaniu tego sprawozda- 
nia, udzieliło księdzu Włazowskiemu wotum za- 
ufania. 


Kronika zagraniczna. 


RR 


* Znaczna kradzież Z TANSAN 
telegrafują: W pociągu kolei związkowej zginal 
list pieniężny, zawierajacy 100.000 franków w 
banknotach, przesłany przez kasę obwodowa w 
St. Gallea do głównej kasy w Bernie. 

* Drogie palce. Znany artysta-skrzy- 
pek Kubelik, który wybiera się obecnie do No- 
wego Jorku, zabezpieczył swe ręce na wypadek 
nieszczęścia na sumę 400.000 marek. Jeżeli go 
jaki nieszczęśliwy wypadek zmusi do zaniecha- 
nia występów muzycznych, natenczas zobowią- 
zuje się Towarzystwo zabezpieczenia wypłacać 
mu dziennie 250 marek. Jeżeli artysta postra- 
da jeden palec, odbierze jednorazową sume 
200.000 marek. 

* Wiec złodziejów. Dnia 12 b. m., 
jak donosi Russ. Gaz., w Moskwie za rogatką 
Kresłowską odbył się niezwykły wiec — wiec 
złodziejów. Brało w wiecu udzial blisko .600 
osób. Złodzieje dość zgodnie podzielili całe mia- 
sto na cyrkuły, a to w tym celu, by nie ście- 
rać się w swej działalności. — W ogóle wice 
przeszedł dość spokojnie. Kilkakrotnie wpra- 
wdzie zaczynały się małe bójki, ale „prawo- 
imyślna* część zgromadzenia, obawiając się za- 
pewne policyi, przerywała w zarodku wszelkie 
spory. 


Notatki litoracko-artystyezne: 


Repertoar təatru miejskiego. 


Dziś, we czwartek (na ogólne żądanie) „ Ma- 
non“, opera w 4 aktach Massencta. Przedoztatai 
występ Maryi Boyer, artystki opery paryskiej, 
oraz występ Augusta Dianni, Józefa Szymań- 
skiego i Juliana Jeromina. ; 

W piątek po raz szósty „Zydzi“, dramat 
w 8 nktach z rossyjskiego E, Czirikowa. 

W sobotę po raz pierwszy w bieżącym 
sezonie „Tosca“, opera w 3 aktach Pucciniego, 
przedostatni gościnny występ Janiny Korolewież- 
Waydowej, oraz występ pp. Augusta Dianni i 
Józefa Szymańskiego. 

W niedziele o godzinie pół do 4 po po- 
łudniu po raz drugi „Przeor Paulinów" czyli 
„Obrona Częstochowy“, dramat historyczny w 
5 aktach (8 odsłonach) przes Juliusza Móvs 
z Poradowa. 

W niedzielę o godzinie pół do 8 wieczo- 
rem „Faust“, opera w 5 aktach Gounoda. — 
Ostatni i pożegnalny gościnny występ p. Maryi 
Boyer, artystki opery paryskiej, oraz występ 
pp. Augusta Dianni i Juliana Jeromina. 


Nowo odnaleziona 
ballada Mickiewicza, 


(Ciąg dalszy). 


Gdyby mogła jeszcze istnieć wątpli- 
wość 60 do autorstwa Czeczota, to rozprasza 
ja przecież zupełnie świadectwo tak wiary- 
godnej osobistości, jax Ignacy Dom3jko, któ- 
ry był wnukiem Ancuty, w „Szezupaku* o- 
piewanym i rękopisy przyjaciela u siebie tak 
starannie przechował. P. Kwietniewski nie 
wiedząc i nie zdając sobie sprawy, kim hyt 
Domejko, nazywa jego zapewnienie „bała- 
mutnem* z tej przyczyny, ża w liście do 
Bohdana Zaleskiego podał aiedokładną datę 
śmierci Michała Wereszczaki!.. W istocie, 
gdyby spór szedł o pewne szczegóły Z ży- 
cia Wereszezaki, moglibyśmy mieć co do 
świadectwa Domejki wątpliwości. Lecz tu 
idzie rzecz o autorstwo „Szczupaka*, a w 
tym wypadku Domejko pomylić się nie 
mógł. Do ostatnich lat swego życia zacho- 
wał umysł świeży i pamięć znakomitą. Po- 
świadczyć to mogą ci żyjący z pośród nas, 
którzy pamiętają go za pobytu w Warszawie 
w 188% r. Po upływie n. p. pół wieku spi- 
sał z pamięci jedną z nieznanych piosnek 
Czeczota*), a na jego wspomnieniach opie- 
rali się najwybitniejsi historycy literatury 
polskiej. 

Posłuchajmy też, co z powodu „odkryć“ 
p. Kwietniewskiego i sądu o Domejce pisze 
w liście prywatnym do mnie p. Władysław 
Mickiewicz, najlepszy może w tej sprawie 
sędzia: „Dobrze, że kochauy Pan apokryfo- 
wi kark skręcił w kolebce... Nigdy przed- 
tem o „Szczupaku* nie słyszałem, ale sła- 
bość tego utworu sama przez się świadezy 
areydostatecznie przeciw przypisywaniu 4u- 
torstwa ś. p. Ojeu mojemu i nie wątpię, że 


*) Władysław Mickiewicz przytacza tę 
piosnkę w książce swej: Żywot Adama Miekie- 
wieza Poznań, 1890. T. I. 59. 


literaci nasi, oheznani ze stylem Miekiewi- 
cza, dadzą, niefortunnemu temu wynalazcy 
odprawę, na którą zasługuje *). W rażący 
też sposób wyraża się p. Kwietniewski o sp. 
Ignacym Domejee. Mógł Domejko nie wie- 
dzieć lat zgonu nieboszezyków, którzy oczy 
zamknęli na Litwie podczas jego bytności w 
Santjago, ale był to w późnej starości umysl 
młodocianej świeżości, pamięć mial doskonałą. 
czego dowodzą i wspomnienia jego o Ś. p. 
moim Ojcu i cała jego korespondencya, po- 
twierdzą to wszyscy, co mieli szczęście spo- 
tkać Domejkę w ostatnich latach jego życia 
1 trzeba dużo zarozumiałości, ażeby się z 
lekceważeniem wyrazić o takiej osobistości”. 


Lecz dla p. Kwietniewskiego świadectwo 
Domejki jest „bałamutnem*, natomiast przej- 
rzawszy bardzo starannie całkowitą po Oze- 
czocie puściznę, zapewnia nas, że poeta ten 
„nie zajmował się ubieraniem podań ludo- 
wych w formę ballady iani jednego takiego 
utworu po sobie nie zostawił“, „Szczupaka* 
zaś mógł napisać poeta taki, który tworzył 
ballady, znał Nowogrodzkie strony i był w 
zażyłych z Wereszcząką stosunkach. W takiej 
przyjaźni Czeczot z nita nie był, bo w dzie- 
sięć a może iwięcej lat po powstaniu balla- 
dy, pisząc do niego z gukeruii twerskiej, na- 
zwał go w jednym z listów „Szanowny Mi- 
chale*, a w drugim „Szanowny Panie Mi- 
chale*, gdy w dedykacyi nazywa go wprost 
po imieniu: 


Pierwszego w świecie lubię próźniaka, 
. . k . 
Pierwszego Ciebie, Michale.... 


Jeżeli sądzi p. Kwietniewski, że dopi- 
sała mu wtym wypadku logika, to zawiodła 
go znajomość najpobieżniejszych choćby fa- 
któw z epoki romantycznej. Nowogródzkie 
strony znali doskonale prawie wszyscy fila- 
reci, ballady jeszcze przed Mickiewiczem 
tworzył Zan w r. 1816 i na te same tematy, 
jak: „Twardowski*, „owiteź* it. d. Fisali je 
Odyniec i Czeczot. Zwrócił już na to uwagę 
w liście do Kuryera Warszawskiego p. Mie- 
czysław Rulikowski, skoro tylko rozeszła się 
wieść o szczęśliwem odnalezieniu nieznanej 
ballady, zaś obecnie dzięki jego uprzejmości 
możemy ten fakt potwierdzić artykułem, wy- 
drukowanym w nr. 1 Kuryera Wileńskiego 
z dnia 3 stycznia (st. st.) 1862 r: „Jak 
słońce ma swoje satelity — pisze podpisu- 
jacy się literami K. O., autor owego arty- 
kułu — tak nas jenjalny Adam miał około 
siebie zdolnych młodzieńców, którzy mniej 
więcej, za przykładem mistrza, próbowali iść 
drogą zapału lub natchnienia. Celniejsi z nich 
byli...“ I tu wymienia: Aleksandra Chodźkę, 
Feliksa Kułakowskiego, Tomasza Zana, zaś 
na początku o Czeczocie tak mówi: „Tes 
miły pieśniarz wieśniaczy, prócz piosnek, w 
których celował, miał zamiar ułożyć „Spie- 
wy historyczne o sławniejszych Połakach*, 
na wzór śpiewów Ursyna. Czytałem niegdyś 
wcale piękny śpiewek Qzeczota o królowej 
Barbarze. Pisał także ballady, których 
po nim w rękopiśmie zostało ośm: 1. „Be- 
kiesz*, 2. „Zamek Nowogródzki*, 3. „Szezu- 
pak Kołdyczewski*, 4. „Górka dzwo- 
niące (tak) w Pozieniewiczach*, 5. Radziwiłł 
czyli założenie Wilna“, 6. „Uznoby*, 7. „My- 
szanka”, 8. „Switeź*, zupełnie z innych po- 
dań jak w balladzie Adama. Wszystkie te 
ballady, od pierwszego pociągu pióra rzucone 
na papier, słabą, zwłaszcza obok ballad Ada- 
ma, mają wartość, zawsze atoli arcymiłą i 
pożądaną są pamiątką, mianowicie dla mie- 
szkańców powiatu nowogródzkiego, którzy wie- 
le o niej (tak) przechowanych znajdą podań 
ludowych miejscowości swojej“. 

Tak więc już i tam spotykamy się z 
sądem o słabej formie i małej wartości lite- 
rackiej „Szczupaka*. Bo posłuchajmy n. p. 
opisu jeziora w „Switezi* Mickiewicza: 


Ktokolwiek będziesz w Nowogrodzkiej stronie 
Do Płużyn ciemnego born 

Wjechawszy, pomnij zatrzymać swe konie, 
Byś się przypatrzył jezioru. 


Świteź tam jasne rozprzestrzenia łona 
W wielkiego kształcie obwodu, 

Gęstą po bokach puszczą oczerniona, 
A gładka jak szyba lodn. 


lub opis Zamku w „Grażynie*: 


Zamek na barkach nowogródzkiej góry, 

Od miesiĝcznego brał pozłotę blasku : 

Po wałach z darni i po sinym piasku 
Ofbrzymim słupem łamał się cień bury, 
Spadając w fossę, gdzie wśród wiecznych 

[eieśni, 

Dyszała woda z pod zielonych pleśni. 

strofa w 


A teraz treści 


pokrewnej 
„Szezupaku” : 


*) Dotychczas ocenił należycie ten utwór 
p. M. (atuszewski Ignacy), krytyk wytrawny w 
Nr. 48 Tygodnika Ilustrowanego, zaś p. Adolf 
Strzelecki w Nr. 280 Słowa napisał o tem wy- 
darzeniu w naszem życiu literackiem bardzo 
zajmnjący i pełen trafnych uwag felieton. 
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Ledwie przypomnę; dawną to porą | 
Mówił mi rybak, dziad stary: 

Gdzie Kołdyczewa sine jezioro 
Rozciąga swoje obszary; 

Dawne to, duwno, za czasów jeszcze 
Zygmuntów naszych, jak tuta (1) 

Nad brzegiem, w który jezioro pleszcze, 
Stał zamek, mieszkał Ancuta. 


Tak, zdaniem p. Kwietniewskiego, two- 
rzył Mickiewicz w 1828 roku po napisa- 
niu „Dziadów“, „Wiersza do Lelewela“, 
„Ody do młodości* i „Grażyny“! — Są na- 
wet w „Szczupaku* pewne trywialności, któ- 
rych w poezyi Mickiewicza nie znajdujemy 
nigdy, a nadto reminescencye ze „Switezi“. 
Mickiewicz n. p. powiada: 


Dano więc na Mszę w niejednym kościele, 
I ksiądz przyjechał z Cyryna, 


a w „Szczupaku* : 


Błagał więc Boga i sute dary 
Słał na Msze święte w Cyrynie. 


a przecież nie można twierdzić, by Miekie- 
wicz naśladował samego siebie w tak bła- 
hym dla poety szczególe. 
(Dokończenie nastąpi). 
Leopold Móeyct. 


OSPODARSTWO I HANDEL 


Wystawa krajowego bydła roz- 
płodowego we Lwowie. Staraniem galie. 
Towarzystwa gospodarskiego urządzona bę- 
dzie we Lwowie w roku przyszłym wysta- 
wa krajowego bydła rozpłodowego. W ysta- 
wa odbędzie się w pierwszych dniach maja 
na placu targowym obok nowej rzezni na 
Zółkiewskiem i trwać będzie cztery dui. Na 
prośbę Towarzystwa Reprezentacya miasta 
postanowiła oddać na wystawę plac targo 
wy bezpłatnie, przeprowadzić należytą jego 


dezynfekcyę, udekorować plae wystawy, jak 
niemniej prowadzącą doń ulicę nowej rze- 
mi, dalej oświetlić plac. o ile czynności do- 
zoru tego będą wymagać. Na koszt urządzeń 
powyższych wstawiono do budżetu na rok 
1906 kwotę 600 K. 


Nowy pociąg pospieszny, łączący 
Lwów z Wiedniem. ma być wkrótce zapro- 
wadzony, a to w skutek żgdamia niektórych 
członków Rady kolejowej. Pociąg ten ma u- 
możliwić przybycie rano do Lwowa po wyx 
jeździe z Wiednia wieczorem I na odwrót. 
Nowy pociąg pospieszy ma zatem odejść z 
Wiednia (względnie ze Lwowa) o godz. 7 80 
wieczorem, a przybyć do Lwowa (względnie 
do Wiednia) o godzinie 845 rano. Dotych- 
czasowe usiłowania zaprowadzenia takiego 
pociągu ze strony dyrekcyi kolei państwo- 
wych nie odniosły skutku dlatego, że kolej 
Północna Cesarza Ferdynanda nie chciala 
zaprowadzić nowych pospiesznych pociągów 
między Wiedniem a Krakowem i w ogóle 
nowych połączeń na tym szlaku. Rzecz pro- 
sta, iż bez współdziałania w tej mierze kolei 
Północnej mowy być nie mogło o wprowa- 
dzeniu nowego pospiesznego pociągu między 
Wiedniem a Lwowem. — Obecnie odbędzie 
się w dniach 6 i 7% grudnia we Florencji 
konferencya europejskiego planu jazdy. na 
której sprawa ta rozstrzygniętą ostatecznie 
zostanie. 


OSTATNIA POCZTA. 


Ministerstwo spraw wewnętrznych ogła- 
sza, że skutkiem dokonanego rozdziału Nor- 
wegii od Szwecyi zrezygnował król Oskar II. 
dlu swej osoby i dla całego swego Domu z 
korony Norwegii i używać będzie odtąd ofi- 
cyalnego tytułu: „Król Szwedów, Gotów i 
Wendów*. 

Wobec tego należy dotychczasowe król 
szwedzko-norweskie poselstwa tytułow ać od- 
tąd „Król. szwedzkiemi poselstwami" (Lega: 
tion Royale de Sutde). Tytul król. szwedz- 
kiego posła u Najw. Dworu opiewać ma od- 
tąd: „N. N. poseł i pełnomocny minister 
Jego Król. Mości, króla Szwecyi etc., ete. 
(N.N. Envoyé extraordinaire et Ministre pléni- 
potentiaire de Sa Majesté le Roi de Sućde 
ete.) 


Z Budapesztu donoszą: Ponieważ kilku 
wiceżupanów odmówiło ogłoszenia plakata- 
mi na urzędach rozporządzenia o powoła- 
niu rezerwy zapasowej, wydał mini- 
ster spraw wewnętrznych ponowne rozpo- 
rządzenie do komitatów, zwraczjąc uwagę, że 
rozporządzenie to musi być w przeciągu 24 
godzin plakatowane, w przeciwnym razie 
władze, które tego zaniedbają, będą pocią- 
gnięte do odpowiedzialności. 


Parlament niemiecki wybrał po- 
nownie ir. Ballestrema prezydentem 
224 głosami przeciw 72 karlkom pustym. — 
Również ponownie wybrano wiceprezyden- 
tami ir. Biolherga ip. Paaschego. 

Memoryal pruskiego ministerstwa rol- 
nietwa w sprawie drożyżay mięsa zaznacza, 
Że wprawdzie w skutek nieurodzajów w roku 
1904 podskoczyły ceny mięsa, jednakże ta 
drożyzna wpłynęła tylko nieznarznie ne zmaiej- 
szenie się konsumeyi mięsa. Niemieckie rol- 
nictwo i nadal jest w sianie pokrywać za- 
potrzehowanie mięsa pod warunkiem, że i 
w przyszłości cieszyć się będzie ochroną i 
korzystać będzie z sytuacyi ekonomiczno- 
politycznej 


Dzienniki francuskie, omawiając one- 
gdajszą mowę tronową cesarza Wil- 
helma, krytykują szczególnie ustęp odno- 
szący się do polityki zagranicznej, 


Hiszpańska Izba deputowa- 
nych obradowała wczoraj nad kwestyą znie- 
sienia konstytucyjnej gwaraneyi w Katalonii; 
uchwały jeszcze nie powzięto. 


Z Tokio donoszą: Rada stanu uchwa- 
lita zniesienie stanu wojennego w Tokio i 
ograniczeń tamtejszej prasy. Dokonanem to 
będzie za dni kilka. 

Rokowania pomiędzy Japonią a China- 
mi w sprawie Mandżuwyi, doprowadziły już 
w głównych punktach do porozumienia. 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Rada państwa. 


Wiedeń, 30 listopada. Na początku 
dzisiejszego posiedzenia Izby posłów, Prezy- 
dent Vetter oznajmia, że posłowie Per- 
nerstorfer i Daszyński cofnęli swój 
wniosek nagły, postawiony we wrześniu b. r., 
w sprawie wystąpienia bar. Gautseha prze- 
eiw powszechnemu głosowaniu va Węgrzech. 

Między innymi zgłosili interpelacve: 
p. Hauk z powodu zezwolenia na pochody 
i zgromadzenia pod gołem niebem w Wie- 
dnin w dniu 28 b. m., mimo zebrania się 
parlamentu; p, Pernerstorfer w sprawie 
krwawych zajść w Sławkowie w daiu 28 
b. m. 


`o [zba przystępuje do porządku dzienne- 


go, t. j. do dalszej dyskusyi nad przemó- 
wieniem bar. Grautscha. 

P. dr. Sylvester, z niemieckiej par- 
tyi ludowej, powiada, że co do reformy wy- 
korczej nie chee wyprzedzać enuncyacyi, jaką 
imieniem stronnietwa złoży jego przywódca. 
Zajmuje się głównie sprawą węgierską. Wy- 
raża obawę, że stanowisko, zajęte przez P. 
Prezydenta Ministrów co do szerokich praw 
przyznanych językowi pułkowemmu, naraża je- 
dność i wspólność armii. 

Wiedeń, 30 listopada. Austryacki Zwią- 
zek wszechniemiecki i niemiecko-narodowy, 
powzięły rezolucyę, uznającą, że zaprowadze- 
nie powszechnego prawa glosowania jest re- 
formą odpowiadającą słuszności i sprawie- 
dliwości, przyczem jednak należy uwzględnić 
historyczne, kulturalne stanowisko narodo- 
wości niemieckiej. Prawo wyborcze należy 
związeć z dłuższem osiedleniem sięw gminie; 
rozdział mandatów powinien nastąpić nietylko 
z uwzględnieniem liczb ludności, lecz także siły 
podatkowej. Wypracowanie nowego regula- 
minu obrad, trzeba pozostawić, przyszłej 
Izbie, natomiast postanowić z góry już w re- 
formie wyborczej, że językiem parlamentar- 
nym jest język niemiecki, 

Wiedeń, 30 listopada. Klub czeski 
odbył wczoraj przed i po południu posie- 
dzenia w sprawie reformy wyborczej, Wy- 
brano poszezególne komisye dla Czech, Mo- 
rawii i Szląska, które mają przygotować ela- 
boraty w sprawie podziału na okręgi wy- 
borcze. 


Kraków, 30 listopada. (Tel. pr.) Na 
wczórajszem posiedzeniu komisyi budżetowej 
dr. Ponikło zaproponował rezolucyę, doma- 
gającą się reformy taryfy akcyzowej w tym 
kierunku, aby zniesiono dodatki gminne od 
chleba i mąki, a podwyższono od przedmio- 
tów zbytku. 


Wiedeń, 30 listopada. Wicner Ztg. 
ogłasza: Najj. Pan. zamianował prywatnego 
docenta dentystyki na Uniwersytecie kra- 
kowskim, dr. Wincentego Łepkowskiego, 
nadzwyczajnym profesorem. 

P. Kierownik Ministerstwa sprawiedli- 
wości przeniósł radcę sądu kraj. i naczelnika 
sądu powiat. w Krościenku, dr. Mieczysława 
Kickiego i radcę sądu kraj. Stanisława 
Czachurskiego w Jaśle, oku do Nowego 
Sącza, zamianował radcami sądu krajo- 
wego, sekretarzy: Józefa Hańskiego w 


Wadowicach dla Wadowice, i Tytusa Ło p a- 
tynera z Rzeszowa dla Jasła, oraz radeami 
sądu krej., naczelników sądu powiatowego: 
Franciszka Jopeka w Kalwaryi, Stanisława 
Bugayskiego w Liszkach. 

Wiedeń, 80 listopada. Przybył tu ru- 
muński następca tronu ks. Ferdynand; dziś 
w południe będzie przyjęty przez Najj. Pana 
na osobnej audyencyi, 

Wiedeń, 30 listopada. Przyboczna 
Rada kolejowa uchwaliła wniosek pp. Ba- 
czewskiego i Russmanna o zaprowadzenie 
nowego pociągn noenego pospiesznego ze 
Lwowa do Wiednia, mimo oświadczenia za- 
stępcy Rządu radey ministeryalnego Paschera, 
że kolej Północna zachowuje się nieprzychyl- 
nie dla tej sprawy. 

Następnie obradowano nad wnioskiem 
p. Lichta, skierowanym przeciw podwyższe- 
niu niektórych taryf kolejowych. Po dysku- 
syi, w której szef sekcyi Roll dawal wyja- 
śnienia, uchwalono wybrać osobną kotmisyę 
dla tej sprawy. 

Bukareszt, 30 listopada. Połączenie 
telegraficzne z Rossyą od wczoraj po połu- 
dnia zupełnie przerwane. 


Madryt, 30 listopada, Dyskusya w 
parlamencie o stanie wyjątkowym w Barce- 
lonie, była bardzo burzliwa. Rząd domagał 
się, aby Izba uznała potrzebę tego zarządze- 
nia, w celu przywrócenia porządku. Mowcy 
opozycyjni natomiast ubolewali z powodu 
tego, że rząd używa nadzwyczajnych środ- 
ków dlatego jedynie, że wzniesiono kilka 
okrzyków rewolucyjnych i że kilku oficerów 
popełnilo wykroczenia. Na to zupełnie wy- 
starczala ustawa karna wojskowa. 

Dep. Calensa zarzuca, że w swoim cza- 
sie bez zezwolenia parlamentu odstąpiono 
Filipiny, a teraz rząd umizga się do armii, 
bo przewiduje pożar w Europie, który bę- 
dzie wywołany przez starcie się monarchy 
mocarstwa światowego z nową Kartaginą bez 
Hannibala. 

Deputowani liberalni i konserwatywni 
wyrażają oburzenie z powodn tych słów i żą- 
dają przywołania mowcy do porządku. 

Dep. Calensa w dalszym ciągu wywo- 
dzi, że armia zawsze usiłowała wywoływać 
rozdwojenie stronnictw w Hiszpanii. 

Jeden z ministrów protestuje przeciw 
wywodom dep. (Calensy i oświadcza, źe oba 
wa, iż Anglia mogłaby wmieszać się do we- 
wnętrznych stosunków Hiszpanii jest dzie- 
cin ną. 

Dep. Salmaron, republikanin, zarzuca 
rządowi, że jago polityka doprowadzi do 
utraty Katalonii. 

Po długiej dyskusyi, przyjęto do wia- 
domości zarządzenie rządu 123 głosami prze- 
ciw 25. Konserwatyści wstrzymali się od 
głosowania. 

Także senat przyjął przedłożenie rządu. 
W kołach politycznych sądzą, że przyjdzie 
do przesilenia gabinetowego Istnieje po- 
dobno zamiar przez mianowanie kilku no- 
wych ministrów dać oficerom zadośćuczynie- 
nie ża zachowanie się senatorów i deputo- 
wanych katalonistów. Przez osobistą inter- 
wencyę króla udało się zażegnać konflikt 
korpusu oficerskiego z rządem. 

Madryt, 30 listopada. We wszystkich 
koszarach skonsygnowano wojsko, celem za- 
pobieżenia demonstracyi oficerów. Deputo- 
wani republikańscy chcą w parlamencie pro- 
wadzić obstrukcyę przeciw zaprowadzeniu 
stanu wyjątkowego w Katalonii. 

Dzienniki stwierdzają, że we wszyst- 
kich miastach, w których są załogi, panuje 
wielkie wzburzanie. 

Londyn, 30 listopada. Stundard do- 
wiaduje się z Petersburga, że Słowo dziś 
zamieści wiadomość, iż według depeszy ad- 
mirata QCzuchnina z Sebastopola, toczyła 
się tam zacięta walka, podczas której mia- 
sto ostrzeliwano, a dwa okręty wojenne 
zatonęły. Okręty „Oczakow* i „Pantelej- 
mon* zostały trafione przez kilka kul. Ko- 
szary buntowników zdobyto walką na bagne- 
ty. Po walce dwugodzinnej, w czasie której 
połowę miasta zniszczono, Czuchnin opano- 
wał miasto. 

Adinirał Wirenius oświadcza, że ta wia- 
domość Słowa jest fałszywa; natomiast re- 
daktor Słowa zapewnia, że sam widział ów 
rzekomy telegram. 

Tokio, 8) listopada. (Biuro Reutera), 
Rząd zamianował japońskich posłów w Lon- 
dynie, Waszyngtonie, Berlinie, Paryżu i Pe- 
tersburgu ambasadorami. Oyama odjechał z 
Dalnego. 

Tokio, 30 listopada. (B. Reutera). 
Rossyjski krążowniki „Rossia“, „Gromoboj* 
i „Bogatyr“ przybyły do Nagasaki. Admirał 
Jessen, który przyjechał na pokładzie krą- 
żownika „Rossia“, oświadczył w rozmowie, 
że we Władywostoku w chwili jego wyjazdu, 
były rozruchy. Jessen zamierza pozostać dni 
parę w Nagasaki, ażeby czekać rozkazu rządu 
rossyjskiego. 


Odpowiedzialny redaktor: 
Adam Krechowiecki. 


NADESŁANE. 


Dr. Adam Greliński 


6 
. . . z “R aj a składzi = 
Kawiarnia „WIEŃGŃSKA a a zagraniczna * 


znakomita kawa. 


FGANOCUSKRIĘ humorystyczne: 


———= |Fin de siecle, Frou-Frou, Jean qui 


Utrzymuje na składzie |rit, Journal p. tous, Rire, Rire et ga- 


ordynuje w chorobach dróg moczowych dzienniki zagraniczne: 


od 2 do 4 po pol, 


Lwów, ul. Sykstuska 37, l. p. 


Wykaz 
pięciu liczb wyciągniętych w c. k 
Urzędzie loteryjnym we Lwowie dnia 
29. listopada 1905 
9 — 36 — 54 — 51 — 7i 
Następne ciągnienia odbędą się dnia 
13. i 27. grudnia 1905. 


Z c. k. Urzędu loteryjnego dla Galicyi 
i Bukowiny. 


francuskie : 
FIGARO 
JOURNAL: 
GAULOCIS 


angielskie : 
DAILY CHRONICLE 
rosyjskie : 
NOWOJE WREMIA 
uiemieckia : 
FRANKFURTER ZEITUNG 
dokeożjowski eg 
Biura dziazalków, Pasaż Hausmaga 3. 


lanterie, Sourire, Vie en culotte rou- 
gə, Biblicteque moderns. 
AŃGHIELSRIR : 
Frys Magazine, Strand Magazine, 
Wide World Magazine, Curent Lite- 
rature, Ladies Field, The King and bis 
Navy a. Army, Outing, The Tatler. 
WŁOSKIE: 
Domenica del Oorriere. 
ROSYJSKIE: 
Oswobożdienie, §zut (humorystyczny). 


Sokołowskiego 
Biura dzienników, czasopism i ogłoszeń. 
LYON., Fasaż Hansmaza 9. 
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Chustki do nosa, Ręczniki i Ścierki 
najtaniej tylko u 
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Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 80. listopada 1905. 


HOTEL GEORGEA. 


. PP. Hr. K. Lubieński z Krakowa, A. Sadow- 
ski z Hukowa, L. Cieński z Okna, H. Czajkowski 
z Bóbrki, K. Zalutyński z Rossyi. 

HOTEL IMPERIAL. 
` PP Hr. A. Romer z Wierzbicy, hr. D. Po- 
tocki i hr. J. Potocki z Rymanowa, A. Nimhin ze 
Stanisławowa. 


HOTEL STADTMUELLERA. 


PP. Hr. J. Kalinowski z Oryszkowiec, Artur 
Sehnell z Brodów. 


HOTEL FRANCUSKI. 
PP. S. Makowski z Rossyi, A. Wedegis z Po- 
dola, J. Tomieki z Rossji. 
HOTEL VICTORIA. 


PP. E. Dzierzek z Wierzchniakowiec, Jan 
Dauksza z Limanowej. 


MB 


Licytacye. 
L. cz. E. 1432/3 (38) [9850 1—8] 

Dnia 28. grudnia 1905 o godzinie 9 
przed południem, w sądzie mżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 1, odbędzie się licytacya 
realności obj. whl. 204, 206, 209, 210, 211, 
230, 281, 282 i 283 ks. gr. gm. Glinna 
wraz z przynależnościami, składającymi się z 

a) jednej wagi decymalnej z przesu- 
waczem ciężarowym ma 405 kg. wartości 8 
koron. ; 

b) jednej wagi decymainej z przesu- 
waczem ciężarowym na 501 kg. wartości 15 
koron. "AR 

e) dwóch młynów do mielenia gipsu 
wartości 1800 koron. | 

d) jednej latarni w młynie gipsowym 
wartości 2 korony. 

e) maszyny parowej mokobili prze- 
znaczonej do ciągnięcia walców, użytych do 
mielenia kamieni na gips, zawiera siły 12 
komi, jest systemu J. D. Gareta w Bukau 
Magdeburg z r. 1892 w stanie już bardzo 
lichym się znajdująca bez dyszla i hamulca 
wartości 600 koron. 

f) Miechu kowalskiego, w dwóch 
miejscach mający już dziury wypalone war- 
tości 20 korom. 

g) śróbsztaka wartości 6 koron. 

h) kowadła kowalskiego wagi 54 kg. 
20 koroa., 

i) walcowni żelaznej, służącej do mie- 
lenia zboża wartości 15 koron. 


j) jednego wózka fabrycznego o 4 ko- ; 


łach żelaznych wartości 6 koron. 

k) dwóch taczek drewnianych kutych 
wartości a 4 kor., 8 koron. 

l) czterech kamieni młyńskich a 10 
kor., 40 koron. 

m) dwóch skrzyń pytlowych z drzewa 
miękkiego á 12 kor., 24 koron. 

n) dwóch skrzyń na mąkę z drzewa 
miękkiego 4 5 kor., 10 koron. 

o) dwóch trawersów żelaznych á 10 m. 
długia po 10 kor. razem wartości 20 koron. 

p) ryawy sporządzonej z desek sosno- 
wych prowadzącej wodę ze studni do fabry- 
ki wartości 3 korony. 

r) dwóch sanek z drzewa krzozowego 
wartości å 1 kor., 2 korony. 

s) jednego stołu. drewnianego do wy- 
rabiania cegły wartości 80 hal. 

t) 12 belków jodłowych 12 koron. 

Nieruchomość ta, wystawiona na licy- 
tacyę, jest oceniona a to na podstawie ska- 
pitalizowania czystego dochodu ma 32.400 
koron. 

Najniższa cena wynosi 16.200 korog, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które jako odpo- 
wiadające przepisom § 146 co nBiniejszem 
się zatwierdza z tą zmianą, że jako wartość 
szacunkową przyjmuje się ustaloną orzecze- 
niem znawców z dnia 6. listopada 1904 lez. 
E. 1432/3 (30) kwotę 82.400 kor. a w slad 
zatem najniższą ofertę w kwocie 16.200 kor., 
wadyum zaś w kwocie 8.200 kor. i odno- 
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szące się do tej nieruchomości dokumenta 
(wyciąg tabularny, wyciąg katastralny, pro- 
tokoły ocenienia i t. d.) może każdy, mający 
chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin urzę- 
dowych w sądzie niżej wymienionym, w kan- 
celaryi oddz. IV., w biurze Nr, 2. 

Takie prawa, w obee których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
aym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone, 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i mie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Szczerzec, dnia 18. listopada 1905 


L. cz. E. 624/1 (34) [9113 2—3] 

Na żądasie p. Mozesa Münstera w Ža- 
biu, odbędzie się dnia 5. grudnia 1905 
o godz. 10 pried południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 8, licytacya 1,8 
części realności, objętych wykazami hip. 
Il. 1941 i2837 ks gr. gm. kat. Żabie, skła- 
dających się z parcel gruntowych Il. kat. 
8185/5 i 8185/1 pastwiska, 


| 


Nieruchomości te, względnie ich 1/3 
część, wystawiona na licytacyę, jest ocenioną 
na 1266 kor. 67 hal. 

Najniższa cena wynosi 633 kor. 34 
hal., poniżej tej eeny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia it. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
k rsa niżej wymienionym, w biurze 

r. 6. 

, Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby  niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 
., Te osoby, dla których jakie prawa lub 
elężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tabliey 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 


0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Żabie, dnia 31. październisa 1905. 


[9401 3—3] 
Sądowa Hala aukcyjna we Lwowie ,nie nastąpi, wynosi 1222 kor. 68 hal. 
ul. Jagiellońska 1. 15. 


Godziny urzędowa (tylko w dnie powsze- |szym w biurze Nr. 9. 


dnie) przed południem od 8 do 12 godziny, į Takie prawa. w obec których niniej- 


po południu cd 2 do 6 — w soboty po po- 
ładniu od 4 do ©. 
Licytacye: 

Posiedziałek 4. grudnia 1905 od 10 do 12 
godz.: meble i różne sukna. 

Wtorek 5. grudnia 1905 od 10 do 12 godz.: 
meble, obrazy olejne, dywany i ko- 

| sztowności. 

Sroda 6. grudnia 1905 od 10 do 12 godz.: 
meble, kawa, kilka beczek wina i to- 
wary żelazne. 

Ozwartek 7. grudnia 1905 od 10 do 12 godz.: 
meble, pianino i fortepian. 

Sobota 9. grudnia 1905 od 4 do 8 godz.: 
meble, sprzęty domowe i stara garde- 
roba. 

Sprzedać się mające przedmioty mogą 
być oglądane w bali przed licytacyą w go- 
dzinach urzędowych. 


Lwów, dnia 26. listopada 1805. 


L. cz. E. 929,5 (5) [9390 3—38] 

Dnia 27. grudnia 1905 o godz. 9 rano, 
w sądzie tutejszym, odbędzie się licytacya 
realności wbl. 589 gm. Łaskowec składają- 
cej się z p. bud. 845 i pgr. 1828 i 1829. 

Nieruchomość, wystxwiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 1700 kor. 

Najniższa cena wynosi 1700 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjae i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta może ka- 
Żdy przejrzeć w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 6. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział TV. 

Budzanów, dnia 15. listopada 1905. 


L. cz. E. 940;5 [9338 3—3] 

Na żądanie Samuela Hechta, kupca w 
Busku, cdbędzie się dnia 28. grudnia 1905 
o godz. 9 rago w sądzie niżej wymienionym 
w biurze Nr. 2, lieytacya połowy realności 
whl. 3 gu. Adamy, nie mającej przynale- 
żności. 

Nieruchomość ta, wystawiona na licy- 
tacyę, jest oceniona Ra 238 kor. 20 hal. 

Najniższa cena wynosi 159 kor. 20 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż aie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które niniej- 
szem się zatwierdza, i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.), może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 2 

Takie prawa. w obec których niniejsza 
Jicytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju to do samej nieruchomości nie 
mogłyby być skutecznie podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymieniosego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomoenika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Busk, dnia 11. listopada 1905. 


L. eż. E. 965,5 (6) [9451] 

Dnia 30. listopada 1905 o godz. 9 
przed południem, odbędzie się w sądzie ni- 
żej wymienionym, w biurze Nr. 11 w Ra- 
dziechowie, licytacya połów realności lwh. 
908 i 1074 ks. gr. gm. Niestanice. 

Nieruchomości te są ocenione na 165 
koren. 

Najniższa ceną wynosi co do pierwszej 
realaości 84 kor., co drugiej 27 kor. po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące sie 
do tych nieruchomości dokumenta może 
każdy, mający chęć kupienia przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie, w biurze 
dr 11 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II 

Radziechów, 25. pszdziernika 1905, 


L. c. E. 2585/5 (4) [9454 1--3] 

Dnia 18. grudnia 1905 o godz. 9 przed 
południem, odbędzie się w sali Nr. II. sądu 
tutejszego, licytacya realności obj. whl. 1901 
ZGAGA gm, kat, Stecowa z przynależno- 


sza lieptacys byłsby niedopnszcezalną, Bależy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wjZR3czo- 
nym terminie licytaeyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone, 

Te osoby, dle których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istmieją, bądź w toku postępo- 
wania licytecyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynia przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddzia IV. 

Sniatyn, dnia 18 listopada 1905. 


L. ez. 1615/5 (4) [9381] 

Na żądanie Mechla Eidmana w Starym 
Samborze, odbędzie się dnia 11. stycznia 
1906 o godz. 11 przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 8, licyta- 
cya połowy realności whl. 520 ks. gr. gm. 
kat. Stary Sambor Dmytra Wołosiańskiego 
własnej. 

Powyższa połowa realności oceniona 
jest na 1843 kor. 6t hal. 

Najniższa cena wynosi 1495 kor. 74 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabuiarny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. 
d.) może każdy, mający chęć kupienia, przej- 
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 8. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1V” 

Stary Sambor, 3. listopada 1905. 


L. ez. E. IX. 1268/5 (14) [9368] 

Na żądanie Bilskiej (Bielitzer) Kasy 
oszczędności w Bilsku, odbędzie się dnia 8. 
stycznia 1506 godz. 10 przed południem w 
sądzia tutejszym, w sali I. w biurza Nr. 14, 
15 parter, ul. św. Jana l. orj. 22, licytacya 
realności należącej do Laji Riehter i Jetti 
Spira oznaczonej |. kons. 111 dz. VIII. lwh. 
1509 ks. gr. dia M. Krakowa położonej w 
Krakowie na narożniku ulie Miodowej 
i Estery liczba orj. 17 przy ulicy Miodowej 
zaś liczba orjent. 1 przy ulicy Estery, 
obejmującej murowany dom dwupiętrowy z 
podwórzem, studnią murowaną i szopą dre- 
wnianą wraz z przymależnościami, składają- 
cymi się z 8 drzwi drewnianych, dwuskrzy- 
dłowych, okutych, 1 drzwi drewsianych, 
dwuskrzydłowych, okutych, obitych z jednej 
strony blachą żelazną, 1 drzwi dwuskrzy- 
dłowych żelaznych okutych, 5 okiennie dre- 
wnianych dwuskrzydłowych, okutych, 3 krat 
okiennych żelaznych, 1 drabiny drewnianej, 
1 taków na śmiecie, 2 latarń do oświetlenia 
sieni i schodów i z dzwonka metalowego z 
z drutem i rękojeścią. 

Nieruchomość ta, jest oceniona na 
37,888 kor., przynależności zaś na 31 kor. 

Najniższa cena wynosi 18.706 kor. 50 
hal, poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabular- 
ny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie miżej wymienionym, w biurze Nr. 48, 
JI. p. ul. św. Jana. 

Takie prawa, w obec których niniej: 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
aiżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IX. 

Kraków, dnia 10. listopada 1905. 


L. cz. E. 4667/5 [9440] 

Zobowiązany Mikołaj Prosianowski w 
Podmichalu. 

Na żądanie Józefa Mellers, odbędzie 
się dnia 18. grudnia 1905 o godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, W 
sali Nr. III. w Kałuszu licytacya I. reślno- 
ści obj. lwh. 518, IL 1/4 części realności 
obj. Iwh. 1170 ks. gr. gm. Podmichale, 


Najniższa cena, poniżej której sprzedaż ; 


7 


Nieruchomości, wystawione na licyta- 


ności wiejskiej whl. 46 i 615 kgr. 


gm. 


|cyę, są ocenione ad I. na 2440 kor., przy- ! Ilińce objętej jedną całość stanowiącej. 


: Warunki lieytacyjne i inne odnośne í należności na 50 kor., ad II. na 25 kor., 
i dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej- | przynależności zaś na 15 kor. 


Najniższa cena wynosi ad I. 1660 kor., 
ad II. 26 kor. 66 hal, poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
mienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia przejrzeć podczas godzin urzędo- 
wych w sądzie niżej wymieRionym, w biu- 
rze Nr. 9 

Takie prawa, w obee których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo: 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju eo do saraej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary Ba powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeBiach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie ma tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i mie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszk. tego. 

Wyznaczenie terminu lieytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazów 
hipotecznych dla wzmiankowanych nierucho- 
mości. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Ksłusz, dmia 7. listopada 1905. 


L. ez. E. 761/5 (6) [9435] 

Na żądanie powiatowej Kasy oszczę- 
dności w Dolinie za-tąpionej przez adw. dr. 
Dobrowolskiego w Dolinie, odbędzie się dnia 
15. grudnia 1905 o godz. 10 przed połu- 
dniem w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 4 w Bolechowie, licytacya całej re- 
alności lwh. 252, całej realności lwh. 260, 
3/4 części realności lwh. 921, całej realmo- 
sci lwh, 253, całej realności lwh. 269 ks. 
gr. gm. kat. Wołoska wies. 

Nieruchomości mające być wystawione 
na lieytacyę, są ocenione a to: realuość 
lwh., 252 na 240 kor, realaość lwh. 253 ma 
450 kor., realność 260 na 650 kor, real- 
ność 269 na 330 kor, 3/4 części realności 
lwh. 921 na 225 kor. czyli razem na 1895 
koron. 

Najniższa cena wynosi *% części ceny 
szacunkowej t. j. kwotę 126 kor. 8% hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż mi przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odmoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularay, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 8. 

Takie prawa, w obec których niniej- 
sza lieytacya byłaby uiedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóżniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
okeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybiecie na tablicy 
sądowej, jeśli mie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. , 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zxnotować na karcie ciężarów wykazów 
hipotecznych dla wzmiankowanych nierucho- 
mości. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Bolechów, dnia 5. listopada 1905. 


L cz. E. 1072/5 (4) [9342] 
Na żądanie Herscha Wolfa Islera, od- 
będzie się dnia 3, stycznia 1906 o godz. 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 19 w Nisku, licytacja 
połowy realności lwh. 821 i 1/4 część real- 
ności lwh. 680 gm Nisko, wraz z przyna- 
leżnościami, składającemi się z serwitutu. 

Nieruchomości, wystawione na licyta- 
cyę, są ocenione na 695 kor., przynależno- 
ści zaś na 250 kor. 

Najniższa cena wynosi 630 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie -0 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tych nieruchomości dokumenta może ka- 
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 19. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Nisko, dma 21. listopada 1905. 


L. cz. E. 2533/5 (3) [9385] 
Dnia 3. stycznia 1906 o godz. 10 przed 


Nierachomość tą oceniono na 1838 | wraz z przynależnościami, składającemi Się | południem, odbędzie się w sądzie niżej wy- 


kor. 97 hal 


z drzew owocowych i studni. 


*»Gazeta Lwowska« Nr. 274 z dnia 1. grudnia 1905. 


mienionym, w biurze Nr. 19, iicytacya real- 


Nieruchomość, wystawiona ma licyta- 
cyę, jest oceniona na 1800 kor. 

Najniższa cena wynosi 1200 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które się równocze- 
śnie zatwierdza, i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, wy- 
ciąg katastralmy, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, msjący chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzia urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 21. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby  niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszose. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjaego powstaną, zawiadamiaze 
będą o dalszych wydarzeniach tego poste- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymieniokego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Zabłotów, dnia 11. listopada 1905. 


L, cz. E. 847/5 (8) [9382] 
Na żądanie Stowarzyszenia oszczędRo- 
ści i pożyczek w Radomyślu, zastąpionego 
przez adw. dr. Orlińskiego w Rudomyślu, 
odbędzie się dnia 28, grudnia 1905 o godz. 
10 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 4, licytacya realności 
whl. 847 ks. gr. gm. kat. Radomyśl objętej, 
składającej się jedynie z par. bud. l. k, 200 
o obszarze l ar. 29 m. na której wybudo- 
wany jest dom murowany jednopiątrowy. 

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 6000 kor. 

Najniższa cena wynosi 38000 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie- 
Ria, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie miżej wymienionym, w biurze 
Nr. 3. 

Takie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalna, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, iRaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nia 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeaiach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nia wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Radomyśl, dnia 1. listopada 1905. 


L. cz. E. 3309/3 [9438] 
Zobowiązana Anna Romanów w Kadobnem. 

Na żądanie Wolfs Gellera, odbędzie 
się dnia 18. grudnia 1905 o godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. I. w Kałuszu, relicytacya real- 
ności obj. whl. 301 ks. gr. gm. Kadobna. 

Nieruchomość, wystawiona ma licyta- 
cyę, jest ocenioną na 4500 kor. 

Najniższa cena wynosi 2225 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odamoszące się 
do tej mieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły 
ocenienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podezas godzin urzędo- 
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 9. 

Takie prawa, w obee których Riniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości mie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone, 

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchomości 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjsego powstaną, zawiadamians 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie ma tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Kałusz, dnia 7. listopada 1905. 


L., ez. E, 4458/5 


w Hołyniu. 

Na żądanie Chaj Feigi Baumóhi, odbę- 
dzie się dnia 18. grudnia 1905 o godz. 9 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. HI., licytacya połowy 
realności obj. lwh. 192 ks. gr. gm. Hołynia, 
wraz z przynależnościami, składającemat się 
z domu mieszkalnego, stajni, studni i stodoły. 

Nieruchomość, wystawioma na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 970 kor., przynależno- 
ści zaś na 145 kor. 

Najniższa cena wynosi 748 kor. 82 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki lieytecyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumeata (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 9. 

Takie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszezania 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być juź ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powamia jedynie przez przybicie aa tablicy 
sądowej, jeśli nie raieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1. 

Kałusz, dala 7. listopada 1905. 


L. ez. KE. HI. 3217/5 (5) [9375] 

Dvia 17. stycznia 1905 o godz. 9 ra- 
no w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 9, odbędzie się licytacya 1/3 części whl. 
375 gm. Delatyn z przynależaościami. 

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 495 kor. 

Najniższa cena wynosi 380 kor. 44 hal. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej mieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie miżej wymiealo- 
nym, w biurze Nr. 9 

Takie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu aajpóźniej pray wyzneecz0- 
sym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą taanż s3- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Delatyn, dnia 18. listopada 1905. 


L. cz. E. 2691/5, E. 2311/5, E. 2641/5, 
E. 2493/5, E. 807/5 [9347] 
W sądzie tutejszym biuro Nr. 7 od- 


będzie się licytacya następujących nierucho- 
mości : 

1. a) gospodarstwa wiejskiego w So- 
kalu Nr. 1919 wyk. hip. ocenionego na 
2000 kor., b) gospodarstwa wiejskiego w 80- 
kalu Nr. 406 wyk. hip. ocenionego na 500 
kor., ©) gospodarstwa wiejskiego w Sokala 
Nr. 4146 wyk. hip. ocenionego na 500 kor., 
d) gospodarstwa wiejskiego w Sokalu Nr. 
4552 wyk. hip. ocenionego na 600 kor., 
e) gospodarstwa wiejskiego w Sokalu Nr. 
4663 wyk. hip. ocenionego na 360 kor., 
f) gospodarstwa wiejskiego w Sokalu Nr. 
4119 wyk. hip. ocenionego na 240 kor. dnia 
29. grudnia 1905 o godzinie 9 przed połu- 
dniem ; 

2. a) gospodarstwa wiejskiego w Ste- 
niatynie Nr. 444 wyk. hip. ocenionego na 
653 kor. 35 hal, b) 1,38 cz. gospodarstwa 
wiejskiego Nr. 64 wyk. hip. oceuionej na 
458 kor. 2 hal. dnia 30. grudnia 1905 
o godz. 9 przed południem; 

3. a) 1/2 gospodarstwa wiejstiego Nr 
4 wyk, hip. gminy katastr. Torki ocenio- 
nego na 6U3 kor., b) 1/4 części gospodar- 
stwa wiejskiego w Torkach Nr. 223 wyk. 
hip. ocenionej na 1108 kor. 75 hal, dzia 
30. grudnia 1905 o godz. 9 przed połu- 
daiem ; 

4, 5/12 części gospodarstwa wiejskiego 
w Tartakowie Nr. 268 wyk. kip. ocenionych 
na 1186 kor. dnia 29. grudnia 1905 o godz. 
9 przed południem; 

5. dimu w Sokalu Nr. 1189 wyw. hip. 
ocenionego na 5550 kor. dnia 30. grudnia 
1905 o godz. 9 przed połuduiem. 

Najniższa cema, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi: ad 1. a) 1358 kor. 34 
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[9439] i hal, ad 1. b) 334 kor., ad 1. c) 334 kor.,:licytacya byłaby niedopuszczalną, 
Zobowiązana Paraska z Szułyków Kuniewicz iad 1. d) 400 kor., ad 1. e) 240 kor, ad 


1. £) 160 kor., ad 2. a) 485 kor. 56 hal, 
ad 2. b; 868 kor, sd 3. a) 402 kor., ad 
3. b) 789 kor. 16 hsl, ad 4. 790 kor. 66 
hal., ad 5. 1790 kor. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta może każdy, mający chęć ku-| 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
R sądzie miżsj wymienionym, w biurze 

it, IO, 


Prawa, w obee których niniejsza { 
licytacypa byłaby niedopuszczainą, należy 


zgłosić do sądu najpóźmiej przy wyzRaczo- 
nym terminie licytacyjnym, iavezej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

To osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku postę- 
powania licytacyjnego powstaną, zawiadamia- 
se będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Sokal, dnia 15. listopada 1905. 


L. cz. E. 1920/5 (4) [9391] 

Na żądanie Iwana Dumy, odbędzie się 
dnia 29. gradaia 1905 o godz. 9 przed po- 
łudnrem w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. IL lieytacya 3/9 części realności 
whl. 27 gm. Borynicze, 

Nieruchomość ta wystawiona na licy- 
tacyę jest oceniona na 526 kor. 43 hal. 

Najniższa caza wynosi 350 kor. 96 hal., 


skutku. 

Warunki licytacyjae i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumeata może 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas g0- 
dzin urzędowych w sądzie tutejszym, biuro 
Nr II 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby  niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary ma powyższej nieruchomo- 
ści bądź obecnie już istnieją, bądź w toku 
postępowania iicytacyjnego powstaną, zawia- 
damiane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie natablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibia 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Chodorów, dnia 31. października 1905. 


L. cz. E. IX. 2360/5 (6) [2336] 

Dnia 30. grudnia 1905 o godz. pół 
do 10-tej przed południem, odbędzie się 
w Sądzie tutejszym w biurze Nr. 51 lieyta- 
cya realności objętej lwh. 526 ks. gr. gm. 
Byków. 

Nieruchomość ta została ocenioza na 
1660 kor, 

Najniższa ceza, Riżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 1106 kor. 67 hal. 

Waruaki leytacyjne i inna odnosne 
dokumenta można przejrzeć w sądzie tutej- 
szym, w biurze Nr. 80. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
ligytocya byłaby niedopuszczslną, należy 
zgłosić Go sądu najpóźniej przy wyżnaczo- 
nym terminie lieytacyjnym, przed rozpoczę- 
cism licytacyi inaczej roszczenia tego rodzaju 
co do samej nieruchomości nie mogłyby być 
już ze skutkiem podnoszone. 

Ta osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary sa powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bążź w toku postępo- 
wania licytacyjnepo powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie ma tablicy 
sądowej, jeśli wia mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są 
dowi pałnemocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego, 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IX. 

Przemyśl, dnia 27. października 1905. 


L. cz. E. 724,5 (10) [9452] 

Dnia 12. grudnia 1305 o godz. 9 przed 
południem, odbędzie się w bi:rze Nr. 5 sądu 
tutejszego w budynku apteki licytacya 1/5 
części z całości i 1/4 części z 1/5 części 
reslaości wol., 868 gminy Pomonięta z przy- 
należnościami. 

Jedną piątą ezęść z całości i 1/4 z 1/5 
części Z oceniono Ba 
250 kor. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 166 kor. 67 hal. 

Warunki leytzcyjne i inme Odnośne 
dokamenta przejrzeć można w sądzie tutej- 
szym, w biurze Nr. 5. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 


przymależnościami 


poniżej tej ceny sprzedaź nia przyjdzie do 
| 
i 


i zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 


nym terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia 


należy j wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 


będą e dalszych wydarzeniach tego postę- 
powanie jedynie przez przybicie na tablicy 


tego rodzaju eo do samej nieruchomości nie | sądowej, jeśli nia mieszkają w okręgu sądu 


mogłyby być już ze skutkiem podnoszoRe. 

Ta osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości badź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie ogłoszenia na tabli- 
cy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
miżej wymmiemioBego i mie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Rohatyn, dnia 7. listopada 1905. 


L. cz. E. 916/5 (5) [9434] 

Dnia 14. grudnia 1905 o godz. 9 przed 
południem, odbędzie się w sądzie niżej wy- 
mienienym, w biurze Nr. 18, lieytacya resl- 
ności lwh. 137 gmiay Uszew, wraz z przy- 
należaościami. 

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest ocenioną na 4848 kor. 

Najniższa cena wynosi 5238 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupna, przejrzeć w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 18. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyzmaczo- 
nym terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do ssmej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
eiężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, badź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocaika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IJI. 

Brzesko, dnia 23. października 1905. 


L. ez. E. 1371/5 (6) [9412] 

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
i oszezedności w Jarosławiu, odbędzie się 
dnia 21. grudnia 1905 o godzinie 9 rano 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 
III. w Przeworsku licytacya realności lwh. 
350 ks. gr. gm. Przeworsk. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest oceniona ma 11685 kor., przymależnoś i 
zaś na 28 kor. 

Najniższa cena wynosi 5831 kor. 50 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podezas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. II. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Przeworsk, dnia 8. listopada 1905. 


L. cz. E. 1275/5 (7) [9384] 

Na żądanie Iwana Sawki w Wasylowie, 
odbędzie się ania 28. grudnia 1905 o godz. 
11 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. III. w Uhsowie licy- 
tacya całych realności gm. Wasylów a) whl. 
294, b) whi. 299, e) whl. 381, d) whl. 473 
bez przynależności. 

Wartość szacunkowa: ad a) 300 kor., 
ad b) 200 kor., ad e) 509 kor, ad d) 50 
koron. 

Najniższa cena wynosi: ad a) 200 kor., 
ad b) 183 kor. 33 hal, ad e) 383 kor. 33 
hal., ad d) 83 kor. 38 hal. 

Akta i warunki do przejrzenia. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IU. 

Uhnów, daia 8. listopsda 1905. 


L. ez, E. VII. 732/5 (10) [9878] 

Dnia 29. grudnia 1905 o godz. 9 rano 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
14, odbędzie się licytacya realności whl. 
609 gm. Mikuliczyn z przynależnościami. 

„Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
eyg, jest oceniomą na 24.956 kor., przyna- 
leżności zaś na 2088 kor. 

Najniższa cena wynosi 17.996 kor. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomeści dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podezas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 14. 

Takie prawa, w obee których miniej- 
sza lieytacya byłaby niedopuszczalną, mależy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
aym torminalis licytacyjaym, inaczej roszczenia 
tego roduaja co do samej nieruchomości nis 
wogiyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 


miżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełaomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 
Delatyn, dnia 18. listopada 1905. 


L. ez. E. 2956,5 (6) [9376] 

Na żądanie Jełeny Bojczuk Ili, odbę- 
dzie się dmią 29. grudnia 1905 o godz. 9 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 6, lieytacya realności 
whl. 162 gm. Kobaki. 

Nieruchomość, wystawiona na lieytacyę, 
jest ocenioną pa 2099 kor. 

Najniższa cena wynosi 1393 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły 
ocenienia i t d.) moża każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 2. 

Takie prawa, w obee których niniej- 
sza licytacya byłaby Biedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu majpóźsiej przy wyzkaczo- 
aym terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia 
tego rodzaja co do samej nieruchomości nie 
mogiyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoky, dla których jakie prawa lab 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiaaa 
będą o daiszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybieie na tablicy 
sądowej, jaśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż s3- 
dowi pełnomocnnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Kuty, dnia 18. listopada 1905. 


L. cz. E. 1256 5 (6) [9457] 

Na żądanie Chaima Spritzera w kawie, 
odbędzie się daia 28. grudnia 1905 o godz. 
1} przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. III. w Uhnowie, li- 
cytacys całej realności whl. 191 gm. kat. 
Choronów - Brukenthal objętej, z przynale- 
żnościami. 

Wartość szacunkowa 8165 kor., war- 
tość przysależności 148 kor. 

Najniższa cena 6342 kor. 

Akta i warunki do przejrzenia. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Uhnów, dnia 8. listopada 1905. 


L. ez. E. 4065/5 (5) [9433] 
Na żądanie Józefa Saphira, odbędzie 
się dnia 28. grudnia 1905 o godz. 11 przed 
południem w sądzie niżaj wymienionym, w 
biurze Nr. 27 w Tarnopolu, licytacya real- 
ności l. w. h. 689 ks. gr. gm. Jankowce, 
wraz z budynkami tj. chałupą i stodołą, 

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 1000 kor. 

Najniższa cena wynosi 666 kor. 66 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tsbularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia), może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 21. 

Tekie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byleby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyżnaczo- 
nym termiaie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podaoszoae. 

Teosoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełoomoenika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. x. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Tarnopol, dnia 21. listopada 1905. 


a 
Unadłości. 

L. cz. S, 6/5 (1) [9428 1—3] 
Edykt konkursowy. 

C. k. sąd obwodowy w Stanisławowie 
zezwolił na otwarcie konkursu do majątku 
Arona Bernzweiga, aieprotokołowanego kupca 
w Stanisławowie. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
c. k. Radcę wyższego sądu krajowego Wło- 
dzimierza Huzara w Stanisławowie zaś tym- 
czasowym zawiadowcą masy p. dr. Mojżesza 
Hullesa, adw. w Stanisławowie, 


| w zz 


A E 
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Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- stwa Wyznań i Oświaty należy wnosić. w: 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 11. grudmia ; drodze właściwej do dyrekcyi powyższej Bi-| 
1905 o godzinie 10 przed południem w: blioteki w terminie do dnia 15. grudnia 1905. 
tym sądzie w biurze Nr. 2, przedłożyli do-| 
kumeaty, poświadczające ich roszczenia, wy- i 
stąpili z wnioskami względem zatwierdzenia | 
tymczascwego zawiadowcy lub zamianowania ! L, 162.450. 
innego i jego zastępcy i przystąpili do wy- | 
boru wydziału wierzycieli. i Celera nadania opróżmionych z począt- 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- | kiem roku szkolnego 1905/6 stypendyów z 
rzy cheą wystąpić jako wierzyciele konkur- ; funduszu naukowego po 210 kor. rocznie, 
sowi z roszczeniami, ażeby roszezenia swe, | przeznaczonych dle młodzieży ruskiej naro- 
chociażby eo do nich spór już zawisł, sto- | dowości, oddająccj się naukom ma Wydziale 
sownie do przepisów ord. konkurs. zgłosili | prawa lab filozofii w c. k, Uniwersytetach 
w tym sądzie najdalej do dnia 10. sty- | państwowych ogłasza się konkurs z termi- 
cznia 1906, a na audyencyi likwidacyjnej, | nem wnoszenia podań do 15. grudnia 1905, 
na dzień 27. stycznia 1906 o godzinie 40 Ubiegejący się o te stykendya winni 
przed południem w tymże sądzie wyzmaczo- į wnieść przed upływem termiau konkurso- 
nej, polikwidowali je i ustanowili dla nich į wego ma ręce Grona profesorów właściwego 
porządek. i | Wydziału do e. k. Namiestnietwa podania 

Wierzycieli, którzy zaniedbają terminu į zaopatrzone w metrykę urodzenia, Świade- 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom Į ctwa szkolne oraz w dowody frekwencji i 
jak i masie upadłościowej zwrógą koszta | aplikacyi co do nauk, jakoteż w świadectwo 
urosłe przez ponowne zwołanie ogółu wie- | ubóstwa, stwierdzające doxładnie ich stosunki 
rzycieli i badanie dodatkowego zgłoszenia i ; rodzisne i majątkowe. 
będą wykluczeni od podziałów uskutecznio- | Lwów, 10. listopada 1905, 
nych ma podstawie formalnego projektu po- 
działu. | Ei 162008. 

Wierzyciełom na audyencyi likwidacyj- | Orosroniene KOHKypcy. 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo B nima mayana onopowkiemmx is mo-|i 498 sax. kap. i $ 37 Bak. Ipać., mo amicr 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy | uancow poka miiazuoro 1905/6 cranemyat | aprukysry yMinreROrO B uxcJi 38 4acONACcH : 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas jis bomya HaykoBoro mo 210 xop. piumo, i „Epowaxchknit Ponoc“ s mea 28. JIMOLONA- 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym | rrepesnauegnx jA MOJOJEWM pyeroi mapogo- f na 1905 nią manmceto: „Monn“, MicraTs B 
wyborem inne osoby swego zaufania. |Bocnn RBiqxalodoi ca Haykom ma Buzimax | coól suameHa sxrogumy 3 § 122 lit. d 3. K. 

Audyencyę likwidacyjną przeznacza Sl asa i gdiasopii s q. x. VrisBepcurerax fi rporo yenpaBe1IHBICHA ECTE BAPAZKEHA 
zarazem do postępowania ugodowago. _| tepskaBimx OPOJOWIyE CA KOHKYPE 3 TEpMH- | uepea n. K. Ilpowyparopa jepikaBHOrO KON- 

Postępowanie konkursowe co do spółki | HOM BHeCERA NBAAHA MO 15. oryan 1905. þickara cel YacONKCH. 

i pojedynczych spólników będzie oaza | Vóiraroam ca 0 ui ewaneHqii MalorB B macaixok woro pimena sóopopeke 
prowadzone. | BHeCTA IIepe[ YIIABOM TEPMAFY KOHKypCO- | ECB sarpe HIMpeRE Toro aprmkysy a 8a- 
Dalsze ogłoszenia w toku postępowania | Boro ma pyki komerii npodecopis BJacnna- | 6panmh Haka Mae Óycu sHuurernit. 

Boro Bnmzija 40 g. k. HamicrganyrBa sz | JIsBis, Aaa 28. ameronaqa 1905. 


2. metrykę urodzenia, 
j 3, swiadectwo moralności, 
Í 4. świadectwo lekarskie potwierdzone 
Lwów, 23. listopada 1905. przez c. k. lekarza powiatowego, 
5, ostatnie świadectwo szkolne. 
Kompetenci stanu wolnego i tacy, któ- 
rzy są obznsj mieni z obsługą chorych w 
szpitalu będą mieli przy innych zresztą wa- 
t ruakach pierwszeństwo. 

Z wyjatkiem wysłużonych podoficerów, 
którzy posiadają certyfikat uprawniający do 
ubiegania się o posady rządowa, obowiązani 
są ingi do słożenia egzaminu z przepisów 
siużbowych z dobrym wynikiem najpóźniej 
w przeciągu reku po otrzymaniu posady w 
Í przeciwnym razie mastąpi uwolnienie ze 
siużby. 

C. k. Dyrekcya Zakładu karnego. 

Wiśnicz, dnia 24. listopada 1905. 


[2356 1—3] 
Ogłoszenie konkursu. 


Wyroki prasowe. 


q. Pr. 186/5 (2) [9462] 
Orozomere. 
B lwenm Ero Benmaecrsa Iicapa! 
NI. x. Cyg kpaeBni „aa cćnpaB kap- 
HAX y JIGBOBI punAB Ha niqcwaBi S$ 469 


Z ZE EREE A r 


konkursowego umieszczać się będzie w czę- 
ści urzędowej „Gazety Lwowskiej". HA 8ACMOTPEHI B METpHKy POĘGHA, CEBİ- 
Wierzyciele, którzy nie mieszkają w] gonorea mkinzni i qokasm d$pekBemnuni i 
Stazisławowie lub w pobliżu Stanisławowa | anuikanni mo m0 Hayk, a TAKON B CHBITOJYNBO 
mają wymienić w zgłoszeniu pełnomocnika | yóomecnBa, crBepikAlOUH NOKIAJĘHO IX CTO- 
dla doręczeń, w temże miejscu zamieszkałego, | cynki þamaJmğmi 1 maeTKOBI. 
w przeciwnym bowiem razie na wniosek y JlkBoBi, qua 23. naromaera 1905. 
komisarza konkursowego ustanowi się dla 
nich na ich koszt i niebezpieczeństwo pełno- 
mocenika dla doręczeń. 
O. k. Sąd obwodowy Oddział IV. 
Stanisławów, dnia 27. listopada 1905. j 


Kuratele. 


L. cz. 18:5 (6) P. 169/5 [9351 3—38] 
Fed Pawluk, syn Semena z Drohi- 

czówki uznany marnotrawcą, kuratorem jego 

ustanowiony Semen Pawluk z Drohiczówki. 
O k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Tłuste, dnia 12. lipca 1905. 


L. cz. P. VI. 1745 (7) [9348 3—3] 
Za umysłowo chorego uznano Georga 
! Bückricha w Widynowie. 
Kuratorem jego ustanowiono Jana Bück- 
richa w Augustdorfie. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Sniatyn, dnia 23. października 1905. 


L. 150.529. [9897] 
Konkurs. 

Celem obsadzemia dwóch posad kasye- 
rów w IX. klasie rangi, wzgiędnie trzech 
posad kontralorów w X. klasie rangi, wzgię- 
dnia trzech posad kontrolujących asystentów 
kasowych w XI. kl. rangi w stanie osobowym 
zarządów salinarsych w Galicyi wschodniej 
z systeimizowaiymi poborami służbowymi, 
rozpisuje się niniejszem konkura. 

Kompetezci o te posady mają wykazać 
znajomość przepisów dla kas moaianisly- 
cznych i skarbowych, rachuakowości monts- 
nistycznej i skarbowej, przepisów dla sprze- 
daży soli, biegłość w koncepcie i znajomo- 
ści języków krajowych i języka niemieckiego, 
tudzież pedać czy a względnie w jakim sto- 
pniu są spokrewnieni lub spowinowaceni z 
fuskcyoRzryuszami zarządów salinarnych i 
urzędów sprzedaży soli. 

Podania należy wnosić w drodze słu- 

z do Prezydyum ce. k. krajowej Dyre- į L. cz. P. 184/5 (22) 


L. cz. S. 18/5 (3) 
Ogłoszenie. 

W konkursie masy rozbiorowej związku 
handlowego dla kółek rolniczych i sklepów 
wiejskich chrześcijańskich w Sokalu na 
wniosek wierzycieli, jawiących się na au- 
dyencyi wyborczej zatwierdzono zawiadowcą 
masy p. adwokata dra Władysława Wejdę, 
zastępcą zaś jego — ustanowiono p. Wła- 
dysława Bieleckiego, kasyera kasy oszezę- 
dności miasta Sokala. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział VII. 
Lwów, dnia 11. listopada 1905. 


[9322] 


L. cz. P. 165/5 (7) [9310] 
Marnotrawcą uznano Hryńka Paliwodę 
iz Ostalee, kurator Hryńko Szymański. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Mikulińce, 21. października 1905. 


[9809] 
umysłowo, 


Konkursa. 


[9362 3—3] 


keyi skarbu we Lwowie w przeciągu czte- Mechel Grünberg chory 

rech tygodni, kurator Herz Keller Łuka wielka. 
C. k. krajowa Dyrekcya skarbu. C. k. Sąd powiatowy. 
Lwów, dnia 21. listopada 1905. | Mikulińce, 26. października 1905. 


L. 1695. 
Konkurs. 
W celu obsadzenia posady kancelisty 
w e. k. Uniwersytecie Jagiellońskim w Kra- 
kowie, z którą połączoae są systemizowane 
pobory XI. razgi, ogłasza się niniejszem kon- 
kurs z terminem do 15. stycznia 1906. 
Podania własnoręcznie pisane, opatrzo- 
ne w potrzebne dowody co do wieku, ukoń 
czenia studyów gimnazyslnych, uzdolnienia, 
dotychczasowego zajęcia lub służbowej czyn- 
ności, jakoteż zupełnej zeajemości języka | jowym w Qzerniowezch. 
polskiego i niemieckiego w siowie i piśmie, Ubiegający się o te lub o takie same 
należy wnieść na ręce przełożonej władzy, j posady przy ianym sądzie na Bukowinie | posadzie rościli, w przeciągu sześciu mie- 
jeżeli ubiegający się jest w służbie publi- | opróżnić się mogące, wniosą swoje należy- |sięcy od trzeciego umieszczenia tego edyktu 
cznej, w przeciwnym razie wprost do Se-jcie udokumentowane podania najdalej do 25. | w „Gazecie Lwowskiej“ licząc, do tej Izby 
natu Akademickiego c. k. Uniwersytetu Ja- | grudnia 1905 do Prezydyum e. k. sądu kra- | notaryalnej zgłosili, gdyż inaczej owa kaucya 


L. ad Prez, 21977 [9464] 
W okręgu lwowskiego c. k. wyższego 


kozmaite obwieszczenia. 


sądu krsjowego są do obsadzenia dwie po: | L. 632 [9468 1—3] 
sady naczelników sądów powiatowych w VII. ! 0. k. Izba notaryalna w Tarnowie 
lub VIII. klasie rangi w Sadogórze i Zasta- | wzywa interesowanych, aby swoje pretensye, 
wniea, tudzież dwie posady sekretarzy sądo- 


jakieby sobie według $ 25 ust. mot. do za- 
wych w VIII. klasie rangi przy sądzie kra- 


spokojenia z kaueyi b. zastępcy c. k. nota- 
ryusza w Kolbuszowej Władysława Łuka- 
szewicza z tytułu urzędowania jego na tej 


giellońskiego w Krakowie. jowego w Czerniowcach. dewiekulewaną i właściejelowi wydaną 
W razie uznania posada obsadzoną bę- | Z Prezydyum c. k. wyższego Sądu kraj. | będzie. 

dzie z początku prowizorycznie. Lwów, dnia 26. listopada 1905, C. k. Izba notaryalna. 
Na mocy ustawy z daia 19. kwietnia Tarnów, 25. listopada 1905, 

1872 L. 60 Dz. p. p. posada ta zastrzeżoną 

jest wysłużonym podoficerom mogącym się jL. 2947. [9386] 

wykazać certyfikatem i posiadającym wyma- Konkurs [9102 1—3] 


Obwieszczenie. 
PP. DDr Jan Kmiecikiewicz i Józef 


Przy c. k. Zakładzie karnym dla męż- 
| czyzn w Wiśniezu jest do obsadzenia posa- | 


gang kwalifikacyę, a dopiero w razie ich 
braku nadaną być może innym kompe- 


tentom. da dozorcy więźni ÍV. kategoryi płac. Partycki wpisani zostali z dniem 18. listo- 
Kraków, dnia 25. listopada 1905. Posada ta zastrzeżorą jest w myslí pada 1905 na listę adwokatów z siedzibą 
Eo z daia 19, kwietnia 1872 Dz. u. p. i pierwszy we Lwowie, a drugi w Stanisła- 

L. 170.858 [9414 1—3]! Nr. 60 dla wysłużonych podoficerów, którzy | wowie. 


Ogłoszezie konkursu. posiadają certyfikat uorawnisjący do ubiega- 
Celem nadania opróźnionej posady ku- | nia się o posady rządowe i tylko w braku; 
stosza Biblioteki e. k. Uniwersytetu we Lwo- į takich, dopiero innym kompeteatom nadaną | 
wie z systemizowanymi poborami VII. klasy ; być może, | 
rangi t. j. z płacą 4800 kor. i dodatkien | Ubiegający się o tę posadę winni; L. ez. h. 1321/5 [9298] 
aktywalnym 840 kor., ewentualnie także | wnieść własnoręcznie pisane, należycie ostem- | W sprawie Bernarda Ratha i Emila 
opróżnić się mogącej posady skryptora tej; plowane podanie o ile pozostają w służbie ; Ratha o wykreślenie 2/24 części z kwoty 
Biblioteki z systemizowasymi poboraroi VIIL | publicznej przez swoją przełożoną władzę | 1510 złr. 65 aw. w stanie biernym dóbr 
klasy rangi t.j. z płacą 3600 kor. i dodat- | do Dyrekcyi e. k. Zakładu karnego dla į Małowady whl. 197 objętych ma być dorę- 
xem sktywalaym 720 kor., rozpisuje się ni- | mężczyzn w Wiśniczu obok Bochni majpó- | czona uchwała dla Mieczysława 1 Kazimie- 
niejszem konkurs, żaiej do dnia 28. grudnia 1305. „rza Leszczyńskich. 
Podania kompetescyjne zaopatrzona w; Do podznia należy dołączyć: Ponieważ miejsce pobytu Mieczysława 
potrzebne osobiste dokumenty i dowody kwa- | 1. esityfikat przyaależaości lub pa- i Kazimierza Leszczyńskich nie jest znane, 
lifikacyjne, wystosowane do e. k. Minister- ' szport wojskowy, ustanowiono dla nich kuratora w osobie p. 


Z Wydziału Izby adwokatów. 
Lwów, 18. listopada 1505. 


fadw. dra Frieda w Brzeżanach na tak długo 
į dopóki ci w sądzie się nie zgłoszą, lub peł- 


nomocnika nie zamianują. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Brzeżany, dnia 27, września 1905. 


L. cz. Ów. III. 3113/5 (1) [9400] 
i Przeciw Salamonowi Eck przedtem w 
Żółkwi zamieszkałemu, którego miejsce po- 
bytu jest nieznane, wniesieny został do e. k. 
sądu krajowego jako handlowego we Lwowie 
przez Salomona Grtaera kupca w Żółkwi 
pozew o zapłacenie sum wekslowych 300 i 
252 kor. 

Na podstawie pozwu został wydany 
dnia 20. listopada 1905 l. cz. Ów. IMI. 
3213/5 (1) nakaz zapłaty tych sum. 

Celem strzeżenia praw Salamona Ecka 
ustanawia się p, dra Włodzimierza Jasini- 
ckiego adwokata we Lwowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie tegoż 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i nie- 
bezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

ddział III. 
Lwów, dnia 20. listopaha 1905. 


L. ez. ©. TI. 190/5 (3) [9431] 
Przeciw nieobecnemu Pawłowi Gry- 
glowi wsiosła Tekla Swirad z Lyczowy skar- 
gę o ojeowstwo i alimenta. 
Audyeacya odbędzie się dnia 18. gru- 
dnia 1905 godz. 9 rano, sala 80. 
Ustanowiony dla strzeżenia praw po- 
zwanego kuratorem e. k. kanc. p. Bysiek, 
będzie go zastępował, dopokąd się w sądzie 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie ustanowi. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Nowy Sącz, 5. października 1905. 


L. ez. Og. III. 809/5 (1) [9427] 
Przeciw Aleksandrowi Hamiltonowi 
Syngiemu, właścicielowi kopali w Borysła- 
wiu i Tustanowicach, którego miejsce po- 
bytu jest nieznane, wniesiony został do e. k. 
sądu obwodowego w Samborze przez Leibę 
Heislera, kupca w Borysławiu pozew o za- 
płacenie sumy 8674 kor. 7 hal. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono I. au- 
dyencyę na dzień 29. listopada 1905 godz. 
9 przed południem. 

(elem  strzeżenia praw pozwanego, 
ustanawia się p. dr. Marka Tauba, adw. w 
Drohobyczu, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa- 
nego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełaomocnika .nie zamianuje. 

U. k. Sąd obwodowy, Oddział III. 

Sambor, dnia 20. listopada 1905, 


L. cz. ©. I. 240/5 (1) [9461] 

Niewiadomemu z miejsca i życia pobytu 
Barlowi Goldbergowi w sprawie toczącej się 
przed e. k. sądem powiat. w Zborowie prze- 
ciw niewiadomemu z życia i miejsca pobytu 
Kerlowi Goldbergowi o wykreślenie prawa 
zastawu dla sumy 300 złr. aw. ze stanu bier- 
nego ciał hip. whl. 65, 248, 248, 805, 398, 
407 i 505 ks. gr. gm. Daniłowce ma być 
doręczona uchwała z dnia 9, listopada 1905 
l. ez. ©. I. 240,5 (1), którą wyznaczono au- 
dyencyę do rozprawy ma dzień 23. listopada 
1905 godz. 10 rano, w tut. sądzie. 

Ponieważ niewiadomo gdzie nieznany 
z życia i miejsca pobytu Berl Goldberg 
przebywa, ustanawia się dla niego w celu 
strzeżania jego praw, kuratora w osobie p. 
dr. Wacyka, adw. kraj. w Zborowie. 

Tenże kurator zastępować będzie nie- 
wiadomego z życia i miejsea pobytu Berla 
Goldberga w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki om w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika mie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Zborów, dnia 9. listopada 1905. 


L. cz. ©. I. 499/5 (1) [9409] 

Przeciw Tekli Parcej, córce Jakóba 
przedtem w OCyganach, której miejsce po- 
bytu jest nieznane, wniesiouym został do 
c. k. Sądu powiatowego w Borszezowie przez 
Wawra Pareej, syaa Jakóba, pozew o uzna- 
nie za właściciela i intabulacyę prawa wła- 
sności do 1/5 części realności objętej whl. 
375 gminy Cygany. 

Na podstawie pozwu wyznacza się 2u- 
dyencję na dzień 11. grudnia 1905 o go- 
dzinie 9 rano w sali rozpraw Nr. 2. 

Celem strzeżenia praw Tekli Parcej, 
ustanawia się pana dra Dorundiaka, adwo- 
kata w Borszczowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie nie- 
naną z miejsca pobytu Teklę Parcej w rze- 
czonej sprawie na jej koszt i niebezpie- 
ezeństwo, dopóki ona sama w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełaomoenika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Borszezów, dnia 22. listopada 1905. 


L. cz. Praes, 12151 23 U. P.5 
Obwieszczenie. 
C. k. sąd krajowy wyższy w Krakowie 
ogłasza, iż dla całego swego okręgu ustaRo- 
wił na rok 1906 stopę procentową, wedle 
której przy oszacowaniu większych posia- 
dłości gruntowych i leśnych oraz przy bu- 
dynkach »siepołączonych z gospodarstwem 
rolnem, leśnem lub przedsiębiorstwem prze- 
mysłowem wypośrodkowany czysty dochód 
kapitalizowanym być ma: 1) dla większych 
gospodarstw przeważaie rolnych na 40; 
2) dla kudynków niepołączonych z gospo- 
darstwem rolnem 59/,; 3; dla większych go- 
spodzrstw przeważnie leśnych 5 °% 
C. k. Sąd krajowy wyższy S. prez. 
Kraków, dnia 10. listopada 1905. 


L. cz. Ów. 1707/5 (2) [9417] 

Przeciw Michałowi Wynohradnykowi 
Mateja, którego miejsce pobytu jest rie- 
znane, wniesionym został do e. k. sądu obwo- 
dowego w Kołomyi przez Šeliga Magida 
kupea w SŚniatynie pozew o 200 kor. i 200 
kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wydano dnia 4. 
lipca nakaz zapłaty. 

Celem strzeżenia praw Michała Wyno- 
hradnyka Mateja, ustanawia się pana adw. 
dra Bosakowskiego w Śniatynie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Koiomyja, dnia 16. lipca 1505. 


[9405] 


L. ez. Ćw. 2706,5 (1) [9418] 

Przeciw M-ndlowi Rosenkranzowi ze 
Stawczan, którego miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesionym został do e. k. sądu 
obwodowego w Kołomyi przez Seliga Magid, 
kupca w Sniatynie pozew o zabezpieczenie 
sumy wekslowej 210 kor. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zabezpieczenia dnia 7. listopada 1905 Cw. 
2706 5. 

Celem strzeżenia praw Mendla Rosem- 
kranza ustanawia się pana adwokata dra 
Zippera w Kołomyi kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- 
mianuje. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział LI. 
Kołomyja, dnia 7. listopada 1905. 


L. ez. Cw. IV. 8114/5 (1) [9860] 

Przeciw p. Izraelowi Reiberowi które- 
go miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
„ostał do niżej wymienionego sądu przsz p. 
Samuela Kormana we Lwowie pozew wekslo- 
wy o 1200 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu nakazano pozwa- 
nemu do 3 dni zapłatę lub wniesienie za- 
rzutów. 

Celem strzeżenia praw pozwanego, usta- 
nawia się p. Mieczysława Jabłońskiego, adw. 
we Lwowie kuratorem, który go zastępywać 
będzie w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamia- 
nuje. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział IV. 
Lwów, dnia 18. listopada 1905. 


L. cz. ©. III. 147/5 (1) [9450] 

Przeciw Maryannie Burówaej z Grzy- 
bowa, której miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do e. k, sądu powiato- 
wego w Radomyślu przez Michała Kiebana, 
pozew o uznanie za właściciela 1/6 części 
realności whi. 4 i 2/18 części realności w hl. 
6 ks. gr. gminy kat. Grzybów objętych. 

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
w sądzie tutejszym ustną rozprawę na dzień 
27. listopada 1905 o godz. lv przed połu- 
dRiem. 

Celem strzeżenia praw Maryanny Bu- 
równej, ustanawia się pana adw. dra Mau- 
rycego Orlińskiego w Radomyślu kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Ma- 
ryannę Burówaę w rzeczonej sprawie na 
jej koszt i niebrzpieczeńsiwo, dopóki ona 
w sądzie się mie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuje. 

U. k. Sąd powiatowy, Oddział LIL. 

Radomyśl, dma 19, listopaża 1505. 


L. cz. ©. UI. 140/5 (1) [9437] 

Przeciw Marcinowi Tułaczowi, którego 
miejsca pobytu jest niezmane, wniesiony 
został do e. k. sądu powiatowego w Da- 
browie przez Wiktvryę Dorosz pozew o 400 
kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono roz 
prawe ma dzień 9. grudaia 1905 godzinę 
9 rano. 
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Celem strzeżenia praw Marcina Tu-; 
łacza, ustanawia się pana Tomasza Kmiecia, | 
wójta w Szurwarku, suratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie nie- 
obecnego pozwanego w rzeczonej sprawie 
na jego koszt i aiebezpieczeństwo, dopóki | 
on w sądzie sie nie zgłosi lub pełnomocnika | 
nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział JIL. 

Dąbrowa, dnia 17. listopada 1905. 


L. cz. ©. I. 8055 (1) [9448] 

Przeciw nieobjętej masie spadkowej 
po śp Zofii Kowbaśniuk, wniesiony został 
do c, k. sądu powiatowego w Peczemiżynie 
przez Wasyla Kunyczycza Jakóba, rolnika 
w Tekuczy, pozew o uznanie własności pgr. 
987,14 i zezwolenie na intabulacyę prawa 
własności. 

Na podstawia pozwu wjznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 5. 
giudnia 1905 godz. 10 rano. 

Celem strzeżenia praw pozwanej masy, 
ustanawia się pana Jwana Kowbaśniuka, 
rolnika w Tekuczy kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwaną masę w rzeczonej sprawie na jej 
koszt i niebezpieczeństwo. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Peczeniżyn, dnia 22. listopada 1905. 


L. ez. ©. II. 892,5 (t) [9449] 

Przeciw Iwanowi Mychasiukowi z Rua- 
gur, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do e. k. sądu powiato- 
wego w Peczeniżymie przez Dmytra Bodna- 
reńko, gospodarza z Rukgur, pozew o uznanie 
prawa własności gruntu. 

Na podstawie pozwu wyjzRaczono roz- 
prawę na dzień 11. grudnia 1905 godzinę 
9 rano, w biurze Nr. 5. 

Celem strzeżenia praw nieznanego 
z miejsca pobytu Iwana Mychasiuka, usta- 
nawia się pana Jurę Stefaniuka Wasyla 
w Rungurach kuratorem. 

Tenże kurator zastępy sać będzie Iwana 
Mychasiuka w rzeczokej sprawie aa jego 
koszt i aiebezpieczeństwo, dopóki om w sądzie 
się nie zgłosi lub pałnomoenika nie za- 
mianuje. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Peezeniżyn, dnia 22. listopada 1905. 


L. ez. Cg. I. 207/5 (8) [9429] 

Przeciw Maryi z Młodeckich hr. Go- 
rayskiej, włascicielce dóbr z Brodów, której 
miejsce pobytu jest nieznane, wuiesionym 
został do c. k. sądu obwodowego w Zło- 
czowie przez Władysława hr. Olizara pozew 
o zapłacenie kwoty 4734 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu, wyznaczono 
pierwszą audyencyę do ustnej rozprawy na 
dzień 20. listopada 1905 przed południem 
o godz. 9 do tut. sądu, biuro Nr. 4. 

Celem strzeżesia praw Maryi z Mło- 
deckich hr. Gorayskiej, ustanawia się pana 
dra Heynego, adwokata w Złoczowie kura- 
torem. 

Tenże kurator zastępować będzie Maryę 
z Młodeckich hr. Gorayską w rzeczonej spra- 
wie mna jej koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki ona w sądzie się nie zgłosi lub peł- 
nomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I. 

Złoczów, dnia 30. października 1905. 


K a 
Spadki. 
L. cz. A. VI. 459/4 (6) [9344 3—3] 

C. k. sąd powiatowy w Podhajeach 
podaje do wiadomości, że Michał Pasławski 
zmarł 8. września 1904 w Dobrowodach, po- 
zostawiając pisemne rozporządzenie ostatniej 
woli z daty Dobrowody 29. sierpnia 1904 
za kodycyi uznane. 

Gdy miejsce pobytu ustawowych dzie- 
dziców Jana i Franciszka Pasławskich nie 
jest znane, wzywa się ich, by w przeciągu 
roku liczące od daty tego edyktu wnieśli 
oświadczenie do spadku w tutejszym sądzie, 
gdyż w przeciwnym razie zostanie przewód 
spadkowy przeprowadzony ze zgłaszzjącymi 
się spadkobiercami i z ustanowionym dla 
nich kuratarem Piotrem Oznarowiczem. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Podhajce dnia 138. września 1905. 


Amortyzacye. 


L. cz. T. 18,5 (1) [9331 3—3] 
Amortyzacya. 

Na wniosek Herscha Burstin wdraża 
się postępowanie celem amortyzacyi Rastę- 
pującego rzekomo przez waioskodawcę zagu- 
bionego weksla w Drohobyczu wystawione- 
go na 3000 kor. opiewającego, 25. lutego 
19u6 płatnego przez Markusa Feuersteina 
akceptowanego, przez Herscha Burstin wy- 
stawionego i żyrowanego w Drohobyczu pła- 
tnego. 
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Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się przeto, sby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu 45 dni od płatnoś i weksla 
w przeciwaym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejący uznany 
zostaBie, 

C. k, Sad sbwodowy, Oddział V., 

Sambor, dnia 2. listopada 1905. 


L. cz. E. 95/5 (2) [9888 3—3] 
Amortyzacya. 

Na wniosek Sary Gettich recte 

Góttiich wdraża się postępowanie eelem 


amortyzacyi następującej rzekomo przez wajo- 
skodawcę zagubionej książeczki kasy oszezę- 
dności miasta Krakowa, opiewającej na 498 
kor. per saldo í. lipca 1905 wystawionej 
na imię Józef Góttlich, Nr. 231.765 tom 464 
str. 65. 

Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa Się przeto, aby zgłosił się 
ze swojemi prawami w ciągu 6 tygodni 
licząc od daig ostatniego ogłoszenia edyktu, 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po 
wyższego czasogresu za nioistaiejącą uznaną 
zostanie. 

C. k. Sąd krajowy, Oddział VI. 

Krsków, dnia 15. listopada 1905. 


WSCZELESOYSACH [9327 3—3] 

C. k. sąd obwodowy jako handlowy 
w Rzeszowie wdraża na żądanie p. Feiwla 
Herbstmana postępowanie armortyzacyjne 
weksia z daty Przeworsk 9. marca 1305, 
płatnego dnia 9. raarea 1905 w Przeworsku 
opiewającego na kwotę 300 kor. akcepto- 
wanego przoz Karola Cieślaka val Cieśliń- 
skiego i Marcelego Majewskiego, obydwóch 
z Kańczugi, a wystawionego przez wniosko- 
dawcę Feiwla Horbstmsna i wzywa posia 
dacza tego weksla, aby w ciągu 45 dni licząc 
od dnia ogłoszenia tego edyktu w urzędowej 
„Gazecie Lwowskiej“ weksel ten w tut. są- 
dzia złożył, albowiem po bezskutecznym 
upływie tego czasokresu, weksel powyższy 
na ponowne żądanie p. Feiwla Herbstmana 
za umorzony uzmany będzie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Rzeszów, 6. listopada 1905. 


BK o ii 86320 (5) [9858 3—3] 

Na weiosek p. Wolfa Bneba wdraża 
się postępowanie celem amortyzacyi rzekomo 
przez wuloskodawcę zagubionego kwitu pre- 
notaczjnego Nr. 295, wydanego dnia 4. 
sierpnia 1905 przez lwowski akcyjny Zakład 
zastąwniczy na podstawie doniesienia o Za- 
gubieziu karty zastawniczej Nr. 33208. 

Posiadacza powyższego kwitu prenota- 
cyjnego wzywa się przeto, aby zgłosił się 
ze swojemi prawami w ciągu jednego roku 
6 tygodni 3 dni od dnia ostatniego ogło- 
szenia tego edyktu. w przeciwnym bowiem 
razie po upływie powyższego czasokresu za 
nieistniejące uznane zostaną. 

C. k. Sąd krajowy cyw., Oddział VII. 
Lwów, dnia 16. listopada 1905. 


L. cz. T. 85/5 (1) [8947 3—3] 

Na waiosek centralnego Banku dla 
handlu i przemysłu, towarzystwa akcyjnego 
w Budapeszcie, wdraża się postępowanie 
celem amortyzacyi rzekomo przez wniosko- 
dawcę zagubionego weksla z daty Lwów 12. 
maja 1905 ma kwotę 219 kor. opiawającego, 
płatnego 30. czerwca 1905, podpisanego przez 
Izaaka Wachsa i Berla Hirschhorne we 
TCO MEE 


Lwowie jako akceptantów przez Zołtana Ka- 
szaba jako wystawceę. 

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze Swojemi pra- 
wami w ciągu 45 dni od dnia ostatniego 
ogłoszenia tego edyktu, w przeciwnym bo- 
wiem razie po upływie powyższego czaso- 
kresu za nieistniejące uznane zcsianą. 

C. k. Sad krajowy cywilny, Oddział VIT. 

Lwów, dnia 2. listopada 1905. 


L. cz. T. V. 16/5 (3) [8992 3—5] 

Na wniosek p. Maryi Janiszewskiej 
z Ostrej Mogiły, wdraża się postępowanie 
amortyzacyjne względem zaginionej karty 
zastawniczej Nr. 86468 z daty 28. lutego 
1904, dnia 23. sierpnia 1905 płatnej na 
kwotę 170 kor. opiewającej przez tutejszą 
Filię e. k. uprz. galic. akc. Banku hipote- 
cznego wystawionej. 

Posiadacza tej karty wzywa się, aby 
swe prawa do niej zgłosił do jednego roku 
licząc od dnia ogłoszenia ostatniego edyktu, 
gdyż inaczej karta ta będzie pozbawioną 
wszelkich skutków prawnych. 

C. k. Sąd obwcdowy, Oddział V. 

Tarnopol, dnia 1. października 1905. 


L. ez. T. 8255 (©) [9017 3—3] 
Na wniosek p. Julii Jastrzębskiej wdraża 
się postępowanie celem amortyzacyi rzekomo 
przez wnioskodawczynię zagubionej książeczki 
wkiadkowej Banku zaliczkowego we Lwowie 
Nr. 4280 na kwotę 563 kor. 58 hal, i Ba 
imię Julii Jastrzębskiej opiewającej. 
Posiadacza powyższej książecki wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się swo- 
jemi prawami w ciągu 6 miesięcy, od dnia 
ostatniego ogłoszenia tego edyktu w przeci- 
wnym bowiem razia po upływie powyższego 
cząsokresu za uiestniejące uznane zostaną, 
C. k. Sąd krajowy eywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 2. listopada 1905. 


L. ez. T. 63,5 (4) [8957 3—3] 
Wdrożenie postępowania celem udowodnie- 
nia śmierci Antoniego Cieśli. 

Antoni Cieśla, włościanin z Szezurowy 
wyemigrował w r. 18:7 za zarobkiea do 
Ameryki i pracował przy kolei Ilinois Cen- 
tral Rail Road Company, a mieszkał w Chi- 
cago. W dniu 7. grudnia 1897 wyjechał An- 
toni Cieśla za robotą na sztrekę kolejową i 
koło Mouads miejscowości w Ameryce pół- 
nocnej miał uledz przy szybowaniu wagonów 
śmiertelnemu wypadkowi od owego CZaśi 
nie o nim nie wiadomo, 

Gdy w obes powyższego jest prawdo- 
podobnem, że Antoni Cieśla w owym dniu 
poniósł śmierć, przeto na prośbę żony tegoż 
Maryanny Cieślowej ze Szczurowy wdraża 
siś postępowanie celera udowodnienia zaszłej 
śmierci zaginionego. Dla strzeżenia praw 
Antoniego Cieśli ustanawia się kuratora w 
osobie dr. Józefa Białego, adw. w Radłowie, 
któremu się poleca aby praw kuranda 
strzegł. Wydaje się przeto ogólne wezwania 
aby uwiadomiono sąd albo kuratora aż do 
dnia 25. marea 1906 o zaginionym. 

Po upływie powyższego czasokresu i 
po przeprowadzeniu i po podjęciu dowodów 
będzie rozstrzygnięte o dowodzie zaszłej 
śmierci. 

C. k. Sąd krajowy, Oddział VI. 

Kraków, dnia 18. października 1905. 


Doniesienia prywatne. 


L. 68.536/4. 


[9259] 


rzedąź starych mater yałów. 


Podpisana e. k. Dyrekcya kolei państwowych zamierza w drodze publicznej rozprawy 
ofertowej sprzedać niżej wymienione, w magazynie materyałowym w Stanisławowie zło- 


żone stare imateryały a misnowicie: 


starą żelazną blachę; stary drut i siatki druciane; stsre niespalone żelazo w ma- 
łych i większych kawałkach; żelaziwo kute niespalone; stare rury żelazne; stare stalo- 
we obręcz» z kół; stare gwiazdy z kół; wióra żelazne; starą stal; stary mosiądz; odpadki 
metalowe ; płyty miedziane, jakoteż wióra metalowe i z miedzi. 

Bliższe oznaczenie gatuaków i ilości starzyzny zawierają wykazy, które wydaje pod- 
pisana c. k. Dyrekcya wraz z formularzem oferty i waruakami sprzedaży, lub takowe za 
przesłaniem marki na porto iateresowanym przyszle. 

Oferty, wystawiona na przepisanych formularzach, wraz z podpisanym i ostemplowa- 


nym egzemplarzem warunków sprzedaży należy zaopatrzyć navisem „Oferta na zakupno 
starych materyałów* i wnieść do podpisanej c.k. Dyrekcyi najdalej do 12 godziny w po- 
łudnie dnia 15. grudnia br. Ofersntowi lub jego pełnomoenikowi przysługuje prawo być 
obecnym przy komisyjnem otwarciu ofert, które nastąpi 16. grudnia t. r. o 10 godzinie 
przed południem. 

Przed wniesieniem oferty należy złożyć wadyum w wysokości 109%, ofiarowanej 
kwoty kupna, 

Oferty mogą opiewać albo na całą ilość sprzedać się mającego materysłu, lub też 
na pojedyncze części. 

Podpisana e. k. Dyrekcya może uwzględnić oferty w całosci lub częściowo. 

Również zastrzega sobie e. k. Dyrekcya kolei państwowych prawo zupsłnego odrzu- 
cenia oferty. 


C. k. Dyrekcya kolei państwowych. 


W Stanisławowie, w grudniu 1905. 


A kołder 


AGI 


D * p l4 r ra > d . 
dla miast, gmin, folwarków, fabryk, ogrodów, gmachów publicznych, domów prywatnych i t. d. 


Poszukiwanie i uchwycenie źródeł. WIERCENIE STUDZIEN. Ustawianie pomp. Instalacye i 


domowe z klozetami, łazienkami i t. d. 


projektują i wykonują: 


Centralne 


OGRZEWANIE 


wszelkich systemów 
MZ EDT OZ E 


Łaźnie, Mechaniczne pralnie, suszarnie i t. d. 


Inżynier Leonard Nitsch i Ska, Kraków, ui. Kolejowa 18. 


Najlepsze referencye z dotychczas wykonanych robót. — Kosztorysy bezpłatnie. 


E CJ © 
Fożyczki 
załatwia za kondyktem i bez kondyktu dla P. T. 
urzędników, oficerów w ogólności, profesorów, wie- 
lebnego duchowieństwa, nauczycieli, notaryuszy, 
adwokatów i aptekarzy 


Reprezentacya „Beamten-Vereinu* 
we Lwowie, ul. Kopernika 1. 7. 


Tylko GROLEICHA 


raydło z kwiatu siana 


czyni twarz czystą bex plam, jak aksamit 
miękką i chroni ją od fałd i zmarszczek. — 
Włosy myte Grolicha mydłem z kwiatu 
siana stają się gęste, piękne i pełne. — Zęby 
codziennie Grolicha mydłem z kwiatu siana 
czyszczone zostają zdrowe i białe jak kość sło- 
niowa. Cena 60 hal. Do nabycia w spiekach: 
Zygmunta Ruckera, Piepesa-Poratyńskiego, Szy- 
mona Haya; w drogueryi Alojzego Hiibnera, 
nareszcie w bandlach Bund i Urich, Gabriel 
Stark i Stan. Markiewicz wszyscy we Lwowie. 


Przeprowadzemia. 


pat. wozy 6 i 8 metr. 


Gwarancya za całaść: 


52 własnych wozów meblowych patentow. 


CARO i JELLINEK 


Wiedeń, Sakottenvieg 27. 
Budapeszt, Arany Janos atoza 34. 
Lwów, Jagiellońska 22. 
Tolefon 408. 


Na jesien. 


Dla 
naszych Milutkich 


Płaszczyki, Sukienki, Guńki, Serdaki, 
Kapuzy, Pończoszki, 
Kompletne 
Wyprawki dla niemowląt 
Bielizna dla dzieci 
poleca. 


Magazyn i pracownia kompletnej 
konfekcyi dla dzieci 


KAROLINY 5ŻYDŁOWSKIEJ 


Lwów, ul. Akademicka |. 14. 
Geny miskie. 
Towar najlepszy. 


Na zimę. 
P. T. Gospodynie. 


ha 
łączna 


Kopernika 
Wa ta dra 
S wami 


bez waty dra Bischoffa znacznie taniej. 

e z trawy morskiej obłożone watą 
po złr. 1050 i 12 zdr za 3 poduszki. 
Materace włosienne przerabiam i ob- 
lerace spr t} dru Bis hoffa możliwie najtaniej. Ma- 
Bischoffa famnowe 2 podwójnym pokładem waty dra 
Ay RAMLA złr. 22 od łóżka, bez waty 18 złr. Koł- 
FART aei obłożone watą dra Bischofia absolutnie 
Kołdry zwykły mi od złe. 8, 10, 12 do złr. 16 
atłasowe, spód z 00 21m, 350, 450 i 660. Kołdry 
na do LET Z pięknej satyny francuskiej obustron- 
MG tku po zły. 14, 16, 18 do złr. 40 poleca 


specyalua pracownia kolder i materaców 


JÓZEFA SCHUSTERA 


we Lwowie, ul. Kopernika 5. 


a Z A Z A 


| Waż 


DA 
mme | ONVAMAED ME RERNE OEL E ST = O e, ES 


e dla P. T. Myśliwych. | 


Browningi, repetiery, floberty, sztuóćczyki ex- 
press, drillingi i lankastrówki z Kruppa lufami 
wszelkie przybory myśliwskie 
poleca najtaniej 


BO KSŁAW JANKOWSKI 
Pracownia rusznikarska 
we Lwowie, ul. Czarnieckiego I. 2. 


me Zwyczajne 


wydany w roku 1904 


poleca egzemplarze oprawne po 5 kor. 60 hal. z przesyłką 6 kor. 20 hal. 


80 IK 610 WY SRA A EGreb 


Biuro dzienników, czasopism i ogłoszeń, Lwów, Pasaż Hausmana 9. 


Aiepoidrytszów: Lwoyskiego: Towarzystwa akcyjnego browarów 
dnia 28. grudnia 1905 » godz. 5 po południu 


w seli posiedzeń Towarzystwa w browarze Kleparowskim we Lwowie. 
Porządek dzienny: 


Sprawozdanie rewidentów. 


Redukcya kapitału akcyjnego. 


OE o GS 


Uchwała dotycząca podziału czystego zysku. 


Sprawozdanie Dyrekcyi i przedłożenie zamknięcia rachunków za rok ósmy 1904/5. 


Wybór jednego wedle statutu wylosowanego członka Rady zawiadowczej. 
Wybór dwóch rewidentów i jednego zastępcy na rok „M stępny. 


Panowie PT. Akcyonaryusze, którzy zamierzają brać udział w tem Waluem Zgromadzeniu raczą 
w myśl $ 26 statutu złożyć swoje akcye wraz z bieżącymi kuponami najdalej do 23. grudnia 1905 
w (eniralnej kasie Towarzystwa we Lwowie, ul. Kleparowska l. 16, albo w kasie Filii ce. k. uprz. 
austr. Zakładu kredytowego dla handlu i przemysłu we Lwowie, gdzie im będą wydana karty legity- 
macyjne, uprawniające do głosowania na Walnem Zgromadzeniu. 


We Lwowie, dnia 28. listopada 1905. 


K. k. ósterr. Staatsbahnen. 


ZL. 119.940jiV. 


Alimaterial-/erkanis- Ansschreidum, 


Bei der gefertigten k k. Staatsbabn Direction gelangen ver- 
schiedene Altmaterizlien im Wege schriftlicher Offerte zum Yer- 
kaufe, daruBter altes Biech, (russbrucheisen, Zerreneisea, Bisen- 
späne, alte Reifeu, Bruchmetaile und Arbeitsmaschinea. 

Nänere Angaben über die zum Verkaufo bestimmten Men- 
gen und Gattungen sind aus den bezgl. Materialausweisen zu 
entnehmen, welehe ebenso wie die Offertformularien und die Be- 
dingnisse für den Verkauf von alten Materialien bei der gefertigten 
k. k. Staatskahn-Direction (Abtheilung für den Werkstätten- und 
Zugfórderungdienst) behobeqą oder gegen Hinseadung des Porto 
bezogen werden kOunen. 

Die Bestrmausgen des Artikels 7 Absatz 2 der erwähnten 
Bedingnisse, werden für diese Lizitation aufgehoben und daher 
alle auf über 8 tagigen Kinzahluagsfrist lauteniea Offerte, unbe- 
rieksichtigt bleiben. 

Diese Altmaterialiea sind vor Einreichung der Offerte 
zu besichtigen, indem spiiere Reclamationen wegen deren 
Quaiitit und Beschaffenheit nicht berücksichtigt werden. 

Die Offarte, zu deren Verfassung die biezu aufgelegten For- 
mularien ausschliesslich benützt werden müssen, sind mit 1 Krone 
Stempel zu versehon, am Couvert mit der Aufschrift „Offert für 
Altmaterialie* zu bezeichnen und sammt den gefertigten und ge- 
stempelien Bedingnissen bis längstens 15. Dezember 1905 12 Uhr 
Mittags, einzubsingen. Die Offerenten bleiben mit dem Anbote 
durch sechs Wochen vom Śchlusstermine der Offerteinreichung 
im W rte. 

Die Abgabe der Altmaterialiea erfolgt ab Waage, am Lager- 
platze und sind auch die Preisanbote franco derselbea zu stellen. 

Als Vadium sind 109%, des Gesammtanbotes in Baaren bei 
der h. o. Directionseassa zu deponiren. Der gefertigten k. k. Staats- 
babn-Direction steht es frei, die Offerte rücksichtlich des ganzen 
Quentums oder nur eines Teils anzunehmen. 

Offerte, welche nach dem obigen Termine eingebracht werden, 
oder den Bestimmungen der Ausschreibung nicht entsprechen, blei- 
ben unberiieksichtigt. 

Die Eröffnung der Offerte findet am 16. Dezember 1905 um 
10 Uhr Vormittags statt uad bleibi es den Offerentea unbenommen 
derselben persómlich beizuwohnea. 


K. k. Staatsbahn-Direction Lemberg. 


Lemberg, am 1. Dezember 1905. 


Bada zawiadowcza. 


C. k. austryackie koleje państwowe. 


[9408] 


Rozpiganie sprzedaży starych maleryałów. 


Podpisana e. k. Dyrekcya kolei państwowych ogłasza sprzedaż 
starych materyałów za pisemnemi ofertami, a to: starej blachy, 


| leizny, żelaza kutego i drobnego, wiórów żelaznych, obręczy koło- 


wych, metali i maszyn roboczych. 

Bliższe oznaczenie ilości i gatunków starzyzmy zawierają wy- 
kazy, które podpisana e. k. Dyrekcya kolei państwowych (oddział 
dla spraw warstatowych i woźnietwa) z formularzem oferty i wa- 
runkami sprzedaży wyda, lub za przesłaniem marki na porto in- 
teresowanym przyszle. 

Artykuł 7 ustęp 2 wspomnianych warunków unieważnia się 
dla tej lieytacyi, a oferty wniesione z warunkiem udzielenia dłuż- 
szego niż 8 dniowego terminu płatności nie zostaną uwzględnione. 

Wyszczególnione stare materyaiy należy oglądnąć przed 
wniesieniem oferty, ponieważ późniejsze zarzuty e3 do ich 
jakości i szładu nie będą uwzględnione. 

Oferty, wyłącznie na przepisanych formularzach sporządzone, 
marką na 1 koronę ostemplowane, należy na kopercie z napisem 
„Oferta na stare materyały* oznaczyć i razem z pedpisanymi 
i ostemplowanymi warunkami sprzedaży wnieść najdalej do 12-tej 
godziny, dwia 15. grudnia 1905. 

Oferenci p:zostają związani umową przez sześć tygodni, licząc 
od końca termisu wnoszenia ofert. 

Sture materyały wydawane będą z wagi na stacyi składowej, 
przeto ceny pcdane mają opiewać franco waga. 

Poręczne .ależy złożyć gotówką w kasie e. k. Dyrekcyi kolei 
państwowych mianowicie 10%, ofiarowanej kwoty kupna. 

Podpisama e. k. Dyrekeya kolei państwowych może uwzgle- 
dnić oferty w całości lub częściowo. 

Oferty waiesione po terminie wyż wskazanym, lub nieodpowia- 
dające postanowieniom rozpisanej licytacyi nie zostaną uwzględnione. 

Przy otwarciu ofert, które n:stąpi dnia 16. grudnia 1905 
o godzinie 10 przed południem, mogą oferujący być obecni. 


G. k. Dyrekcya kolei we Lwowie. 
We Lwowie, dnia 1. grudnia 1905, 


12 

kład i Pracownia Fater 
BMBunozsneeś Kur Deisis icih 
we Lwowie, DIZY UL. Wsiowej 1 3, 


Połecamy na sezon zimowy swój świeżo sprowadzony zapas fater w skó- 
rach, jakoteż gotowych futer damskich i męzkich, kołnierze, rękawiczki, 
ezapki, baraniee i serdaki i wiele innych rzeczy w zakres kuśnierstwa webo- 
dzących. Również utrzymujemy na składzie wielki wybór sukna w naj- 
lepszych gatunkach do pokrycia futer i przerabiamy takowe pod'ug naj- 
Łowszych żurua'i to cen=ch najprzystępaiejszych. 
Ces 


aiki Phostrowsne wrsypewy franko 


VEL 


DEPE O Z E n E A ee a AA aa a e, 


s Na św. Hikafeja Najpiękaiejsze A Pawaj SB, FA T 
E lec: 

Ą poleca _ | 
dJ. RUTKOWSKI £ B. WĘSELY 

AU. ść KaU SE WAĆ „ 09 ioli 


I Oa 
WO 


Lwów, ui. Halicka 16. 


Ceny galanteryi znacznie zniżone. GE 


ZER. Za SBE RY ja 


wiej SALAS UN A WARE RAR DAE BY, 
Przyjmuje zamówienia na wyprawy Ś:ubne od naj- 
skromuiejszych do n:jwvkwintniejszych. oraz wszelką 

najlepsze gatuwki o smaku czystym i aroma- 

tycznym po kor. 1:80, 1:92, 2:—, 2:08 i 2:16 


| Potrzebny majątek lasowy 
bielizne. Speeyalncśc bielizna męzka krojem fran- 
za pół klgr. poleca 


cuskim Wykonanie staranne, ceuy umiarkowane A iglasty Ww Galicyi, na Bukowinie, albo 
handel herbaty i kawy 


nowo otworzona koucesyonowana pracownia bielizny | vy północnych Węgrzech. Cena do 
BRONISŁAWY WENC 300.000 koron. Oferty: Biuro dzienni- 
Edmunda Riedla, Lwów. 
Zarząd pasieki 


Antoniego Kralńskie(o 


Ostaini miesiace. 


Nowy wielki szpital 
dla eywilnych i wojskowych bez różniey na- 
rodowości i wyznania zami- rza bud :wać kraj. 
Stow. Czerw. krzyża we Lwowie. Losy na ten 
cel po jedaej koronie do ciągnienia 21. gru- 
dnia są wszędzie do nabycia Główne wygrane 
na żądanie w gotówce 15.000 kor., 9.000 kor. 
i 3.000 kor., razem 5.000 wygranych wartości 
70.000 kor. 11 losów za 10 kor. 45 hal łą- 
eznie z przesyłką poleconą można dostać f 
w domu bankowym Schütz i Chajes, Lwów. $£ 


Wa myszy polne. | Hausmana 9. 
Frucizny na myszy polaeerj 


Garik? fosforowe. 

Owies strychniuowy, 

Pezenicn strychninowa, 

HKaskol trujący tylko myszy, nie szko- 
dliwy dła innych zwierząt 


Znakomite wino! 
czerwone i białe, sortowane. 
Za 19 zł. 20 ct. wysyłam skrzynię 


Urobne ogłoszenia 


od wyrazu petitem 3 halerzy, tłustym 
petitem 4 hałerzy. 


gy>"""r miód deserowy knracyjay po 6 
kor., „rarytas miodoborów* poók r 60 kal. 
za 5 klgr. franco Miód w plastrach 1 kigr. 2 kor. 
Własna pasieka. Za blaszanki zwra am po 60 hal. 
Broszurki o miodzie darmo. KORZENIEWICZ, em. 
naucz., Iwanczany. 


Willa 


z ogrodem, urządzona z komfortem ze wszystkiemi 
możliwemi wygodami do sprzedanie. 12 wolnych łat. 
Wiadomość: Biuro dzienników Plohna, Lwów. 


MIODY 

miód-patoka pszezelny 5 kg. blaszanka kor. 6:—, 
miód-stołowy do picia 4 litr. gąsiorek kor. 550, 
miód a la Malaga do picia 4 litr. gąsiorek kor. 6 60 
wysyła cały rok za zaliczką wszystko opłatnie 
Eksport Miodu — Denysów. 


Olbrzymi wybór kartonaży i bombo- 
nierek, oraz atrapów i koszyczków do na 
pełniapia cukrami, bardzo stosowne jako 

podarek przy każdej okazyi, poleca 


H. TRETE R 


parowa fabryka ezekolađy 
we Lwowie, ul. Kopernika 3. 


Kołdry najlepsze na wełnie po kor. 9 —, 
12—, 16—, 20'— do 40. 
Materace z włosienia po kor. 28'-—-, 86:—, 
44:—, 60—. 
Prześcieradła pod kołdry na guziki bez 
szwu po kor. 4-80, 5:40, 640. 
Prześcieradła na łóżka bez szwu po 
kor. 2:50, 8:20 


poleca 


W. Sedlaczek 


Lwów, Plac Kapitulny 3. 


Na następujące pisma francuskie 


przyjmuje prenumeratę : 


Le Printemps, 

L Amour, 

Revue de la Jeune Fille et de la 
Femme, 

Revue de la Mode, 

La Toilette des Enfants, 

La Vie au grand Air, 

La Vie Heureuse, 

Le Coquet, 

Le Costume qd’ Enfant, 

Les Dessous Elégants, 

Femina, 

France Mode, 

Le Frou-Frou, 

Le Globe Trotter, 

La haute Mode de Paris, 

L Illustration, 

Journal Universel, 

Le Journal de la Jeunesse, 

Le Journal Amusant, 

Le Journal des Modistes Special, 

Journal des Voyages, 

La Mode Illustree, 

La Mode Pratique, 

La Modiste Francaise, 

La Modiste Parisienne, 

La Modiste Universelle, 

Le Moniteur de la Mode, 

Musica, 

La Nouvelle Mode, 


Biuro dzienników i ogłoszeń 


SOKOŁOWSKIEGO 


we Lwowie, Pasaż Hausmana I. 9. 
Kosztorysy gratis. 


=- 1:50 

350 - 
WES ES 
4.32 
= 5:06 
z: 525 
z | 5:30 
= 5-46 
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w Jezierzanach obok Qzortkowa wysyła 
miód przaśny lipcowy, wyborny w 5 kg. 
blaszankach wszystko opłatnie w cenie 6 
kor. 50 hal. Wysyła również miody pitne 
i miody owocowe odszezególnione na kilku 
wystawach a to: Borówczak, Dereniak, 
Maliniak, Ożyniak, Forzeczniak, Pozióm- 
czak, Winogroniax i Wiśniak w 5 kg. 
blaszankach wszystko opłat: ie po cenach od 


6 kor. 40 hal. do 6 kor. 80 hal. 


wyrshbia 


Lwowska fabryka ciem, „TLEN. 


Przy zamówieniu należy dołączyć pozwo- 
lenie władzy politycznej. 


zawierającą 48 l wina w litrowych 
flaszkach. Za skrzynię i próżne flaszki 
zwracam 3 zł. Po takiem obliczeniu 
kosztuje litr 33 ct. Tego nigdzie nie 
można dostać tylko u NAFTUŁY. 


Znaczniejszy obszar grustów 
3', przy ul. Grodeckiej w całości lub parcelami natychmiast na sprzedaż. 
Bliższej wiadomości udzieli adwokat Dr. Zygmunt Lisiewicz Lwów, ulica 


CENNIKI na żądani» gratis i franco. 


Akademicka 22. 


kuch pociągów kolejowych obowiązujacy z dniem 2. maja 18056 r. (Czas środkowo-europejski). 


Do Zmtwowa 
Ha dworzec główny 


Iekan (Jass, Bukaresztu, Konstantynopola), Żydaezowa, Woro- 
chty od 1/7 do 30/2 wł) Delatyna (od 1/10 do 30/4), Zale- 
szezyk, Nowosielicy, Ber homethu, Czudina, Serethu, Radowiee, 
Dorny Watry i Suczawy. 

Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia ,Karlsbadu, 
Pragi), Wieliczki, Orłowa, Zakopanego, N. Sacza, (p. Tar- 
nów), Jasła, Ohabówki, Zakopanego (p. Rzeszów;. 


Pociag 
posp. | osob. 


| przych. c g. 
1220; — 


| 2 
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z Krakowa (Berna, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, 
Pragi), Oświęcima, Wieliczki, Orłowa, Nowego Sącza, (p. Tar- 
nów), Zakopanego, Jasła, Krosua, lwonieza, Rymanowa, Sa- 
noka, Chyrowa (p. Przemyśl). 

lekam, Ozortkowa, Kałusza, Dełtatyna (p. Kołemyję od 1/6 
do 39/9 wi. niedziele i rz. k. Święta), Kóróżmezó (od 1/5 
do 30/9 wł), Seretu. Berhomethu, Gzudiria, Brodiny, Putny, 
Dorny Watry (od 1/7 da 31/8), Suczawy. 

z Podwołoezysk, (Odessy, Kijowa), Brodów. 

z Ławocznego, (Pesztu), Borysławia, Kałusza. 

z Rawy ruskiej, Sokaia. 
ze Stanisłarzowa, Żydaczowa, 

z Sambara, M. Laboreza, Sanoka, Chyrowa. 

z Jaworowa. 

4 Krakowa (Berlina, Wroeławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, 

Pragi), Oświęejmia, Zakopanego (p. Kraków), Wieliezki, Orřo- 
wa. (p. Tarnów) Mezo Laboreza ((esztu) i Uhyrowa, (p. Przemyśl). 

z Kołomyi, Żydaczowa, Powitor, Kórosuezo. 
z Rzeszow, Jarosławia. Lubaczowa. 

z Ławoeznego, Kalusza, Stryj., Borysławia, Kochawiny. 

z Podwoło.zysk, Kspyczyniec, Husiatyna, Potntor. 

z Krakowa (Berlins, Wxrouławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 
Nowego Sącza, Jasła, Tarnobrzegu, Dynowa, Rymanowa Iwo- 
nieza, Sanoka, Chyrowa (p. Przemyśl) i 

lekan, Ozortkowa, Katusza, Zaleszeczyk, Wyżnieg, Koemania, 
Nowosieligy (b. Zmozkę), Serethu, Raiowiee, Berhomethu 
(w poniedziałsk), Saczawy. 

Sambora, Zakopanego, N. Sącza, Jasła, Krosna, Twonicza, 
Rymanowa, Sanoka, Uhyrowa, Btrzyłek. 

a Podwoloczysk, (QGdessy, Kijowa), Brodów, Grzymałowa. 

Tuchli (od 15jó de 20/9), Skolego (od 1/5 do 30/9 wł), Dro- 
hobj cza, Borysławia. 

Jaworowa. 

Bełzca, Sokala, Lubaezowa, Rawy ruskiej. 

Krakowa. (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 
Oświęcima, Bushy. Keemyrzwa. Wieliez1, Orłowa (p. Tar- 
nów). Mielca (p. Dębicę), Dzaowe, Chyrowa (p. Przegyśl). 
Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Potutor, Zaleszezyk, 
Husiatyna, rw.nia pustego, Skały, Kopyczyniee, lUrzymałowa. 
lekan, Zydaczowa, Kałusza Nowosielicy, Serethu, Berhomethn, 
Ozudina, Brodiny. 


6:10 


Z 


J= e © M SO 
OOBUMOLYE 


— | 625įf do Ławocznego (Pesztu), Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 
f — | 635j| do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy), Chyrowa, 
z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karisbadu, Pragi), Ko- i Mez6 Lahoreu (Pasziu), Sanoka (p. Przemyśl), N. Sącza, 
cuyrzowa, Zakopanego (p. Kraxów od 25/6 ds 15/9 wł), Oxłowa, Oświęcima. 
Orłowa (od 1/7 do 15/9 wł), N Sącza (p. Tarnów), Jasła, — | (804 do Rawy ruskiej, Sokala. 
Dynowa, Lubaczowa, Sanoka, Rymanowa, [wonicza, Ghyrowa — | 9-0 |f do Podwożoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów. 
AE (p. Przemyśi). i | — |1005 H do Przemyśla (od 1/5 do 30/4 wł.), Ohyrowa, Sanoka, Rymane- 
= | 910] z fekan, (Bukaresztu), Żyńw:żowa, Potutor, Czortkowa, Karósme- wa, Iwoniezą, Jasła. A 
m6, Nowosielicy, Dorny Watry, Suczawy. — |1040H do Iekan, Czorikowa, Zaleszezyk, Delatyna, Wyźniey, Nowosie- 
— | 920]] z Sambora, Or owa, N. Sącza, Jasła, Krosna, Iwonicza, Ryma- licy, Berkomethu, Osudine, Serethu, Brodiny, Patny, Dorng 
A nowa, Sanoka, Ohyrowa, Strzyłek. $atry, Suczawy. 3 
— | 950] z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Warszawy, Pragi, — |1055]] do Sambora, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonieza, Jasła, 
Karlsbadu), Oświęcnaa, Wieliczki, Tarnobrzegu, Dynowa, Lu- N. Sącza, Orłowa, Zakopauego. 
baczowa, Jasła, Iwoniezu, Rymanowa, Sanoka, Chyrowa (p. | — |U00]| do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Warszawy), Dynowa, Tarno- 
Przemyśl). brzegu, Jasła, Orłowa, Wieliczki, Ghabówki, 4akopanego (od 
— | 1020 f} z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniee, Zale- 1/5 do 24/6 i od 16/8 do 80/4 | | 
szezyż, Skały, Iwaniu pusiego, Husiatyna. 11.05 |] «o Podwołoczysk, Fatcsor, Kopyczyniec, Skały, Iwania pustego, 
— |1050]] z Ławoczzego, (Peszta), Kałusza, Borysławia, Drohobycza, Kocha- Mvsiatyna, Źaleszuzyk. Gropi rém vii 
s wry 1:10 |] do Stryja. Drohobycza, Borysławia. 
i Na dworzeo ,,Podzaimawe'* Z dworoa „Podzamoza** 
— | 709 | Podwożoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów — | 648 | Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, Rusiatyna, 
- |1134 | Podwożoczysk, Kopyczyniece, Husiutyna, Czortko*a, Potutor Czortkowa 
215) -- | Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałowa — |1115 | podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Potutor, Grzymałowa 
- | 515 | Podwożoezysk, (Odessy, Kijowa), Kopyczyniec, Czortkowa, Zalesz- %13| — Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniae, „ateszczyk, 
cyk, Skały, Iwaria pustego, Husiatyna, Brodów, irzymałowa, Husiatynz, Szały, Iwania pustego, irzymałowa, Czozikowa 
pam: || 
1002 f: Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyezyniee, Czortkowa 


Zaleszezyk, [wania pustego, Skaży, Huelatyna. 


Uwaga: Pora nocna oznaczoną jest ramkami. — Czas środkowo-europejski jest późniejszy o 36 minut od czasu lwowskiego. Zwy 
i wszelkiego innego rodzaju bilety, illustrowane przewodniki, rozkłały jazdy i t. p. nabywać moża, przez cały dzień w biurze wiejskie 


stwowreh, nseał Hauamana 1 9. 


Z drukarni Wł. Łozińskiego, (pod zarządem J. Niedopada), w. Czarnieckiego 1. 12. — Telefon Nr. 527. 


posp. | osob. 


odeh. o z. 


ue Lwowa 
Z dworoa głównego 


Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy, Pragi, 
Karishadu), Koemyrzowa, Rozwadowa, Dynowa, Jasła, Cha- 
bówki, Zakopanego, Orłowa, N. Sącza (p Tarnów). 

lekan, (Jass, Bukaresztn, Konstantynopola), Kórósraczó (od 
1/5 do 30/9 wł), Kałusza, Seretu, Berhomethu, Czudina, No- 
wosielicy, Brodiny, Suczawy, Dorny Watry. 

Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 
Chyrowa, Pesztu, Sanoka, Moz0 Laboreza, Rymanowa, Iwo- 
niema, Ohakówki, Zakopanego (p. Rzeszów), Mielea, (p. Dę- 

lev, Geewa, W.alieaki, Oświęcima. 


u lekan (Jass, Bukaresztu, Botuszan), Żydaczowa, Potutot, 
Kórósmezó, Czortkowa. Nowosieliey, Brodiny., Putny, Dorny 
Watry (od 1/7 do 31/8), Suezawy. 

-> Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, Husia- 
tyna, Czortkowa, 

© Jaworowa. 

u Ławocznego (Pesztu), Katusza, Drohobycza, Borysławia. 

Krekowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 

Lubaczowa, Chyrowa, Rozwadowa, Nadbrzezia, Dynowa, Or- 

łowa (p. Tarnów), Zakopanego (p. Kraków od 25/6 do 15/9 wł.). 

Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu), Sanoka, 
Rymanowa, Iwonięza (p. Przemyśl), Dynowa, Tarnobrzegu, 

N. Sacza, Orłowa, Wieliezki, /żwięcim«, Zakopanego, (p. 

Kraków od 25/6 do 15/9 wł.). 

Jambora, Strzyłek-Topolnicy, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, 
wonieza, Jasła, N. Sąeza, Orłowa. 

tskan Worochty (od 1/7 do 30/9 wł. w niadzielę i święta), 

Kałusza, Delatyna (p. Kołomyje), Serethu, Berhomethu, Ozu- 

dins, Radowiec, Suczawy. 

Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Potutor, Grzymałowa 

) Iełueu, Sokala, Lubatzowa. 


o Porwołeczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, Czort- 


sms, Zaleszezyk, Husiatyna, Skały, Iwania Pustego, Grzy- 

mażowa. 

leksu, (B0isZAŁ, Jass, Bukaresztu), Potutor, Kałusza, Czort- 
kows, śaleznezyk, Wyżniey, Kóróemezó, Kocmsaia, Dorny 
ERN 1 ` D 

Wary, Suczawy, Nowosielicy. 

> Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karisbadu), 

Chyrowa (p. Przemyśl), Jacta, Chabówki, akopanago, (p. 

Rzeszów), Wieliczki N. Sasza, Dwarów. 

Ławocznego, Drohobycza, Borysławiu, Kałusza, Kochawiny 

(od 1/5 do 30/9 eo niedzieli i św.ę.a). 

e Rzeszowa, Lubaczows. ihvrowa, Sanoka (p. Przemyśl). 

Sambora Okyrozae, Sanoka. 

Kołomyi, Żydaczowa, Kórózmezó (od 1/5 do 30/9 wł.). 
Jaworowa, 


Podwołoezysk, (Kijowa, Odessy), Brodów 
Podwołoczysk, Kopyczyniee, Axały, Iwania pustego, Potutor, 


Husi»tyna, Zaleszczyk, Grzymałowa. 


kłe bilety do jazdy 
ma 6, k. kolei pan- 


po 


Papier z fabryki Braci Fiałkowskich. 


